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f.
l>liiezwykS© sensacyjny proces vi Złoczowie:

Tajemnica zgenu i. s, Stefanii RytsicifiJ
bogatej właścicielki dóbr Petrycze.

ftiria, weiki, likiery paiiaaiei poleca -„ZAKOPANE" - M m  i 'taehowicz, Akad©?n<cka 24. -- L  Sapiehy 25.
W Y B IT N I  P O L IT Y C Y  ANG . U  MARS?;.

P iŁ S D B & K iE G O .-
Ic io fonorn  »*.! nas/.rtjo korespondenta).

W a i t o w s w a ,  10 ‘k w ialn i a _'' Ć&T*) W ' 
uh. n iedzie lę  baw ił w  W arszaw ie  przo- 
ą zetem angielsk i .Min. rnlról pub), lord 

Lorrd-on/derry, k tóry  odbyw a w yc ieczk ę  
po wsieli. Europie. Lord  I.ondonderry 
w yb itn y  "tz lo n ek  partji kons-ema-ty-"4 
slow, b rąz kap. Casalet p rzy jęc i b y li 
p rzez Manaz. PiłsudElkiego, kitóry odrtiyf 
z n im i dłuższą. r-ofzrrtowę. -Następnego 
dnia gośc ie  od jcc jia li do G dyn i celem  
Zw iedzen ia b u d o w y . portu ,gdyńsk ’ ego, 
którą. lord j-ako m iirs te r  robót publ. 
bardzo się interesuje.

 o ------
R E W IZ J A  PO LSK O  ■ F R a NC. t r a k ­

t a t u  H A N D LO W E G O .
P. e  , ‘ . ' . i i , :.. o. U Ł s A j o  k o r e s p o n d e n t a ) .

W a rszaw a , 10 kwietnia, (ab) Dziś 
wyjechał do Paryża dyr, depart. w 
Mm, przem. i handlu Sokołowski w to­
warzystwie dba llychlowskiego celem 
kontyDiiirwania um owy o rew iz je  po l­
sko - frauciudkiego traktatu h an d low e­
go. Hokowania zakończone będą z 'koń­
cem miesiąca.

 o -------

P O M N IK  K U  UZC7 P O LE G ŁYC H  
P O L A K Ó W  Z  AM E R YK I.

•T i f t f e ę . i ,  ni ( a 1 n:i.--/rgo k o r e s p o n d e n t a ) .

W a rszaw a , 10 kwmlnia.Wst) Z ini­
cjatywy szefa departamentu zdrowia 
Min. spraw wojsk. gen. Roupperta po­
wstał komitet;* który w najbliższym 
czasie roż-p&gzuie akcję celem posta­
w ien ia  pom nika ku czc i żo łn ie rzy  poi 
skich z Am eryk i, poległych  podczas 
w o jn y  w  rbron ie  O jczyzn y . Miasto Ró­
wne będzie; p u ńkłtem pod względem hi 

^tslorycznym wskazanym do p.osiawie- 
nia pomnika. Położenie kamienia wę­

dę w lt«ęie w cz-asie 
Am or’

gielnego- o-dbęd-zii* 

ziazdu  l 'o  a kaw  z

LE K A R ZE  W t  OŚCA W  POLSCE,

(T e le fonem  nd naszego korespondenta.)
W arszawa, 10. kwietnia. (st) Dziś 

przybyła  do W arszaw y  delegacja Icka 
rzy ■nłoskieh z prof.  uniwersytetu ge­

nueńskiego drem Canalisem oraz przed 
stawiciplem fundacji Rockefe l lera drem 
l lackettem na czele. Gwscje wtoscy za ­

poznają" się w  Polsce z pracami i zakła­

dami hnmanitarnemi.

N O W Y  N A C ZE LN IK  W Y D Z IA ł U PRA  
S IW E G O  W  IW. S. ZAGI5.

(Te le fonem  od naszego korespondenta.)

W arszawa, 10. kwietnia, (ab) Nown- 
m ianowany naczelnik wydziału praso­
wego w  min. p raw zagr. p. Chrzanow­
ski (dotychczasowy korespondent Pata 

w Ry.ynffe) obe jm ie  nowe stanowisko 
około  potowy kwietnia. P. Chrzanowski 
zapadł w  Rzym ie  na anginę, co było po ­

wodem zwłoki w  objęciu nowego stano­

wiska.

PO .YŻUAN, KTÓRY SKON CZYI,
A fĆo  artykułu na str

N A  S / r n iE N IO Y .
1.-I-tej.)

Arasztomanie sskret, „mmmmi
H e r m i n - y *

Ł f

SEN SAC YJNE  r e w e l a c j e  o

Berlin , 10. kwiluiia. (Tc l. G. Pb 
,;;\Ve-ll ani A b en d '‘ domdsi, żfc. na w n io ­
sek prokuratora kolońskii.go areszto­
wano n Berlin ie b. sekretarza żony 
ex -resa tza  W ilh e lm a  księżnej Herrui- 
uy. Ożj-enńik tw ierdzi, że aresztow a­
nie to ma m ieć cha iakter sensacyjny

K N O W A N IA C H  M O N A R C H IS TÓ W .

i otoczone jesl ścisłą tajem nicą. Se­
kretarz ów  u?iał w  czasie przeslucha- 
f j j i  pop/yijrip rew ela cy jn e  zezn an ia  n 
różnych  ta jn ych  akcjach, organ izow a­
nych  przez otoczenie byłego cesarza 

w Doorn.

O D ZN A C ZE N IE  P L I  K, B E U N Y  
PRAZM O W SK IEGO .

(Tele fonem  od naszego korespondenta.I 

W arszaw a, 10. kwietnia, (st! W  dniu 
wczora jszym min. spraw wewn. gen 
Składkowski udekorował krzyżem ko ­

mandorskim orderu Polon ia  Rrsptula 
pułk. reze rw y  Boiśna-Prażm owskiego za 

nraeę n iepodległościow ą.
 O------

W YGi?,:Ai\T. T.O'r'EiRJil K I.

"\Vainszawa. lO/źąwiolin-ia. (T e l .  G 
I 1.) W  26-dy,Tn  clinhi ciąg.nk in ia  ń -łe j 
ildasy  Loćerj.i P a ń s tw , p a d ły  g łó w ­
n ie js ze  w ygran ie  na TiniiMtipił.jąee m i-  
■ iir ty :  15.000 Zł. W -  141206, 1-179.>’
5.000 z ł. ‘ w .  12924, 66509. 78889. 
04669. 16086B, 3.000 zł. mr. 32126,
2.000 z". M  6064, 136110.

W  27-imrm dniu ciaigtiiomia pa­
d ły  główniiój&ze wygrany: 3.000 z
'lir. 8451. 10Ó007, 1315'3 2.000 zł. nr, 

143613,
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P. P r c @ r  M  3 ś f r a i
sejmawładztwa.

Marsz; Piłsudski zawsze dążył do współżycia z parlamentem.
A R T Y R IŁ  P PREMJŁRĄ W ^.K U R JE R ZE  W illEŃSIvlM “. —  U JE M N A  O CENA SPiRAJWiNiOSCI X \ -  

SZEGO PARiLAiMHNT AliY ZMU. —  ZASTARZ YŁE NA  LOGI SEJM O W E. —  K R ZY W D ZĄ C E  1 M AŁOST­
K O W E POSTĄPIEN IE  W  SPRAW  JE MIN. CZECHOWiICZA. —  „PYR LAM EN T  TO  M E T Y L K O  G AD AL-

INIA, A LE  I SZKOŁA W Y R O B IE N IA  P A Ń S T W O W E G O "
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§rupon Nr. 1
■ ^ W I A T  Ś N f c Z f c

W arszawa, 10. fcwieCnia. (alb.) 
Najnow szy numer „Ruuy-era- \Vii-cii- 
skrego" (przynosi artykuł Pronijcra 
prof. Bairda na remai jego suhjek- 
tyiwnych wrażeń o sprawności par­
lamentarnej w  Polsce. W rażen ia  tc 
są ujemne, opanle ma iprailćlyjoe p. 
Premąj-era Rartlla w  czalsic posioiwa- 
■nia do sajimiu ustalwodaiwiozeigo, na­
stępnie do sejmu drugiego, a wiresiz 
cle jalko szefa rządu po wypadkach 
m ajowych. Artykuł! ten nosi tylul. 
„K ilka  uwag o p iak lycc parlame/n- 
iarnej w  Polsce“ .

Na wlstęipi-e amlylknfliii p. Prem jer 
'wyizuiajje, że w  awoim  czalsic nieehęt 
n ie wszedł do sejmu. Był oin ornie- 
iśmirileiny ijfe godnością,, a sama fcon- 
!styiiu<\ja ipa błamom lamia nie pocią­
gała go przed© wszysllk i am ponioważ 

awersję dio dawnego parła-
•ty  ̂
miał

(Telefonem od naszego korespondenta).

1 mentiu autir jackiego, a stosunek sej­
mu ustawodawczego do naczelnika 
państwa Józefa Piłsudskiego uwa­
ża1! za

lekkomyślny i niesprawiedliwy.
W  wydaiwainiiu jednak sądów za­
wisie by ł i jijjsit Jbezstroininy. YV kraik - 
cie, kiedy iplaislowalt mainldal, ude­
rzało '§ $ , że izinacizina ii ość ludzi w y ­
powiada sądy w  sprawach, na któ­
rych -się tnie zna i ma godność posel­
ską powołuje się dla uzyskania przy7 
wiiiejów. Podmycr sądzi, że posłowie 
nie powinni być zawodowymi opie­
kunami obywateli i zawodowymi 
kcmtrolarami administracji. Szic ze- 
góllnic ma miltod.ylc.h którzy ucie
kaijią od wiszellikioj pracyt, posłowanie 
dziaia bairdzo dziwnie. Bardzo szyb­
ko stają się omi „kompeleutinynii" 
we wszystkich sprawach.

koasekwmlny, ze widocznie niczego 
nie nemczył się i niczego nauozyć się 
nie pragnął. Kio zdobył się na zoTgąni-.

f =  u?=m=m=iii=iii i=i]ir
zowanie swych prac, roztrwoni! wie’e 
sil nieraz z Wielką szkodą dia pań­
stwa. Parlament, to

nie jest gadalnia.. 
a naw-et nie wyłączni© instytucja pra­
wodawcza., ale rakze ezkoła, pragnąca 
myśleć państwowo i działać wychowa­
wczo nawet i na posłów. Bo szkół 
kształcących posła- przecież nigdzie 
nic nui.

Do szystkiego można się przyzwyczaić
nawet do Se;mu,..

rremior oświadcza, że do. praktyk 
parlamentu przywykł tak, jak m'ożna 
się przyzwyczaić do wrażeń drażnią­
cych zmyel powonienia i smaku. W 
miąrę -oswajania- -się z nieimiłomi wła­
ściwościami wyiohil sobie pewne znie­
czulenie. Pojmowanie współpracy rzą, 
du i parlamentu nie znalazło dotąd 
dostatecznego oddźwięku w  Sejmie 
polskim. Jeżeliby u decydujących czyn 
ników pozaseęmowyich także utrwaliło 
się przekonanie o bezowocności cier­
pliwej taktyki wyczekiwania na współ

pracę, to w każdym razie Premjer nie 
mógsby z należytą lekkością przerzu­
cie się do nowej konlsepcii.

W ostatniem zdaniu twierdzi- Tre- 
mjer, że Marsz. Piłsudski od chwili od­
zyskania ńiepodlenłości aż do ostat­
nich dzaisów ciągle dawał szanse dla 
powiania- i ngmmtowania zdrowego 
parlamentaryzmu w Fulsce. „Kto ifta- 
cic.ej rozumie) -Marszałka pod tym wzglę­
dem —  kończy Premier Bartę] — ten 
go wcale nie ozamie“.

Swojska f  orma oligarchii.
Te niedomagania parlamentaryzmu 

zwracały uwagę Premiera aż do mo­
mentu, kiedy 15. maja 1926 powierzo­
no mu utworzenie rządu, kiedy -mu­
siał swój stosunek do pą.rlaunantaTy- 
amu juz realme “-precyzować.

Nie negują-c istoty pairlaimcmitary- 
zmu —  oświadcza p. Premier —  od­
nosiłem się krytycznie do

nałogów sejmowych, 
stwieidzsjąc, że zamiast ustroju de­
mokratycznego posiadaliśmy swoistą

formę oligaichji. Niemniej jednak 
mandatu poselskiego nie składałem, 
aby lyalń sposobem zaznaczyć czyn­
nie, ż&jj jeslnm zapadnie zo awtalcnni- 
kiem ustroju parlamentarnego i to 
ewentualnie do cza-su, gdy ktoś slwo- 
rzy inny, lecz poważniejszy ustrój 
państwowy. Powiadam ktoś „stwo­
rzy", gdyż sam dotąa dla naszych 
stosunków wymyśleć go nie notra- 
iileni.

Sprawa op*ai pasiporłowycli.
NIE ZOSTAŁA ROZSTRZYGNIĘTA

Warszawa, W;0 kiwitnia. (T-cl. G. P.)
W ministerstwie skarbu odbyła ae 
konferencja w spratwie paszportów za­
granicznych, na której jedni propono­
wali, ażeby obniżono upłałę do 125 zł. 
przy zachowaniu paszportów ulgo-

WUBEC ROZBIEŻNOŚCI ZDAŃ
wych, a inni projektowali wprowadze­
nie jednolitej ceay 100 zł. na wszyst­
kie bez wyjątku paszporty Nie doszło 
do porozumienia i spraiwa omówioną 
zostanie ponownie na najbliższej kon­
ferencji przedstawicieli ministerstw.

Fałszywy krok Sejmu w sprawie 
mm. Czech iwicza.

P-rain-jer omawia obszernie sprawę 
ouidania p. min. Czechowicza pod Try­
bunał Stanu. W  dfuższyim wywodzie 
Premjer uzasadnia., że pirzez decyzję 
przy oddaniu b. min. Czechowicza 
przed Trybunał Stanu, Sejm nie u- 
ozynił niczego na korzyść parlamen­
taryzmu. Sejm powinien był w 
myśl swej poprzedniej uchwały zażą­
dać od rządu wyznaczenia terminu 
dla wniesienia kredv‘ów dodatko­
wych, a gdyby takiego le-nmimi nie 
uzyskał, powinien był wyrazić 

votnm nieufności 
całemu rządowi i każdemu następne­
mu rządowi po kolei, gdyby teqo żą­
dane nie spełnił, albo też powinien 
był stanąć na gruncie swojej uchwały 
ł  5. grudnia 1028, którą przyjął o- 
świadczenie o zniesieniu kredytów 
dodatkowych bez ternrnu do zatwier­
dzającej wiadomości. Postępowanie 
większości sejmowej w  sprawie p. 
Czechowicza, Premjer uważa za 

krzvwctzace i małostkowe, 
i ubolewa bardzo nad tern, gdyż wie 
lepiej od wielu ininyc-h, jak długa 
i żmudna droga wysiłków czeka Pol- 
skę, aby mogła stanać na twardym 
gruncie- Sejm —  zdaniem Premjera —  
rwał się do la.t.wego zwycięstwa 
wbrew logice i wbrew pra.woim wa-lki.

Dla potwierdzenia swej tezy, że de­
cyzja Sejmu je»3 szkodliwa dla parla­
mentaryzmu °reipicr wskaż ie ,że je ­

żeli Trybunał Stanu uniewinni p. Cze­
chowicza, to w ten sposób Sejm będzie 
mroaiał uznać absoluitorjnm i dla b. mi ■ 
ńHtra skarbu i dla rządu za fakt, po­
nieważ przelał na Trybunał Stanu 
część swych uprawnień. Trybunał 
zresztą może cz^kaĄi na załatwienie 
prawne sprawy przekroczeń budżelG- 
wych. Premjer sądzi, że Sejm byt nie-

Wigc Nieme? ramia?
S P O D Z IE W A N E  O B N IŻE N IE  PR ETENSJI P A Ń S T W  E N T E N T Y .

Paryżt 10. kwielnila. (Tel. G P.)  P ra ­
ce kom iletu ekspertów dnrhorlzą obec­

nie rlo punktu kulminacyjnego. P rzy  

puszczają, że wszyscy poza Ameryką bę­
dą musieli wkoncu obniżyć swe żądania,

ale to jeszcze narozie nie nastąpiło^ O-
becnie toczy się dyskusja w  łon ie  eks­
pertów .Ententy, k tó rzy  sprawrdzają  pod ­

stawy swych własnych c y fr  i kalkulacji.

S p ftl bemuDistyczmr w Turcji.
Konątantynonol, 10. kwietnia. (Tel. 

G P.) Władze tureckie w  K-onsia-nty-

Dziś najwsp nialszy t i lm rosy jsk ie j  p ro d n .e j i  , , .O v v K lN O “ 
w  M oskw  e p. t

GAN i POETA
intrygi milosn** cara  M ikałaja I. Zespół najw yłk in iej- 
s/.y' i a r tys tów  T ea rn  Stanist i wak'eo-o w  M oskw ę, K. W, 
KAKENlŃ, S. Cz,-rwiakcw, . W. jfflRod łia , B Tamarin. Po­

nadto d)i.oro\se uzupełnieni- program u.

Prasa w?osSca o artykule
i ^ a r s z ,  P i ł s u d s k i e g o

„EEKC.IA D A N A  P A R L A M E N T O W I, JAK N A L E Ż Y  RZĄDZIĆ".

Rzym, 10. k w j# f t p .  (Tel G. P.) Cała 
prasa zamieszcza dłuższe wyjątki £ o- 
statiiiego artykułu Marszałka Piłsudskie­
go, załączając do nich szerokie  kom en­

tarze. Prasa nazywa artykuł lekcją daną 
parlamentowi, jak  potrzeba rządzić, aby 

nie osłabiać państwa. Dzienniki pod e j­

mują szczególnie argument, wykazujący , 

że Sejm uchwalił budżet skarbu, zgło­
szony przez ministra, którego postawił

sv stan oskarżenia. Przeb ieg  ostatniej 

sytuacji rządowej w  Polsce śledzony
jest przez prasę z w ie lk iem  ź&jntercso- 

wanicm.

nmpolu i innych miastach dokonały 
lidznych are-sztawań wś-ród koroun'- 
s-tów. Władze oświadczają, że wpadły 
na trop spisku komunistycznego.

„Y IT .A " .  Kaszel usuwaja tabletki 
„EM S V ) T A "  i „S E L T E R S  V 1TA " z a ­
stępują a są^jp :200% tańsze od wód tej 
samej nazwy. Na składzie w  aptekach 
l drogerjaeh, 28(12-10

W YB Ó R  D YR EK TO R A  ZA K ŁA D U  

U B E Z P . PRAC. UM YSŁ.

(Te le fonem  od naszego korespondenta).

W arszawa, 10. kwietnia, (ab) k o m i ­
sja organizacyjna Zakładu Ubezpieczeń 
Prt ihowników um ysłowych  przystąpiła 

do wyboru  dyrektora  zakładu w  miejsce 

zmarłego b. w o jew od y  Mecha. Kandyda­
tami są b. wo jew . Darowski, obecny w i ­

cew ojewoda warszawski Łopa lto  i poseł 

do Sejmu Zie lińską

■ ■ o ■
N IE  D A N O  M U  SIĘ  W YG AD AĆ .

(Te le fonem  od naszego korespondenta).

W arszaw a, '0. kwietnia, (st) Poseł 
komunisl. Sypuła pragnąc zamanifesto­
wać żywotność  swej parlj i  postanowił 
urządzić W c z o r a j  wiec na Nowem  Brud-, 
nie. O oznaczonej godzinie  zebrała -się 
garstka oberwańców  i poseł Sypuła za ­
czął m ow ę  o ,.walce z burżuazją . 
W króteb  jednak polic ja zebranych jrez- 
prószyła i  wiec, udaremniła 

— rv-
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DZIŚ PO RAŹ O STATNI! Zniżki ważne.
A n r T 1  «  n n m  ŻAR  M IŁO ; CI D A M A  Z Ł O Ż Yu REI.' GAR"!}Nr- 13-J4y“niapcsoDność

-  „ f t |  _  B < T  N A ST Ę P N Y  PROGR a M!

SfOLLB POLICMAJSTER TAGIEJEW

t f ó  m m  r z r a .
W O iN O S C l PRZY  OBSAD ZENIU  TEKI SKARBU. —  PPULK. PR YSTO R  N IE  BĘD ZIE  MINISTREM.

NOM INACJA R ZĄD U N A SI ĄDI 13. EM.?

(Telefonem od naszeco korespondenta).
W arszawa, 10. kwietnia, (a b )  

Dzień dzisiejszy nie przyniósł ża­
dnej zmiainy w  sytuacji przesil firno­
wej. W  w-i-eczonnyich godzinach od­
byte się jedyna konferencja na Zam  
ku. gdzie Premjer Bantcl odwiedzi! 
Prezydenta Rzplitej. Natomiast dru­
ga narada, jatka odbyć się miiałia, nie 
naisttąipite. -Przypuiszcizać należy ,yże 
od-tożoma została do jutra,.

Z mówyićh -p-oigjlreeik, jak ie dzisiaj 
-pojaw-iily się, w ym ien ić aa feży tg, i z 
podobno wyłoniły się trudności przy 
Obsadzeniu fotelu ministra skarbu. 
Przeciwko kan dydalnrze prezesa
Banku Goisp. Kraj. p. Góreckiego po­
dobne wystąpiły koła gospodarcze, 
kłórciby chętnie wkl-ziiały na tun sta­
nowisku p. włcemarsz. senatu Gli- 
>vitza. Go dio osoby .zaś p. Gtiwilza, 

ikfóry doipieno wczora j w róc ił z za 
grain-icy, howiąic diufaszy ezais w  Pa­
ryżu, gdzie mialł sposobność artrzy- 
mytwamia Ikoinitalkilu z finansy-orą m ię 
dizyna.roklciwai, w y r a ®  wąlilpliiwo- 
śic-i,, czy p. Glliiwilt-z zgodziłby się na 
onjęcie tak dcllpaw lediziałinego s-tano- 
wiislka. .jalkiem jest fodet ministra 
dkambiu. Również na znaczne wąt. —  
w^abi na,trafia kandydatura piuk. 
I-rystoira ,na isltainowiilko miin-.i-slra 
pracy i oipieki spał,, Dzień dzis ie j- 
kSzy przj-inióisl nom inację puuk. P ry- 
■sf-ora na śTainowTko szefa dcparta- 
fhenftu personalnego wr Min. sp raw  
wojsk., przy jtdnoczesnem zairzy- 
wanCu stanowiska szefa gabinea.u ge 
nerailmego inspektora armji.

Warszawa, 10 Kwietnia. (Tell. G. P.) 
A W pedaie: Dzieiejczy dzień politycz­
ny przebiegł spokojnie. Zapowiedziana 
rauferercja mięitzy Ptrez. Mościckim, 

Marsz. Piłsudskim, Premj. Barłlem 
i min. Swital^kim nie odbyła się. 
W każdym razie w  kołach palitycz 
nych podawano już nazwiska człon­
ków gaulnetu, który przedstawiać się 
ma, jak następuje:

Plezes Rady Min. —  dr. Świtał - 
ski, minister' spraw wewn —  gen.
SL adkowski, min. spraw zagrań. __
Zaleski, miu. skarbu —  gen. Górecki 
(wicem.mister tego resortu p. Sretar 
Starzyński), min. przemysłu i handlu
—  itnż. Kwiatkowski min. pracy __
Kołłątaj-Srzednicki, min. poczt i tel.
—  Polakiewicz, min. rolnictwa —  Jan 
Rudowski (ziemianin z powiatu lipiń-

fdksśitua tontnri UK*rj: ralsrMHH
O. B A R  A  Ł

Lwów, nl. Halicka 16, telefon 61-11.
Zawiadamia, że następujące wy­

grane padły na losy u nie; zakupione: 
zł. 15.COO na los Nr. 147951, 
zł. 2.000 na los Nr. 170698 i 37378, 
zł. 1.000 na los Nr. 100220,

Pozaiiem padło kilkanaście wygra­
nych po zł. 600 i 500. —  Już są do 
nabycia losy I-szej klasy Loterji Kla­
sowej: 'A 10 zł., Ii 20 zł., cały zł 40.

skeuo). min. reform rolnych —  poseł 
Przedpełski, prezes -Sw. Osadników 
wojskowych i prezes Centi. Tow. Kó­
łek Roln.

Nie jest wykluczone, że premier 
Świtalski zachowa tukę oświaty z  dru 
giej jednak strony krążą poigteski, że 
ministrem oświaty ma zostać p. Artur 
Śliwiński. Mmiitrem komunikacji po­
zostanie inż. Alfons Kńhn, robót publ. 
Moraszewski.

Nominacja nowego gabinetu na­
stąpić ma w dniu 13. bm-, zgodnie 
z terminem, który wyznaczył już po­

przednio Marszałek Piłsudski i tern 
jedynie tłumaczyć nalleży sobie zwło­
kę, o ile chodzi o nominację nowego 
rządu.

Pogłoski i domysły, które łączyły 
isjpualwę -ńomłinac-ji nowego gabinetu 
ze sprawą pertraklacyj międlzy 
.Marsz. Piłs-udisikilm a Prezydentem 
Mościckim, mającym rzekomo ja ­
kieś sprzeciwy, są nieścisłe, gdyż p. 
Prezydent Rzpjltej me opierał się zu 
potnie ani kandydaturze min. św i- 
-taliskieg.o, aini -kanldr daturze gen. Gó­
reckiego na stanowski min. skarbu.

Orqan tom w atystiw o praetfleniu.
„SYTUACJA G0FP0DARC2A JEST NIEPOMYŚLNA I  TO

I Pelet onem od naszego korespondenta.)

NA DŁUGO".

Warszawa, 10 kwietnia, (ab) Bar­
dzo znamienne jest stanowiidko, jakie 
wobec obecnego przesilenia gabineto­
wego zajął organ. Zauhowawiców stoli­
cy „Dzień Polski" w artykule p. t. „No­
wy rząd a zfegrńfcmeniła gospodarcze". 
Pismo, zwraca uwagę na szkodliwość 
—  z-o stanowiska interesów państwo­
wych — rrzeciągającwgoi się obecnie 
rrzesilenia gabinetowego, które wywo­
łuje w  społeczeństwie- stan niepewno- 
■sjći. „Dzień Polski" zwraca uwagę, żfe 
nowy rząd w nien  specjalnie zwrócić 
uwagę na pod®Jarwy i na zaidonia, ja­
kie go czekają. Z całym naciskiem pi­
smo -zwraca uwagę na sytuację gospo­
darczą, która musi być traktowana w

łączności z całokształtem zagadnień 
państwowych.

Sytuacja "aspodaroza jest niepo­
myślna i niema widoków, aby tak 
szybko przyniosła ooprawę. Nowy ga­
binet musi mieć w swo-jum gronie lu­
dzi, do których społeczeństwo, a zwła­
szcza siery ponoszące największe cię­
żary dla państwa, miałyby bezwzglę­
dne zaufanie.

Wreszcie organ kon»erwaty)9tórw 
zwraca urwagę, że należy się liczyć 
przy formowaniu nowego -gabinetu 
także z zagranicą, &1 nowiem życie 
gospodarcze Polski jest wielu węzłami 
z nią związane.

 o--------

F.nansows potrzsby samorzą­
dów bodą zaspokojone.

BANK GiOISIP. KRAJ. PO D TR ZYM A RiUCH BUPrtW T.ANY.
W arszawa, 10. kwietnia. (Tel. G. 

P,.) Na ęfsilaitnirem poisiedzeniu Rady 
Nadzohozeij Bainlkm Gosip. Kraj. szczc 
g-ćltinej ainall-izie poid-da-mo dziatalu-ość 
kredytową B. G. K. w  stosunku do 
przedsiębiorstw konso-rcjalnych, t. j. 
stainoiwiąicych bąldź Ito wiłalsność Pań 
siwa, bądź toż dych-, w1 których kap.i 
Hale Pańisibwo ma przeważający u- 
dział. Poisituilaty Baniku iw tym wzgtę 
d-zi.e ipoiszlly w kieruinku dalszego zra 
ejoinalizawainia polityki kredytowej. 
W  dzied-ziinie kredytów komunal­

nych Rada Banku, usital-ife, i ż  pir-zy 
istniejącym  sila-nie rynku ipieni^żne 
go w  Pdłsice najkonieczniejsze po- 
itrzehy samorządów będą mogły być 
zaspokojone. KotlojinóSść, ora® p il­
ność danej pcltirzetby będzie ustalana 
w  ścisłem por-oizumieniiu z M SW .

W  spraw ie akcji budicwtlanej w 
-ramach fuinlckiszóiw B. G. K;y dążyć 
będzie do podilrzymania ruchu budo 
wlanego, którą fo alke.ję podejm ie w  
najhlliiżstzych din-tach

Cu byle przpzyną pLzemijąigsaj
zwyżki doFara w Polsce?

L IC Z N E  Ś W IĄ T E C Z N A  P R Z E K A Z Y  Z  A M E R Y K I  Z M U S IŁ Y  B A N K I  B O  Z A K U ­

P Y W A N I A  D O L A R Ó W .

(Tele fonem od naszego korespondenta).

W arszawa, 10. kwietnia, (st) W  spra­

wie kilkupunktowej nieznacznej zwyżki 
kursu dolara na polskim nieoficjalnym  
rynku pieniężnym, ag. „P res s "  o trzym u­

je z m iaroda jne j strony następujące w y­
jaśnienia:

Emigracja polska w  Am eryce  zasila 

l icznych swych krewnych w  Polsce w  o-

kresie świąt pomocą finansową. Banki 

w  Polsce otrz-ymują zlecenia wypłacania 

bardzo l icznym  odbiorcom w  kraju drob 

nych sum w  dolarach efektywnych. W  

ten sposób powstaje zapotrzebowanie na 
dolary w  drobnych odcinkach, które 
hankj muszą nabywać dla wyw iązan ia  

się z otrzymanych  poleceń.

W  tym  roku zlecenia amerykańskie 
na Polskę są bardzo liczne. Nabywanie  
przez banki w  Polsce do la rów  go tów ko­

wych w yw o łu je  minimalne podrożeniu 
tej waluty. Zjaw isko to wystąpiło  w  o- 
statnim czasie nie tylko w Polsce, ale 

i na rynku pieniężnym w W iedniu. Ber 
linie i Pradze. Równocześnie  na ry n tu  
amerykańskim panuje znaczna ciasnota 

gotówkowa i tenaeneja wycofywania  
przez Amerykę krótkoterminowych po­
życzek z Europy, gdvż  rynek am erykań­
ski jest w  obecnej chwili  dogodniejszą 
lokatą kapitału.

Koła  miarodajne zapewniają, że nie­
znaczne podrożenie dolarów gotówko 

wych jest zjawiskiem przemljającem i 
krótkotrwalem. W  ciągu dni n a jb l iż ­

szych spodziewane jest obniżenie sie do­
lara do kursu parytetowego,

-  o

1UDJENCJŁ U P. FREMJERA 
B a r t l a

Warszawa, 10. 'kwictoia. (Tel. G. P.j 
P. Piremjer Bartel pmzwjął minm-tia 
Ku hu i w sprawach bieżących oraz 
posła włoskiego Mairau‘egt 

 -o --------

PRZEPISY O BEZ! IECZEŃSTWIE 
PRACY BUDOWLA NEJ

(Tclc fońęin od naszego korespondenta).

Waiśzawa, 10 kwietnia, (st) Min, 
pracy opracowało projekt przepisów 
o bezpieczeństwie i hygjen ie  pracy nrzy 
wykonywaniu robót budowlanych ze 
szcz-agólnem uwzgilędn-ienieru wymo­
gów bezpieczeństwa przy robotach 
podziemnych. Projekt przepisów będzie 
przedstawiony Radzie obrony pracy, 
do zaopinjowania.

 o -

O B C IĄ Ż E N IE  L W O W I 4 N  P O D A T K A M I  

K O M U N A L N E M U  
(Te le fonem  od naszego korespondenta^,

W arszawa, 10. kwietnia, (ab) W ed le  

obliczeń statystycznych obciążenie jed ­

nego mieszkańca podatkami komunalne- 
m i  wynosiło  w  W arszaw ie  w  1925 r. 
53.85 zł  w  1926 r. 61.93 zł., w  1927/28 r. 

72.32 zł., 1928/29 r. 90.73 zł. W e  L w o w ie  
wynosiło  ono w  1925 r. 54 84, 1926 r,
55.07, 1927/28 r. 61.09, 1928/29 r. 90.20 

1 złoiycn.

PĄ TN IC Y  POLSCY W  DRODZE  
DO JEROZOLIMY.

Bi iloigiród, 10. kwietnia. (Tek G 
P„) P rzybyła  Im w  drodze dio Jero­
zo lim y ig-r-uipa ipąln-ilków pcil-slk-ich, 
jpod kier. biislkuipa Okoniewskiego. 
Puisel połyki Babiński w ydal przy- 
jęrie na cześć pąłinilkóiw,, klt-ór-zy d^iś 
odijechatli do Kondtaintynojpo-la.

ZIEMNIAKI POLSKIE OTE ZMAR­
NIAŁY.

Wairszaiwa, 10 kwietnia. (Tel. G P.) 
Mrozy nie zaszkodziły ziemniakom.
W wielu gospodanstwarh rolny-rh od­
kopano już ko-pee ziomniaczan-e, ho pi- 
wnicanifi zapasy już się -skończyły. Po­
lepszyły się też znacznie koniunktury 
■wywozowe. W Niemczech ce.ny płat­
ków skoczyły o 25 procent, w Szwaj­
carii —  nowym odbiorcom ziemnia­
ków polskich —  o 20  -procent.. wóz 
jest w  aheonej chwili bardzo ko-
rzystn y ,r

 o ——
t ir o isk : k r ó l i k a .

Ti-rama, 10. kwi-olinia. (Tek  G. P.) 
W  Sikintabi zaaresat-niwain-o 2 of-rce- 
tow  iD-ód zarzutem, że s^aili -na nzełe 
s,pi«ku przeciw  królowi Achmcdowi 
Zogu



4 „UAZiilrf i. ri x Wut-te-N - Z  U l i  lit  x ~ . i\ W ity  dli.* d.

S z a f l  u l e n  if ts t id  f i l s  u s i e t u l e .
vA/BIBX,ET POSTANOWIŁ POZOSTAĆ Z E  W ZGLĘDU NA B. DŻET I ROKOWANIA REPAPrACY JNE.

KOMISJA LIGI NARODÓW NA 
GRANICY POLSKO-LITEWSKIEJ. 
Warszaw** 10 kwietnia. (Tal. G. P.) 

Z końcem bież. miesiąca przebywa 
na pogranicze poiteko-Meiwiskie spe- 
cjama kom^ja Ligi Nar. dla spraw 
komunikacyjnych. polsiko-litewskicn. 
W  skład komisji wchodzą przedsla- 
udcieie różnych państiw

ENERGICZNA ROZBUDOWA 
W  WOJEWÓDZTWIE ŚLĄSKIE* 

Katowice, 10. kwitnia. (Tal. G. P.) 
Śląski Urząd Wojewódzki przystępuje 
de realizacji planu iawe-tycYjnego na 
rok 1923 Największym objdktam bę­
dzie trądowa gmachu szkoły technicz­
nej w Katowicach, kosztem akolo 12 
milljonów zł. Mieścić on będzie szkołę 
budowlaną, mechaniczną, hutniczą, 
kolejową, chemiczną, elektrotechnicz­
ną i ceramiczną. Pozaleim przewiduje 
*35 budowę szeregu szos i dróg o ma- 
'.ykrzchni trwałej, regulację W idy  
i  innych rzsk, budowę zakładu dla 
głuchoniemych oraz szeregu bloków 
mieszkalnych.

KUC.!ALIś(ji Z, 
Berlin, 1C. kwietnia. (T e l. G. P.) 

Galbiinół pow zic i jeickiumyślnic u 
cłuwalię, ildtóra makiom im lilkmwima ao- 
islaia -na razie tylko 3:11 zywódcom  
fralkcjjii paiplaimcinlainiych. Pom im o 
tajemnicy prasa (bcutlińsika twierdzi, 
że uchwala ta .stanowi apel do stron 
«.icl\Vj by poparły gabinel przy prze 
prowadzeniiu budżetu. Gabinet po- 
stanoiW>i! bowiem pozostać na stano­
wisk 11 ze względu na politykę zagra 
niczną, zwłaszcza rokowania repara 
cyjne w Paryżu, oraz na konieczność 
załatw .en! a budżetu.

iA®c jo swoją w  d.zicdziinre budże­
tu zamierza gabiinell przeprowadzić 
na -podisilawie kkirnipromiisowego pro 
jekitu rzeczoznawców  pięciu stron - 
iniobw i pewnego rodzaju 'gen 111 elm011 

Lagremenl, że 'sfcsłnimtatwa obowiąziu 
ją  się akceptować kompromis i nie

‘ m  i i—  £ ■  ’ ~

AlNIlEGH YLI OPORU OR.ZLGlW PiAiNCIjKNJNOW ll.j 
slawnac żadnych w.iioskow o skre­
ślenie pozycji budżetowych.

Punkt ten odnosi się wyraźnie do 
sprawy budowy pancernika i oznacza, 
żęi socjaliści zobowiązali się przynaj­
mniej do niewystępowania z inicjatywą 
co do skreślenia drugiej raty na budo­
wę pancernika.

,,VoSs. Zt:g.“ charakteryzują roz­
wiązanie sytuacji jako ścisrą w spół­
pracę pięciu  stTonuiotw, aczkolwiek 
boz koalicji. Spodziewane jest wejście 
do gabinetu z powrotem ministra (yon

Gueiaida (komunikacja), h. ministra 
dra ReJla ('sprawiedliwość).’,’ oraz trze­
ciego przedstawiciela centrum jako mi­
nistra lerytoijów okupowanych.

Dziennik demokratyczny „Tempo" 
komentuje dzisiejszą uchwalę gabinetu 
w ten, sposób, że rząd zaecydawal się 
ująć władzo silną ręką Pono nawet 
ministrowie socjalistyczni postanowili 
—  wbrew wczorajszej uchwale — glo­
sować za driugą ratą na budowę pan­
cernika.

Gdań&k zakzzat 2 &rc u 
fttahlheimu

W OB A WIE GZYiMMŚJ INTERWENC.M POLSKI.
(Te le fonem od naszego korespondenta.)

Warczawa. 1 0 . ''kwietnia, (sil.) ’r e- 
goroioziny zjazd niemieckiej organi­
zm ji ba jowo h skały,styczne j ,,Stabi­
li elm“ miał się odbyć, jaik wiadomo, 
■w picinwisizyc-h diiiłaeh imaija w  Gdań- 
ifiklu. Scnail Wdlmego Miasta cofną! 
w  ostatniej cif wili swoją zgodę na 
to. Motyw zaikazu jest jasny. W  z je ­
ździć m fafo wziąć uidzia-f kilkadzie­
siąt 'tysięcy 'cziłanlków tclj bojowej 
crgainizac.ji. Gzitonikow te SHaiilhelimm 
iildkroć 'Zinajidulją się ma terenie W . 
Al. mają. zwyczaj niszczemia napisów 
polskich, w  prowokacyjny sposób 
szulkają stairść z żywitołem polskim.

Cale WołneA Miasto rozporządza 
zaledwie 110U policjcntaim, którzy

wobec bojowej podstawy Stahlhalunu, 
m.oglilby nie umieć opanować sytuacji. 
TaJkżc policja gdańska nie jest wolna 
od wpływów haikatystycznych. Nie 
bez wpływu na decyzję senatu były 
też nastroje przyjaznej atmosfery, wy­
wołanej ostatnio wizytą szefa rządu 
polskiego w Gdańsku Pełwkc gdań­
skie koła polityczne oba wiają się tak- 
żĆ,’ iż wysoki komisarz Ligi Narodów 
mógłby na podstawie przysługujących 
e s  uprawnień zwrócić się do Pc-lski 
o poiaoc.

Decyzja senatu oceniana iest w 
kołach gdańskich jaJko objaw roztrop­
ności polityczno

Projeki reformy ustroju Niemiec
POŁĄCZENIE URZĘDU KANCLERZA 
Berlin, 10 kwietnia. (Tel. G, T.) Pra­

sa ogłasza projdki reformy 'Ustroju 

Rzeszy niemieckiej, opraeuwany pod 
kierunkiem posła Hugenbcrga. Projekt 
ten dąży do połączenia urzędu prezy­
denta Rzeszy i kanclerza Rzeszy z u- 
rzędem preaydenfa i premjera prnrikia-

AM ER YK AN IE  O FIARUJĄ  PO ŻYCZK Ę  
G. ŚLĄ SK O W I.

Katowice, 10. kwietnia. ("I cl. G. P.) 
Do śląskiego Urzędu wo jew ódzk iego  

zgłosiło się trzech amerykańskich ban- 
kierów z Bostonu, którzy  ofiarow ują 
W o jew ód z tw u  śląskiemu nową pożyczkę 
inwestycyjną na dogodnych warunkach 

w  kwocie  25- -30 milj. zł. W o j ,  Grażyń­
ski p rzy ją ł  propozycję  am er j  kańską do 
wiadomości. Sprawa będzie  rozpatrzona 

przez radę wo jewódzką.

PJBUŁA K O K U N IST . JAKO „PR ZY ­
B O R Y  SZE W S K IE ” .

(Te le fonem  od naszego korespondenta.)

W arszawa, 10. kwietnia, (st) Na sta­

cji k o le jow e j  K rzew  w  pow. Kutno za ­
trzymano przesyłko wagi oko ło  30 kg. 
nadaną prze;. L e ize row icza  z W arszaw y  

jako  p rzybory  szewskie. Przesy łka za 
w iera ła bibułę komunistyczną. W  zw ią ­

zku z tern zatrzymano odbiorców, braci 
Romankowskich  i Miecz. Matyszkiewh

T P ZĘ S IB N IE  ZIEMI W E  W Ł O ­
SZECH.

Rolrmja, 10. kwietnia (Tęl. G. P.)
Odczuto fu drwukroitnie wstrząsy 
"-'tezienune Ofiair n i oma

Warszawski medyk 4. roku
na aete szafki mgrdąrców-ittadzieji.

SYN ZAMOŻNYCH ZIEMIAN UJĘTY W  CHWILI GDY MORDOWAŁ ŻONĘ
■WŁAŚCICIELA KINA.

Warszawa, 10 kwietnia. (Tel. G. P.) 
W Warszawie ujęto szajkę bamdyciką.S 
organizowaną przoz syna zamożnych 
ziemian, studenta 4 roku medycyny 
Uniwersytetu warszawskiego, Jozefa 
Bujnowicza. Szajka ta złożona była 
z notorycznych złodzieji dla dokony­
wania mordów rabunkowych. W y­
wiadowcy ujęli Bujnewicza w chwili, 
gdy dusił żouę właścijiela kiua, Bro- 
daoką w jej pomieszkaniu. Aresztowa­
no także dwóch złodziei) którzy stali

PROCES D YR EK TG R A-D B fFR AU D ANTA  

Kraków. 10. kwietnia. (Tel G P.)

Przed U iU jszym  sadem rozpoczęła się 
rozjirawa o sprzeniewierzenie, przeciw 
inż. . luljanowf Trautlcrow i li. d y rek to ­
rowi Spółki akc. Zakładu Przemyślu 

Szklanego. Rozprawa potrwa 3, dni

POLSKI ROROTNIK S E ZO N O W Y  

ŻONOBÓJCĄ W  SZA LE  
Berlin, 10. kwi. tn a. (Tel. G. P.) W  

Durherow, |>ow, anklamskiego polski ro 

hotnik sezonowy Kubiszewski uległ ala- 

k ow f  szału i rzucił się na żonę, której 
zadał 12 ciosów nożem. Żandarmerja u 
lipzwładniła szaleńca i umieściła go w 

sanator jum.

KONK1 BĄYATYAGI AXG. PEWNI 
ZWYCIĘSTWA.

Londym, 10. k v  .etmia. (Tel. G. P. 
Na raidżie mimistirów jarom jer Rałid- 
'wiia iprzedilożyl pi ogram wyborczy 
istroinuidtwa koniserwatywnego, o- 
ipainly ma jfrzyipusiżcizen iu, że pińży 
wyborach uzyfc-lka orno większość-u- 
koło 30 mainKlaitów. G łównym i pun- 
ktaimi ikoinisonwaityiwinego programu, 
'wyborczego isą: sprawa rozbudowy 
ceł ochronny eh i zwalczania bezro­
bocia.

RZESZY I  3PREKJFRA PRUS
go. 'Pruskie ministerstwa prac.yj. rol­
nictwa, spraw wewnętrznych i spra­
wi ediliwości miałyby zastać połączone 
w unję personalną z odnośnymi resor­
tami rządu Rzeszy. Istniałyby w Pru- 
'saeh osobne dwa ministerstwa, finan 
sów i oświecenia

ZAMASKOWANA WOJNA CELNA 
STANÓW Z i  Z  FRANCJĄ

Paryi, 10. kwietnia. (Tel. G. P.) 
„Capitalłj" zamieazicza artyikuł, w któ­
rym dowodzi konieczności dla Francji 
nowej poliityiki gospodarczej wobec 
Stanów Zjednoczonych. Według dzien 
nika, Ameryka stos a je obecnie Trobec 
Francii taką taryfę celną, że rown? 
się ona prawdziwej wojnie celnef-

 o------
SOMMETY N IE  W E JD Ą  W  U E Ł Ć D .

Z  W A T Y K a NEM .
Moskwa, 10. kwiclnia. (Teł. G. P.) 

Prasa dementuje pogłoski o wszczęciu 
jirzez W atykan  pertraktacyj w  spraw o 

przywrócenia Kościała katolickiego W 
SSSR. Rząd sow. zdecydowany jest pro 

wadz je  dalszą kampanję anlvrcligijii,**.

Grypa mózgowa atakuje
w v p ł o d ? . o n e  Ć h S h y .

P O Ł O W A  CH ORYCH  UM IERA. —  EUR OPEJCZYCY TRZYM AJĄ SIĘ  DOBRZE.

W arszawa, 10. kwietnia. (Teł. G. P.) g rypa  wśród Chińczyków. W  kolonji cu- 

Z Szanghaju donoszą o groźnej epidemjj dzozicmskie j zanotowano dotąd tyłka 
grypy, która specjalnie atakuje mózg. kilkadziesiąt w ypadk ów  le j grypy, Chiń 

Przebieg choroby ma być niezwykle czyków choruje obecnie kilkaazie&ią* 
ostry. Przeciętnie 50 proc. chorych umie tysięcy, 
ra. Największe  spustoszenie szerzy ta

na czatach Szajce chodziło o zdoby­
cie większej kwoty celem wyjazdu za 
granicę.

ZŁOTA WALUTA W CZECHOSŁO­
WACJI,

Wiedflń, 10 kwtetnia. (Tel. G. P ) 
Min. skarbu ,opracowało projekt ustawy 
o wprowadzeniu w  Czechosłowacji 
waluty zlotei. Projekt ten odnosić się 
ma tylko do pewnych kategoryj zobo- 
yiiązan państwa

D A W E S  M IA N O W A N Y  AM BASA­
DOREM .

Waszyngton, 10. kwietnia. (Tel. G 
P.) Z Białego Domu oświade.zono urzę­

dowo. że ambasadorem Stanów Zj, w 

L ondyn ie  mianowany został gen. Dawrs. 

* -O------
O LB R ZYM I SK ŁAD  BOM B W  L IZ B O N O

Wiedeń, 10. kwietnia. (Tr i, G. P.) 
..United Press" donosi z L izbony,  ze p< 

lleja tamtejsza wykryła fabrykę bont! 
w której skonfiskowano 1.066 bomb. W  
stolicy tudzież na prow incji  aresztów;' 
no kilku o f ic e rów  i p odo f ic e rów  j  po 

wodu uprawiania akcji w yw ro tow e j .  Ko 
ła urzędowe ośw tadczają, że aresztowa 
ii.ia te zapobiegną wybucnowi nowej re 

wolucii.

WALKI W  MEKSYKU.
"Wiedeń 10 kwietnia. (Tel G. P 

Prasa tutejsza donosi z Nowego Jork- 
wojska rządowe wkroczyły d’o Chihua 
hua. Naczelny komendant wojsk po­
wstańczych Estóbar ogłosił się prezyj 
denltem stan.ów Sonora i Higua. Pro 
klamacja ta, jak się okazuje obecnie, 
była tylko gestem propagandystycz- 
nym.

 c -----
A M A N U LLA H  ZD ĄŻA  DO K A ­

RI LU.
Delhi, 10. kwtelipia. (Te ł. G. IB. 

Wedluig idomiesień z Afgan.iista.nn, 
'Wdjislkrf Aimannlilatia osiągnęły 6 hm- 
iMiulkuir. na półiowic drogi pom iędzy 
Kamdaiharem a Kaibulem, nic napo- 
•tiikająic m gdz c na opór
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Niezwykle sensacyjny proces w Złoczowie:

Sinica zgonu śp. Moli RM
bogatej właśsifreSk dóbr Pietrycze.

ECH A ZD AR ZEN IA  Z PRZED  PÓŁTORA iROKU. — B. MATOR SPAD KOBIERGĄ M AJĄTKU PO ŻONIE, 
YVA'hTO*GI PÓŁTRiZEGlAMIiLJGN \ ZŁOTYCH. —  D O BR O W O LN A  ITSODA Z MERiWISZYM MĘŻEM  
NiliRBOSZCZKl. —  m S T C R l \Elv POLICJI W  SKWiAlRiZAWIE YVSZ<CZYiN.A Ś LE D ZT W O  N H  NOW O, 

M O T Y W Ó W  SAM OBÓJSTW A —  lEBOlNlOM BOJĄC S IĘ  C H LE B O D A W C Y , ZA T A IŁ  P E W N E  
S ZC Z l u ÓLY. —  OSKARŻONY OBSTAJE PRZY SW Y C H  ZM IENIO  NYC II ZEZNlAlNIACH. -  ODRO­

C Z E N IE  INTERESU JĄCEJ R O ZPR AW Y.

(Telefonem od naszego korespondenta)

Złoczów, 10. Tv\ .cln'a.
Przed tiule, jszyun olkiręgmwm są­

dem karnymi odbyła się wczoraj 
rozprawa, 'która w  całej pełni od­
świeżyła wspomnienia o tragicznej 
śmierci śp- Stefanji z  Drzewickich 
primo solo Jasińskiej, 2-o voto Ryl- 
skjiej, Właścicielki dóbr Pielrycize w 
iptciwiocłe 'ziltoeziuwykim, która zmarła 
dinia 2. jpaiMzie&ka 1927 r. śmierć 
śp. Stefanji Rylskiej, która nastą­

piła w  szczególnych okol iczno- 
ścnac.h, była w  swoim czasie przed­
miotem wielu komentarzy, a po 
dziś dzień jeszcze osłonięta jest ta­
jemnicą. Dla izrc>aum:k?m.ia 'tła wczo­
ra jszej i  oapraiwy. która w całej o- 
kolliey wywalała w ielk ie zabul are-. 
sowamie, należy przypomnieć sztze- 
góły odmoisząice się do zgom.u śp. 
Rylskiej

Trup kob ety z przestrzeloną czaszką.
2. ipaździarnika 1927 n\ w parku 

rtiwouisikiim znaleziono trupa właści­
cielki dóbr Piet rye.ze, Stefanji Ryl- 
śkiej

z przestrzeloną czaszką. 
Przeprowadzane wówczas docho­
dzenia ipoł icytjin-e i ©ąldtowij doprawa 
dzuły do iprzetkomania, iżc ma się do 
czynienia z sanaoboj slwean oisiohy 
wyczerpanej nerwowo i znudzonej 
życiem. Do powyższego wyniku do 
sżtfy wiłaidize na poklsilawie zeznań c- 
koinoma Pietrycz iRostlocKiego, oraz 
sllużflOej uzajkowskie j, a ipomadito 
na podstawie orzeczenia lekarzy i 
wizji sądowej.

YV braku dalszych iktrewtnych je­
dynym dziedzicem całego majątku, 
przedstawiającego wartość oikoio

2 i pól majona złotych, 
siał się mąż denatki, Tadeusz ścilior 
Rylski, b. major. Oddziału Jtl. w  
Warszawie. W  cizalsie przewodu 
spadkowego zgłosili TÓwmieiż siwo jo  
pretensje do spadku .pierwszy mąż 
tragicznie zmarłej, Jasiński, w ła ­
ściciel dóbr w  pcw. złoczowskim, 
k tóry slainąlł na slainiowiilsiku, że jego 
rozw ód ze -ś|p. Stefaniją p rzeprow a­
dzony iv Wiilmie. a także i mal/eń - 
stwo z RyM U m

jest nieważne, 
a tern samem Rylski niema prawa  
do spadku. Tadeusz Rylski chcąc, m- 
inikmąć spomu o ąpaddk zawarł z Ja­
sińskim ugodę, mocą której jego c- 
weotuałne prawa nabył za 10 tys. 
dolarów i sprawia zdawała się być 
definitywinie załatwiona.

Ekonom wyjawia za­
tajone szczegóły.

Tym czasem  jedinalktże posterunek 
P . iP. 'w .Sklwairzaiwic dbolk Rretirycz, 
m ając od pierwszej" chw ili wąlpli - 
wości, ozy śmierć śp. Rylskiej była 
wynikiem samobójstwa, począł śle­
dzić za motywami jej śmierci i  do­
szedł do przekonania, że motywów  
tyeth brakło, albowiem śn. Rylska 
właśnie w  przedcdriJiu śmierci miota 
podpisać liardzo korzystny kontrakt 
z państwową fabryką przetworów 
chemiczny cii w ( '.hanzo w ie znpewn i,t 
jący jej spokojne korzystam ic z m a- 
jąiltkn. Ponadto w d;nodze poufnej o- 
trzymainio wiadomość, że —  by się 
talk wyrazić — klucz ao zagadki po­

siada b. ekonom Rosloeki, który  w  
między'-czasie służbę n Rylskiego o- 
ipuścik

Roslooki przedłuichany ponownie 
ipo dliuigiom wahaniu podali, że słu- 
cbany pierwszy raz jako świadek 
w sprawie samobójstwa śp. Ryl- 

•; siki ej
zataił przed sądem 

niektóre szczegóły, a to z tego po­
wodu, że ówczesnego swego chle­
bodawcy majora Rylskiego obawiał 
się, jatko człowieka g*\va#ownego i 
zdaniem jego, zdolnego do wszyst­

kiego, nie liczącego się z nikim i z 
niczern. Obecnie ROsitoaki uzupełnił 
swoje ‘zeznania w ilym kitTuinlkn, Ąei 
w dirtiti siniercii śp. RytMk.iojj w idział, 
jak oboje pantstwio poszli do ogrodu, 
a .następnie.

słyszał 2 strzały, 
a w cnwilę później ujrzał majora Ryl­
skiego wraitającelao sple-fznym krokiem 
do domu. Strzały nie zrobiły na nim 
żadnego wrażenia, bo Rylski w ogro­
dzie często z rewolweru strzelał.

Gdy te zmienione zeznania doszły 
do wiadomość1 Prokuratury w Złoczo­
wie, wygotowała ona

akt oskarżenia 
przeciw Rosfoukiemn o fałszywe ze­
znania złożone przed sądem, albowiem 
akt oskarżenia przyjmuje, że Rostochi 
zeznał nieprawdę twierdząc, iż wi­
dział, jak Rylski szedł do ogrodn z żo­
ną, oraiz nieprawdę, iż słyszał 2 strza­
ły i w-dzbał Rylskiego wracającego 
samego z ogiodn do aotnu. Rylski we­
zwany został, jako świadek do rozpra­
wy na nieprawdziwość zoznań Rostoc- 
luego.

Oskarżony podtrzymuje swe zeznania.
Wczoraj na podstawie powyższego 

aktu oskarżenia odbyła się przed tutej­
szym sądem okręgowym karnym 

rozprawa przeciwko RostooKiemn.
Przewodniczył jej radca Stern, oskar 
żał prok. Błoński, bronili oskarżonego

adwokaci: d'r. R. Aleksandrowicz ze 
Lwowa i dr. Hessl ze Złuczawa, Ro‘s- 
tocki w obronie swej twierdzi-, iż pier­
wsze. jego zeznania, na podstawie któ­
rych stwierdzono samobójstwo śp. Ryl 
skiej, są niezupełni,, natomiast drugie

Przy bólach reumatycznych w  głowie,
biodrach i ramionach, iąerwobólach, bó 
lach w  udach i postrzałowych naturalna 
wod-a galffika Franciszka-.) ózefa stosuje 
się d)a corizLcnncgo oczyszczania p rze ­

wodu pokarmowego, k l in ik i un iwersy­
teckie stwierdzają, woda Franciszka- 
Józcfa, szczególnie w  wieku średnim 
i podeszłym stanowi doskonały środek, 
przeczyszczający żołądek i kiszki. Żądać 
w  aptekach i Jrbgtfi-j.ich ‘Jblli

zeznania aą w zupełności prawdziwe.
Rylsk-i wezwany; jako,-świadek ra­

zom ze swoją gospodynią Marją Czaj­
kowską na rozprawę nie przyjechał, 
ani niestawiennictwa nie usprawiedli­
wił. Natomiast dopuszczeni zostali i 
przez prokuratora z urzędu wezwani 
świadkowie Michał Wujnai i Abraham 
Schoiz, obaj z Piotrycz, których zezna­
nia rzucają na sprawę bardzo 

charakterystyczne światło:

świadkowie, którzy 
słyszeli strzaiy,

i ta'k przesłuchany wczoraj Wojna, 
potwierdził, iż p/zcoliodzpc przypad­
kowo koło parku w drin esnierci śp. 
Rylskiej Słyszał dwa strzały rewolwe­
rowy, oraz knzyk kobiety i widział 
Ryidkiego

z  gołą głuwą biegnącego 
Przez park do dwom. Wypadek ten tak 
go przestraszył, że zawrócił z drogi, a 
społkaw.lzy Abrahama Scihotza o 
wsizystkietm mn opowiedział.

Sohot, przesłuchany petwie-dził 
zeznania Wojny, dodając, że sam sły­
szał również dwa Strzały, Rylskiego 
nie widział, bo był jnż daleko za par­
kiem dworskim.

Po Łych zeznaniach obrońcy Ras- 
t&ekiegO' poktawili

kilkanaście wniosnów 
dotyczących zbadania nrzeszłości Ryj. 
skiegoj motywów śmierci śp. Rylskiej, 
aktów spadkowych itd, Za zgodą proku 
ratora sąd wszystkie ofiarowane przez 
obronę dowody dopuścił i rozprawę 
odroczył, z tern, że odbędzie się ona w  
pierwszych dniach maja fer.

Józei Ch.

i tm,
oddał żvpj* pod ciosami siekiery.

SĄDUWE ECHO SŁYNNEGO MĘŻOBÓJSTWA W  LASSKAOH MUROWANYCH. —  WOJNA DOMOWA MAŁ- 
ŻENsTWA TUTAKÓW —  k OZPITY KAŻ OBRZYUZIŁ ŻONIE ŻYCIE. —  „JUŻ WIĘCEJ NIE BĘDZIESZ 
JEŚĆ MOICH XUR“. —  STRASZLIWA ZBRODNIA W  ZACIEMNIONEJ IZBIE. —  „PAN JADŁ SURY. A TV 

BĘDZIESZ JADŁ PANA“. —  UDAREMNIONY Z YMACH TRUCIGIELSKI.
Lwów, 11. kwietnia.

(— ) W połowie listopada ufo. roku 
, wydarzyła się w Laszkach murowa­
nych w pow. Lwowskim wstrząsająca 
zbrodnia, popemiona przez 46-|etnia 
kobietę na 52-letnin> mężu na tle dłu­

goletnich niesnasek. O sziczcgółach 
tej zbrodni „Gazeta Poranna" doniosła 
wówczas obszernie'. Wczoraj właśnie 
epilog tej zbrodni miiał się rozegrać 
pr.zed sądem przysięgłych we Liwo­
wie. Na ławiie oskarżonych zasiadła

îeterak .ki n^ina‘0^? we Łwaw'2
TRZY DONIESIENIA KARNE O OSZUSTWA.
Lwów, l i  kwietnia.

(— ) O wydział śledczy oparły się 
wczoraj trzy sprawy o oszurftwa I 
tak doniosła firma „Poltyp-1 o oszu­
stwie, dokonanem na jej szkodę przez 
niejakiego Wilhelma Jolesa, zam. Koł­
łątaja ó. —  W związku z aresztowa­
niem Wilhelma Fiuela, recte Lauba, 
zam Zamarstynowska 20 (o czem już 
donieśliśmy) wpłynęło wczoraj do wy-

działu Śledczego doniesienie karne 
Wilhelma Stahla, któremu Finel za 
pobrany towar dał weksle z fałszywe- 
mi podpisami na kwotę 3.130 zł. —
Wreszcie Pepi Golger doniosła policji, 
że niejaki Mozes Weinsteimmann, zam. 
Halicka. 2 1  dopuścił się na jej szkodę 
oszustwa, pobrawszy od niej 2  tys. zł., 
pod pozorem dostarczenia grysu.

 o — -

46-letnia
Anna Tntak,

oskarżona o skrytobójcze zamordowa­
nie 52-Ietriego męża Józefa, oraz o 
asiłowane otrucie go.

TMtaikowie żyli ze sobą przeszło 
lat 20 i miel cześcioro dzieci, z któ 
rycli dwoje umarło. Józef Tulak, jak 
wynika z zeznań oskarżonej, oraz 
świadków, nie był ideałem wzorowego 
męża, był bowiem alkoholikiem o in­
stynktach zbrodniczych. Przed wojną 
za fałszowanie pieniędzy został ska­
zany na więzienie, które opuścił przed 
wybuchem wojny. Do tego czasu Tu- 
takowie żyli w nędzy, wszystkie bo­
wiem pieniądze

Tntak przepijał.
Pu wyjściu z więzienia Tułafc zo­

stał powołany do służby wojskowej, 
a będąc zdała od dorou utrzyma wał 
bardzo luźny kontaiŁt z rodziną tak.



Str 6 ,G A ZE T A  P O R A N N A " ż  12. fewioMSa 1^2 -̂ Nr. m n

Kino
„COLOSREUM ‘

D ziś PfiEMjOERA.
poraź pi rwszy  w e  L w o ­
w ie .  V\ ie lk i  sensa y jn y  

f i im  w  10 akt. p. t.

N ie zw yk łe  p rzygody  sza lonej d z iew czyn y  stuka­
jące j p rzeżyć  i em oc j i  w  w a lce  z bandą p rzym y 
tn ików. U upełn ia ją  bardzo w eso łe  k om ed ie  p t 
„ M Ł O Ś Ć  B O K 3 i D U D Y “ oraz „ W I L K  Y o S f e l l

że naiwet nie pirzyjeiżdżał na urtopy. 
Po zakończeniu wojny powrócił Tuitak 
do żony, która wówczas mieszikaia 
kątem w domu p. Grabskiego na W'ul- 
<.e. Z oszczędności swoich w czasie 
-wojny poczynionych, zakupili w Lasz 
kach murowanych 4 i pół morga grun 
tu, ipoezem na gruncie tym Tutak, 
który w okresie trzeźwości był wzo­
rowym gospodarzom i majstrom sam 
własnemi rękuma

wystawu dom.
Po krótkim okresie suoikojneigo ży­

cia, Tuitak gad wpływem rozmaitych 
rodzinnych przykrości rozpu się z po­
wrotem tark, że atał się prawdziwym 
ciężarem dla rodziny. Nie chciał nic 
robić, a jedynie sziukal okazji do pi­
cia, ciągnąc od żony pieniądze. Oczy­
wiście, że Tutakowa poczęła mu robić 
„opozycję", odmawiała mu gotowania 
jadła, a nawet całe tygodnie spędzała 
poza domem. W końcu ofarzyidt jej ten 
stan rzeczy do tego stopnia, że po­
wzięła plan

pozbycia się męża.
Dnia 15. listopada Tutakowa w 

godzinach -popołudniowych powróciła 
z miasta do domu. Tuitak zażądał od 
niej awu złotycn ua wódkę i papiero­
sy. Tu-tako/wa odmówiła, twierdząc, 
że niema ani grosza, a nawet udała 
sio do sąsiadów', by pieniądze poży­
czyć, ale bezskutecznie. Wówczas 
zirytowany Tuitak

potrwał kurę 
i oświadczył żonie, że idzie do mia­
sta, by ją sprzedać i na wódkę. Po 
chwili jednak rozmyślił się i wrócił 
Jo ohatuipy w stanie mocno zdenerwo­
wanym i kazał sobie kurę tę ugoto­
wać. Tuitakowa znowu odmówiła, mó­
wiąc, •' że to są wiallkoipaóskie zach­
cianki, których ona nie może zaspo­
koić. Widząc, że Tutaik coraz bardziej 
irytuje się, wyszła z demu. Tymcza­
sem Tuitak polecił parobkowi przy­
nieść kurę do izby, gdzie natychmiast 
ją zarżnął i ugotowana kurę obaj z 
chłopcem zjedh.

W godzinę później Tutak po zje­
dzeniu kury położył się spać. Wów­
czas powróciła Tutalkoiwa a stwier­
dziwszy, że mąż śfpi, swej 1 1 -,lotni® 
córeczce ipoleciła ściemnić światło i 
chwyciwszy przygotowaną siekierę 
zbliżyła się do łóżka męża i powie­
dziawszy: „Już więcej nie będziesz
'eść moich kur“ —  zadała mu 5 po 
sobie następujących razów w głowę-t 
wywołując natychmiastową, śmierć. 
Chłopak, który spał w pobliżu, słyszał 
jakieś tępe uderzenie, jak gdyby ktoś 

bił ręką o siół, 
ale nic przypnrzczoJ, że Tutakowa 
morduje męża. Dopiero na jej wezwa­
nie przyszedł do iziby, a Tutakowa 
przyprowadziła go do łóżka zamordo­
wanego męża i rzekła: „Pan jadł ku­
ry, a ty będzierz jadł pana“ —  pu­
czem najspokojniej wydała mu dyrpo­
zycje na dzień następny i poszła spaś. 
Rano, jak gdyby nic nie zaszło, udała 
się z rulelkiem do miasta i tutaj córce 
swej. zajętej jako krawczyni wyzna­
ła, że zamordowała ojca, dodając, że 
musi wrócić do doran i zgłosić się 
w policji.

W toku dochodzeń wys-zin na jaw, 
że Tutakowa już dawniej miała .źą- 
miar zgładzić męża ze świata 

przy poronny trucizny, 
którą wlała mu do hen baty. Jakby

SENSACYJNY WYPADEK BIGAMJI. —  N1A MARGINESIE GŁOŚNEJ KATASTROFY LOTNICZEJ. —  FTLOT LOU 
FO"TE MIAh JEDNĄ ŻONĘ W  NOWYM JORKU, A DRUGĄ W  SAN FRANCISCO

niowy Jork, w kwietniu.
( = )  Straszliwa katastrofa lotnicza,

która niedawno w całym świ-ecie w y­
wołała wieikie poruszenie i współczu­
cie dla jej ofiar, miała w  tych dniach 
niezwykły epilog. Czytelnicy przypo 
minają sobie zapewne katastrofę wiel­
kiego stadku powietrznego, „Miss Ne- 
wark“. Ten wspaniały statek pasażer­
ski, samoFot o trzech motorach, który 
kursował na linji New Joik —  San 
Francisco, noznał uszkodzenia prnpe- 
leru i podczas przymusowego lądowa­
nia

wpauł w  szalonero tempie' 
na przejeżdżający właśme pociąg. Trzy 
nastu pasażerów samolotu poniosło 
śmierć na miejscu.

Jedynym człowiekie.m, który jak 
gdyby jakimś cude,ni w yszeół cało z 
tej katastrofy, był

pilot Lou Foote, 
który od szeregu lat jako- pilot poczto­
wy prowadził „Miss Ndwark" na linji 
New Jork —  San Francisco i nigdy nie 
miał najmniejsze! nawet przygody. P i­
lota ciężko ranionego wydobyto z pod 
gruzów samolotu, umieszczono w szpi-

UE0N3TYTUUJE SIĘ Z Z  KOŃCEM KWIETNIA.
Lwów, t l  kwietnia.

Po dokonanej już przez p. Ministra 
przemysłu i handlu nominacji 7 rad­
ców lwowskiej Bdby przemysłowo-han­
dlowej zwoła komisarz wyborczy w  
przyszłym tygodniu wybranych do- 
tychczas-,,-, i mianowanych członków 
lwowskiej Ulby celem ko cytacji 7 człon 
ków.. Następnie p. Minister przemysłu 
i handlu wyznaczy termin pierwszego 
posiedzenia nowej Izby przemyślewo-

haimdl. (prawdopodobnie albo z końcem 
kwietnia lub też dopiero z początkiem 
mająfosble.m ukonstytuowania się.

Dotychczasowy prezydent Izby dr. 
Henryk Kaliach ei nie oświadczył się 
jeszcze, czy ubiegać się .będzie o pono­
wny wybór na1 stanowisko prezydenta. 
jNTa pierwszemu posiedzeniu Iżby nastą­
pi wybóą prezydenta i 4 wiceprezy­
dentów.

„FAF.HOW  1IjC“  SrOL/jł-TNiHiuRCt W IRAŻ Z C YŁUlStFM PiOlMIMAŻALlI 
SKAiRB STAINÓW-^ Z.I W  C ICH E  f jIZiDiEBiOE PiRZY UL.

NliAW SKTEJ.

L-w6 w, 1 1 . klwkiTnla.
( — )  W  ostatnich diniatoh wyidizM' 

śledczy wpadli -na trop fabrykacja 
dolarów, którdj dopuszcza! się niotó-5 
ryiaafiy fałszerz pieniędzy Zygmuml 
iSlulzenberg, zaun. pras >u'l. Siónaiw-

isiki-cij 4. Jaik wykazaily przepici wa- 
dzciire dioicbodzonia, wtsljwlldziautal z 
mim n.ki*a!ki Galas, zaun. p rzy  ani. 
Lycizaikiawirikio] 29. W czora j Mm a- 
ireszt riwain-o i w raz z dowodattni ■wi- 
in-y oidisllam icmo do sądu.

JAK P^NOWiLE S C U FLE A U T  I MMMSCHIET, ZAROBlULI 95 D O L A ­
RÓW I FiERlSP.EKTY W Ę  KlRYMTi\ALU, .

Lwów, 11. kiwLeónin.
( — )  I>o wydziału śledhzogo zgpo<- 

isiła się we,zoraj M ar Ja Majosz i do- 
m ilasta, że .nid jatki Zalcł S eh a lf aut, 
zaim. Denka Joiseilowllcza 1. oraz Jó­
zef Monspheii, zami. Klkpnrowsika 1,

wynudzili-. (dd tiiaj pod possorom w y ­
najęcia je j miiosizlkaiiria, iprzy iii. 
Sizipitailine j 25, 95 dolarów. Obeionie 
nie obca je j dać mieszkania, ani 
zwlróeie pieniędzy. W yd z ia ł śledczy 
'Wtdirużyii w loj spraw ie duclioidzen.iak;

Sądać w orygi-ialnem opako waniu „ yJuj**".

tknięty przeczuciem Tutak herbaty 
tej wówczas nie wypił.

Wczoraj Tui Lakowa stanęła przed 
sądem przysięgłych. Trybunatowi prze 
wodniozył radca Zgóralski, oskarżał 
prok. Sywulak, bromir adiw. dr. KMt.z. 
Oskarżona,przyznała się do zbrodni, 
poczem szczegółowo opisała przebieg

pążyC-ia.z denatem, dając obraz okrut­
nej gehenny, ja.ką w ciągu długiego 
pożycia z nim przechodziła. Na pod­
stawie wniosku obrony o poddanie • 
oskarżonej

badaniu psychiatrycznemu, 
do cźegn Trybunał się przychylił, 
rozprawę odroczono.

talu, gdzie poddano go natychmiasto­
wej operacji. Jego stan polepszył >się już 
w najbliższych dniach wydatnie.

W cztery dni po straszliwym' -wy­
padku zgłosiła się w  kancelarji dyrek­
cji szpitalnej jakaś dama i poprosiła o 
pozwolenie odwiedzenia chorego pilo­
ta. Gdy oś-wiadczyła, że jes‘ jego żoną, 
dopuszczono ją do pacjenta. Od tej 
chwili pozostała daima przy łożu pilo­
ta i

pielęgnowała go troskliwie.
W dwa dni później jednak zgmsiła się 
druga dama do szpitala i prosiła, rów­
nież -o pozwolenie odwiedzenia pilota.

„jestem p. Foote! —  oświadczyła.
—  Dopiero wczoraj dowiedziałam się
0 straszliwej katastrofie i natychmiast 
przybyłam samolotem, aby odwiedzić 
męża..."

Dyrektor szpitala zdziwił się niepo 
m’erni£ —  „Jak to? —  zawołał —  
Przecież żona pilota Lou Foote od 
diwóOh dni znajduje się w  szpitalu, a 
obecnie pizebywa przy łożu swego mę­
ża?!"

„To m rsi być omyłka! —  odpowie­
działa dam,a., i wyjęła -z torebki doku­
menty, 'Stwierdzające niewątpliwie, że 
prwiedziała prawdę.

Dyrektor usprawiedliwił się i za­
prowadził damę do 'pokoju, w klórym 
leżał pilot. Tam doszło do niezwykłej 
sceny Również pierwsza dama wyka­
zała-się autentycznemi dokumentami, 
stwierdziającemi, że ona właśnie jest 
żona pilota. Obie pomawiały się wza- 
;emui< O' eszuavwo. Wreszcie dyrektor 
zaproponował, aby rozstrzygnięcie ory­
ginalnego ‘Sporu odłożyć do chwili, w 
której pilot przyjdzie do, siebie i sam 
będzie mógł wypowiedzieć się w tej 
sprawie.

Gdy pilot odzyskał wreszcie przy- 
tomnbśó, wyjaśniła się sprawa w  spo­
sób dosyć nieoczejkiwauy.'„Obie damy
—  oświadczył L,ou Foote —  mają ra­
cję! M*uszę się przyiz-nać do wszystkie­
go. Poślubiłem obydwie: jedną w No­
wym Jorku, a drugą w San Francisco..."

Na pytanie, dyrektora opowiedział 
dalej pil-ot, żc od szeregu lat prowadzi 
samolot n,a linji Nowy Joźk —  San 
Francisco. Przed trzema laty ożenił śfę 
w Nowym Jorku z córką kupca Służ­
ba jego wymagała, aby po każdym lo- 
cjie trzy do czterech dni pozostawał w 
San Francisco. Podczas takiego pobytu 
poznał w San Francisco pewną wdowę
1 postanowił założyć sobie w-tein mie­
ście

drugie ognisko domowo.
Przy pomocy fałszywych dokumeńiów 
udało mu się plan doprowadzić do skut­
ku. Dbał o  óbic kobiety na równi, a po­
nieważ między Nowym Jorkiem a San 
Francisco jest przestrzeń 5 tysięcy km,' 
więc się nie obawiał, aby jego podwój-i 
ne życie unogto kiedykolwiek wyjść na 
jaw. —  „Gdyby nio dos-zlo do tego stra­
szliwego wypadku, —  zakończył pi!»t
—  byłbym do knnc.4 z.yteia mógł się cie­
szyć rozkoszami tsigo podwójnego raju 
małżeńskiego.

Pilot w najbliższych dniach opuści 
szpital, a wówczas będzie musiał od­
powiadać przed sądem za bigamję.



(Nin. 8827 „G A Z E T A  PO R A N N A ”  z dinia 12. 'kwietnia 1029. Sir. /

KOPERNIK MARYSIEŃKA
Dziś rewelacyjna pr« ir.> "c
N»ta9wszr mopgnnntafry Hha p. t: 1SFUTIS! Dramat ila&irujący ostatnie la r a  pano- 

wiiua car a Mikołaja II i ciernista dro* 
gę Księżnej Woroncuw. W  głów. roli: 
Włodzimierz GAJDAROW, Mary KID 
i Grzegorz OHMARA.— Mimo wielkich 
kosztów tilina ceny nie podwyższone.

W  DZISIEJSZYM NUMERZE ZNAJDĄ OZrTELNICY NASI KUFUN KONKURSU WIOSENNEGO „GAZETY PO-
RANNEJ" I „ W IA T U  ŚNIEŻNEGO" NR. 7.

T-wów, 1 1  kwietnia, 
(jp) W dzisiejszym numerze znaj­

dziecie, Mili Czytelnicy i Piękne Czy­
telniczki sióamy kupon konnarsn wio­
sennego „Gazety Porannej" i kremu 
„Neiga de Fleurs", Siódemka, to kaba­
listyczna cyfra, przynosząca szczęście, 
.zjednująca uśmiech Fortuny. Wytnij­
cie zatem kupon dzisiejszy ze szczegół 
ni-ejszą troskliwością dołączając go do 
innych sześciu, wyciętych poprzednio!

Dla tych, którzy jeszcze dotychczas 
zaniedbali prz; stąpienia, do uczestni­
ctwa w naszym konkursie, będzie ten 
moment szczególniej szczęśliwym, dla 
powetowania opóźnienia. —  Pod zna­
kiem siódemki przystępując do kon 
kursu, mogą liczyć ua. szczególniejsze 
nprzywiiejowania losu

Wiadomo wszystkim, że obok ku­
ponów konkursowych warunkiem u 
działu w turnieju o 1 2  cennych nagród 
iest wykazanie się dwoma rewersami 
premjoryemi kremu „Nwige de Plenrs", 
dołą-czouemi do każdej cowój podwój­
nej tuby tego znakomitego preparatu 
koflm etycznego, który uzyskał liczne 
nagrody i złota medale na Wystawach 
międzynarodowych.

Szybkie nabyrie tego znakomitego 
preparatu jest tern hardziej wskazane

wo'bec tegorocznej zmienności aury. —  
Cóż bowiem uchroni lepiej W-aszą cerę 
od spierzchnienia naskórka, od zbytnie­
go zaczerwienienia i wypTysików, ani­
żeli 'Len nieprześeigniony preparat?

Spieszcie załem wśzyscy zaopatrzyć 
się jak najszybciej w  nowe podwójne 
tuby kremu „Neigc de Fleurs'1, zaopa­
trzone w rewersy premiowe. Do naby­
cia jest ten znakomity preparat we 
wszystkich lepszych drogerj&ch i per­
fumeriach we Lwowie i na prowincji.

Poniżej podajemy spis firm, prowa 
dizących -ten znakomity preparat.

LW ÓW :

B. Bohosiewicz, Hetmańska 6 ; Dro­
geria Piotr Mikolasch i Ska, ul. Koper­

nika 1; Ludwik Hoszowski, Akademic­
ka 3; Łopuszański i Sauczej, pl. Ma­
riacki (Gmach Sprechsra); Jan Sud- 
hoff, Akademicka 19; Jakób Hhamysz, 
Syksluoka 2; Mr. Ernest Bomse, dro­
gerja, Akademicka (Hotel George'a), 
Rudolf Fluhr, Legjonów S lW  Jonasz 
Gross, Legjonów 29; Władysław &wi- 
tlik, iii. św. Zofji 22; Wincider i Syn, 
Rynek; Almzy Hubnei, Rynek; Mr. B. 
Rleiberg, droge-rja, Gródecka 87; M. 
Zaobanjasiewicz, arogerja, GłęLoka 19; 
Ro-senstock i La-chs, ul. Sykstuska 31; 
Marja Lutman, Leona Sapiehy 33; 
„La Parisienne", perfum-eija. pl. Aka­
demicki; Perfumeria „Pod czarnym 
psem", ul. Gródecka 1. 3; Składnica, 
ul. Kopernika 1. 19; J. Gniwisch, ul.

ŁM starasfr
Sichwy m .e ^k a n  owe^

SKAZANY NA 3 MIESIĄCE WIĘZIENIA I GRZY WNĘ 100 DOLARÓW.
Lwów, 11 kwietnia. 

1 — ) Przed radcą Łyczkowskim od­
powiadał wczoraj Franciszek Mań 
Imwski, właścmel realnnśei przy ul. 
Ghodorow^kiego^jobecnip urzędnik pry­
watny, dawniej były podstarosita w

Fatalne skałki leśn i tmm
wedSe recepty zraaefoorkii

N IE D O LA  ZR E U M A T Y ZO W A N E G O  U R ZĘ D N IK A . —  BŁO TNA  K Ą P IE L  N A G U ­
SA W  LESfE . —  OSIEESKI CZYN  R Z E Z N Ik Ó W  Z O SIELSK A —  N IE BO R AK  

PR ZE JE C H AŁ SIĘ  HO S Z P IT A L A  W A R JA T Ó W .

Poznań, w  kwietniu.

(o) N iemiłą przygodę  miał p. Słefan 

W urdzisk , emeryt ko le jowy ,  zamieszka­
ły na B ie lawkach (Poznańskie).  Będąc 
chory  na reumatyzm, szukał ulgi u le. 
karzy, lecz bezskutecznie. Ktoś doradził 

mu, aby sie udał do pewnej znachorki 

koło  Czarnówka, k tóra „cu d ow n ie "  le­
czy  wszelk ie  choroby.

Pan W . k tó ry  nawet na koniec świa 
la podąży łby  szukać pom ocy w  do leg l i ­

wościach, nie namyśla jąc  się, poszedł do 
owe j znachorki,  która kazała mu udać 
się na rozstajne lrSur drogi, gdzie bez 

względu na pogodę, miał rozebrać sie do 

naga, a ow inąwszy pl$ćy i piersi, nac ie­
rać zreumntyzmowane r; lonki mokrym  

plaskiem (błotem).
"Uradowany p W  postanowił w  po- 

wrnlne j drodze spróbować zaraz, „.nie­
zawodnego środka*1. U?lnł się w ięc  do 
lasu. gdzie na rozsta jnych drogach, w e ­

dług zalereń znachorki, rozebrał się zu ­
pełnie do naga .i usiadłszy na ziemi po­
czął zawzięcie nacierać błotem chore 
ciało

Podi za* t r i  oncracji , nadjechali w o ­

zem dwój rzeźnirv z Osielska, a widząc 
nagiego człowieka, babrzącego się w  b ło ­
cie, wztęii go za umysłowo chorego. (Ze­
skoczyli w ięc  z wozu, pochwycil i  n iebo­

raka i m imo oporu, związali sznurami, 
a po łożyw szy  na wozi, odwieź li go do 

le cyn ić f j lN n  nic się zdały  wąźćlkie per­

swazje  p. W.. r z r in ic v  uważali je  za 
brednie warjata. Dopiero w  lecznicy

sprawa się wy jaśniła  i p. W . puszczono 
wolno  do domu.

Tan W .  zapewne nie zechce już w ię ­
cej stosować „n iezaw od n e j "  kuracji.

Szepetówce Akt oskarżenia zarzuc-ął 
mu, iż dopuścił się zbiuJiii lichwy mie­
szkaniowe] w  dwóch wypadkach, a 
mianowicie ub. r. -pobrał od Wandy 
MulT-rowtej 300 dolarów, w styczniu 
br. od J?na Kwaśniewskiego żądał 390 
dolarów) a wziął 300.

Do .przeprowadzonej rozprawie sąd 
zaradził Mańkowskiego na 3 miesiące 
ciężkiego wiezienia, oraz grzywnę 100 
dolarów n.a Skarb Państwa, z tem, że 
w  raz-i-e nieściągalności tej grzywny 
zo-staj-e -ona -zamieniona na miesiąc 
więzienia.

Oskarżał orok. Mostowski, bTonil 
ad-w. dr. Grek, poszkodowanych zaistę 
pował ad'w. dr. Czerwiński. Zasądzony 
zasfrzngł sobie 3 dni do namyis-łu.

Dw:3 3 cSe tys:ęcy palików
p . W o r o n o w i c z a .

S P R Y T N Y  O SZU ST ZAPO M O G Ą F A Ł S Z Y W Y C H  D O KU M EN TÓ W  
O G RAB IŁ IN W A L ID Ę  INA 4000 ZŁ.

Lw ów , 11. kwietbn ia.
( — )  N iejak i W incenty Komano­

wie z, łat 28, <pach!ołdiząr.y z Terezjii, 
ad Niestninliloe ,pmv. Rad/iechólwi, o- 
-glusH w  swoim  -czasie w  ,W M cu No­
w ym ", iż poszukuje spótnilka z  go­
tówką na dosta wę 200.000 sztuk pa­
lików, wartości 20 tys. tzł. dlla Pań- 
Klwawciglo zairzitdu wodnego w  Ka­
mionce Stnum. Na ogU-oszenie 1 'o 
Agflwi* sie Stanisław Bntamlda Ry­
dzewski, inwalida, zamiesizlka-ly -we 
Lw ow ie  ii wówczas Komon-otwicz 
(przyjechał do Lw-oiwa celem zaiwair 
cia -oistatoczinej um owy. Po isiwier- 
d-zcini-u przez adiw. dira Mullera p a ­
p ierów  iprzedlsitaiwi:omyich przez K o- 
moindwicza, Rydz i owiali przystąpi! 
do iiniteireisiu i  w ręczył Knmonowiczo- 
wi jaiki udział 4 -tys. zł. Dupiero póź 
niioj wyszilo na jaiWb że przedłużane 
przez haniomowicza dokumenity by­
ły sfałszowane. K')niomiOiW;iicz wziąiw- 
■szy pieniądze postanowiiH 'wyjechać

ido Gdyin-i, alłe -nie zdążył U-ago uczy­
nić, alliblowicim n-a pioldsiaiwie domie- 
sieniia paszikloldowainegio został are­
sztowany i dostawiiony do sądu w  
fmpatynie. Jaik sie okazallo Koriono- 
wiicz był pohukiwany pinzez władze 
sądowe za różne przestępstwa, a 
między itbnema za oszustwo na sizko- 
dę rJ'ow. ubezpieczeń „Orzeł" w  W ar 
sza wie.

Kazimierzowska 11; Bazar Związko­
wy, ul. Ruska 8 , Paweł Strich, ul. Ha­
licka 12; Zofja T-urczakowa, L. Sapie­
hy 85; Józ. Koleżański, drogeria, Bato­
rego 34*; Fr. Ulrich, Serbska 10; Bern. 
Geller, Serbska 15; Maks. Kiutz, Zytli- 
kiewicza 1; S. Grunwald, Serbska 2; 
Ignacy Korner, Rynek 11; S. Schwarz­
wald, Z^blikiewicza 7; Markus Lan- 
dau, Łyczakowska 22; Szymon Wei- 
senberg, Zjelona 18, Spółdzielnia D. O. 
K. Lwowskiego, ul. Czarnieckiego 7; 
A. Zucker, Kazimierzowska 47; E M. 
Bachholz, Janowska 4: Antoni Pawłów 
ski, Akademicka 2 ; Labinera Żródio 
taniości, Sykstuska lOy Perfumerja 
Holzer, Rejtana 12, Marek Giese, ul. 
Gęsia 3; Stanisław Koikes, ul. Rejtana 
9; G. Schorr, pl. Bernardyński; S. 
Sternberg, ul. św. Stanisława 3; M, 
Binrnfekł, ul. F-urmańska 9; S. Reiter, 
Pasaż Hau smar, a 8 , Dawid Stein­
berg, perfumeria, ul. Rejtana 8

DROHOBYCZ:
Mr- Leon Obrowic-z, drogeria; Mr. 

P-iotr Sas Wisłocki, drogerja: Szaje
Herszberg, perfunieria.

JAFOSŁU W :
Regina Heizig, perfumecja; C. 

Prinz, perfumeria.

KOŁOMYJA:

Samuel Feldman, perfumeria, Ry­
nek; Ma,ek Feldman, ul. Piłsudskie­
go.

PRZEMYŚL;

Władysław Borgowski, ul. Mickiem 
wic za; M. Laufer, droge-rja, Mickiewi­
cza 22; Józef Hafner, drogerja, Rynek;' 
Kupferberg i Krieger, Piać na bramie 
4; Mr. Karol Wiesel, apteka „pod 
Gwiazdą", Franciszkańska 24.

STANISŁAWÓW:

Władysław Jurgen-s, perfumerja, ul, 
Kościuszki 1, „Farbo!perfum erja , ul 
Sapieżyńska 11; BreLtholz i Kram, ul, 
Piłsudskiego 1; Juljan Polak, ul. Sa  ̂
pieżyńska; Pasek i Terlecki, ul. Sapie- 
żyńeka 4; ' Natan Schreier, perfume­
ria, Rynek 26.

STRYJ:
Droguerja „Pod czarnym psem" 

ul. Gołuchowskiego.

Ta r n o p o l  :
Józef Fuohs, drogerja, ul. Mickiewi--. 

cza 33; Adolf Rick, pprfumerja, ul.
3 Maja 12; Mr. S. GrtUz, drogerja; ul, 
Ruska 2 2 ; Edward Saphier, drogerja,
3 Maja 1.

ZŁOOZÓW:

Mr. G. Appel, drogerja.

ŻÓŁKIEW:

Perfumerja Simon Lichter; Mr. Ju- 
Ijusz Cukier, drogerja.

Z imienia
z c z y n ó w  «

ZG ŁA D ZIŁA  ,GRZECH ,MŁO 
Ijwó\v ;‘ , 1  1 . fcwieitirjia.

(.— )  Z Raidiziechowa doinowzą nam, 
że y, Laistzktiiwi-e ipoil-icja ainoslzlawaila 
22-lelm:ą Serafiinę Jasińską za za- 
'ni-edbam.ie -oipieki maid sw «m  16 -dindo 
wem dziedkietm inięśihubnean-, ona-z 
pod zairzuilem dókanainia imond-ei -

- Serpfina,
zbrodniarka.
Df08G I“ , DUSZĄC DZIECKO, 
stwa przez uduszenie go. Oglądacz 
zwlłloik z La&żbowa •s-tiwi-erdlził sińce, 
pochodzące z  duszenia. Aresztowa­
na do -Gzyniu się mie przyznaje, tw >er 
dząc, że dziedko zmamło iśnuieiicia na 
'turailina.
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Z  sali koncertowej.

Koncert pianisty Artura Rubin­
steina.
Lw ów , 1 1  kwietnia.

Program , przedstawiający ja ­
skrawy obraz ewolucji na polu 
twórczości kom pozytorskie’ oslat- 
mch czasów, podzielić musi audy­
tor jum —  jak nas przekona! one- 
gdaj recital pnn islow sk i A. Rubin­
steina —  na dwa w rogie obozy. Za ­
leżnie od „Creda" i smaku in d yw i­
dualnego każdej jednostki inieresu 
je  się słuchacz „x "  l^m zwrotem  
harmonicznym — przypuśćmy grotę 
skowym  lub nawet kakofonicznvm  
—  który słuchaczowi „y ‘ sprawia 
wprost ból fizyczny. Dlatego też 
zdania znawców i pseudo-znawców 
dotyczące sukcesów znakomitego 
wh tuoza A. Rubinsteina by ły ' we 
wtorek 9 b. m. bardzo podzielone i 
w ykazyw ały różnice zasadnicze.

Ocena chociażby najbardziej 
bezstronna polegać musi ostatecz­
nie i zawsze na wrażeniach subje- 
ktywnych, dlatego nie waham sie 
wyznać szczerze, że produkcja, o 
które] mowa, połączona była — dla 
autora niniejszego sprawozdania

z m ożliw ie maksymalnem roz- 
czaiowaniem . Pom ija jąc już zesta 
wierne programu, poruśzyć tu m u­
sze najp ierw  sprawę temp nadmicr 
nic błyskawicznych, które zamieni 

j f y  iinitenprataicje ipewinjadi utworów  
(ja k  np. po części sonaty Beelhove- 
na Es dur lub scherzo h-m oll Cho- 
p ina) na placówkę w yścigów  i a- 
krobatycznych rekordów szybko­
ści. Szkoda zaiste, że wysoki ten ar 
tyzm odtwórczy — i zarazem —  o- 
kazala techniczna i w ii luozowska 
sprawność, służyć m ają celom tak 
drugorzędnym. W szak percepcja 
słuchacza ma swoje granice, a nic 
może być m ow y o wsłuchaniu się 
w- scherzo Chopina, gdy niemal ró ­
wnocześnie wszystkie zw roty i har- 
monjc zlew ają  się w  chaotyczną 
całość... I trudno było pogodzić się 
z myślą, żc jednemu i temu same­
mu w ykonaw cy zawdzięcza­
m y tak wspaniałą, prześli­
czną i poetyczną interpretacje, nok 
turnu Fis - dur Chopina i owe nic-

Jak Lwów uczsi w tym reku
Święto Trzeciego Maj a.

UKONSTYTUOWANIE SIĘ KOMITETU OBYWATELSKIEGO, 
NA SEKCJE. —  PROGRAM ONI UROCZYSTYCH,

PO D ZIA Ł

Lwów, 11 kwietnia.
(jppOnegdaj odbyto się w  Wojewódz 

twic pod przewodnictwem woj. Gołu- 
•cńowsiueigo zelbranic reprezentantów 
władz, instytucji i organizacji społecz­
nych celem akomrtytuowaiiia Kuraitem 
obchodu Święta Pańatwoweao Trzecie­
go Maja,
- komitet tworzą wszyscy zebrani na 

tem posiedzeniu. Prezydjum Komitetu 
wybrano w osobach woj. Gołuchowskit 
go, ks. arc. Twardowskiego, ks, arcyb. 
Teodorowicsa, insipeai. A r m j i  gen. Nor­
wid Neugeihauera, dow. Korpusu gen. 
Pouowiaz;., prez. sądu Czerwińskiego, 
kom. rząd, proi Nudolskiego. Sekreta­
rzami generalnymi wybrano dr. Gubry- 
nowicza i sekk Kirohuera.

Dla przeprowadzenia programu u- 
roezystości podzielono prace na poszczę 
gółne sekcje, które ukonstytuowano w 
następujący sposób: Sekcja organiza­
cyjna. .przew. gen. Dżuma, zast Ł s. 
kan. Dziurzyński, pik, Hoszowski, p. 
Popielowa, Podriekoja pochodowa: n?ja 
Wozniakowilki, zast. r. Dziądzielewicz 
i r. Chumićki, Sfckcija artystyczna: 
przew. kur. Pytlakowssi, dyr. Hen ryte

Barwiński i dY. Mendy? zastępcy Sek­
cja Akademji. przew. dr. Dembowski, 
ffiąiti dr. Próohnioki, podsekcja rozryw­
kowa : pi zew. r. Bartosiński, za: _ p. 
Zabieldki i p. Kaczorowska, Sekcja fi­
nansowa. przew. r. dr. U-hma, zastępcy 
Aleksandrowi jzówna, p. Bogdanowiczo- 
wa, p, Nadolkka, p. Norwid - Neuge* 
baneiowa i dr, Pdratyński. Sekcja pr,a 
sowa: przaw, prez. Laskownicki, zast 
red. Rolle. Sekcja abchodow prowincjo­
nalnych: star. Eukhardt przew., zastęp 
cy. ińsip. Radwański i poseł S Doński 

Następnie uchwalono program, któ­
ry w gównym zarysie, przedstawia się 
następująco:

2 maja: Akademia w Matuszu, cap­
strzyk i dekoracja miasta. W  dniu 3-go 
maja pooudka orkiestr wojskowych, 
nabożeństwa, następnie deiilada, wie­
czorem Uroczyste Przedstawienie w Te­
atrze Wielkim.

Opracowanie szPzegółowgo pro­
gramu powierzono .poszczególnym -sek 
ojom. W dniu Trzeciego Maja odbędzie 
Isift zbiórka na dar narodowy Trzeciego 
Maja,

EEJLETO N  „GAZ. PO R ." z 12. IV. 1929. 

FR ED ER IC  BO UTET.

K O B IE T A  
B E Z  Z N  A C  Z  E M  A.

Pani L o ra ine  wróciła raz jeszcze do 
małego salonu, żeby zob ac zyw  czy  wszyst 
ko jest w  porządku i o lw o rzy ła  drzw i na 
prawo, prowadzące do gabinetu.

—  Do widzenia, .łcao, ja wychodzę.

Jean Loraine, z pap erosem w  p a l­
cach stał w  otwartc.n oknie. Odwrócił
s'Q-

—  Do widzenia, uermaine, baw się 
dobrze.

—  Mam się spotkać; > matką, idziai.iyl 
t-upie mebelki „ r - z yk o w e .

Objęła go /ule, 

i .Od roku była, Jeana aie nie u-
miała się jeszcze | r ję zw yrz .ń ć  |®3  
szczęścia. Ryć ż u., s Jeana klOr-z z wnzysl 
kich kobiet wyhr U — ją. M łośt? i dema 
wypełn ia ły  ją n  brzegi. Jean dębiotl i-  
w ic znosił je j p i ; f .

—  Będę cale poi>-jtu.};ii** p:lnv; j e ­
stem za jęty  bardz > ważn i pracą

—  Zarządz ił  i i  właśnie, żeby ci nie 
[ izeszkndzano. ly lk a  u e  pi z.-męczą,
; ię, mój kochany!

Odeśzłn. Jean siadł przy biurku > .-a- 
• głębił się. w c zy tan e .

Po  krótkiej ufjpl'1 !cdnak p rze rw a1
i t.

Zapukała służą: i  i wsunęła bilel w i 
zy lowy.

Jean przeczy.ał nazwisko swojego

fortunne, zupełnie zagmatwane w y  
wykonanie ^scherza h-moll.

B dy więc interpretacje dzieł 
BeęthfiŁelią i Chopina —  jako okwH 

„ży  przesadnego nieraz i natrętnego 
często z powodu przejaskrawienia 
efektów wirluozostwa nie z-nyszó 
dopisały, to w  m niejszym  jesźćzc 
stopniu hnrinonizowaę m ogły z sma 
kicm m uzykalnycli jednostek popi 
sy kompozytorskie autorów, któ 
rych dzieła —  jako wykonane „po 
raz picrwssfy we L w ow ie " polecał 
afisz wtorkowego recitalu. Kop jiije  
n a zw ^ ly c h  utworów tylko czyniąc 
zadość obowiązkom sprawozdawcy, 
bo ani „Laleczki dziecka", kompo­
zycja Y il l i  Loliosa, ani leż „Mouvc 
menls pcrpetncis", dzieło A. Pon ■ 
lenca nie w yw ai ły  zbyt dodatnich

p(-;:yjKciela. k tóry ud dwóch l.il prx. b y ­
wał zagranicą..

—  Prosić !
—  .Szczupły, opa lony mężczyzna 

wszedł do gabinetu. P rzy jacie le  p r zyw i­
tali się, serdecznie śę.iskając sobie dłonie.

—  Arbaud! Stary przyjacielu, cieszę 
się. szczerze z twego powrotu. N ie nie 
przeszkadzasz mi Proszę, siądź... może 
papierosa? W ięc ,  budowa kolei już jest 
ukończona?.,. Pewnie  życic  tw o je  tam 
było twarde, ale c iekawe! Opowiadaj!. ..

—  Ach, nie mam właściw ie nic c ieka­
wego do opowiadania...

A le  mimo to pół godziny  opow iadał o 
warunkach, w  jakich żył. naw iązu jąc  do 
sytuacji gospodarczej i politycznej,

—  I bardzo się czuję  szczęśliwy, że 
znowu jestem w Paryżu i że znowu w i ­
dzę moich przy jació ł .  Ale, podohnoś się 
ożenił !

—  Tak. Moja  żona właśnie  wyszła, 
ale p rzy jd ź  na kolację, to ją poznasz. 
Dziś w ieczorem jesteśmy zaproszeni, 
P r zy jd ź  wobec tego jutro,

—  Z przyjemnością. Cieszę się, że bę­
dę przedstawiony pani Loraine...  W iem , 
że jest ona bardzo jirzystojną i miłą 
panią,

—  Skąd to wiesz?
—  Od T iave i l la ,  k tó icgu spotkałem 

dziś rano. W iem  Więcej: jest skromną 
panienką z prowincji óa nicwspótczcsnyin 
pokroju

—  Tuk. to się zgadza. Nie przypusz­
czałbyś nigdy, żc wyb iorę  sobie jedno 
z tych pow ierzchownych  stworzeń. Ale 
zato będzie mi w ierna!

—  Tyś  zawsze był przez kob iety  ko ­
chany. Ciebie przecież żadna nie zd ra­
dziła.

—  A przypominasz sobie Claudine, te

wrażeń. Dużo oryginalności, sporo 
nowych i niespodziewanych e fek ­
tów d/w iękowych, niemało sposob­
ności do technicznego dla pianisty 
popisu, lecz gazie podziała się mu­
zyka? Przygnieciona „kolorytam i"^ 
„nastrojam i" i jaskrawem  m alow i­
dłem gdzieś zaginęła i nikt je j nie 
odnajdzie...

Opeiu jac więc z rozmaiłem  po­
wodzeniem z udziałem muzyki, lub 
—- pod koniec recitalu —- przew a­
żnie licz je j współudziału (I5o jest 
10  prawdopodobnie „przesąd" od 
dawna zakorzeniony, żc muzyka 
mus. być.,częścią integralną koitćer 
łów !) odniosła sptawność w irluo 
zowska słynnego pianisty sporo o- 
kazalych sukcesów, o czem św iad- 
lazyiTy r®zilagająJc« się w  sali Tow,.

muzycznego głośne oklaski. Lecz, 
nic mogę spra,.dzić, do jakiego sto 
pnia pai tyo\ powala w nićh-szczc- 
rośćSani też odróżnić prawdziwego 
przejęcia się i „w niebowzięcia siu 
chaezów, od tych objawów zadowo 
lenia, które dyktują nieraz kurtua­
zja i —  snobizm. Na ogólne żąda­
nie ' eh w ielu zachwyconych ode­
gra! konccrlant kilka dodatków 
nadprogramowych, w' Ach szeregu 
jaśniah też ślicznie wykonane l i­
tw ory Chopinowskie w" pełnym bla 
sku.

Sala Polsk. Tow\ muzycznego za 
pełniona była po brzegi.

Fr •cuhauscr.

J E D N t  >L>NiOWimA
przysposobienia w o j s k o w e g o  

22 Dyw. Piech. Gó sklej
wydano z okazji lO-lo-.-ia n iepod leg łość  
lfrństwa, ukazała się d iuk iem  i jest do 
nabycia w  Sztabie 22. D. P  h j fy w  P rze ­
myślu. O n a  egzemplarza 10 zł.

Czy-dy dochód na role, propagandy 
prasowe j W .  E. i Y. w .  W ydaw n ic tw o  
„Jednodn iówk i 1’ . \V.“  przedstawia się 
pod względem treści i zewnętrznej for 
m y imponująco. Obok charakterystyki 
rozw o ju  pracy p. w, w kilkunastu pow ia ­
tach południowej Małopolski „Jedno ­
dniówka P. W . "  z.awiera przeszło ISO o- 
ryginalnycb zdjęć  fotogra f icznych, tró j ­
barwną okładkę wykonaną przez arl. 
malarza M, strońskiego, le j leton  literac­
ki wspomnienia leg.jonowe i i. W y d a w ­
nictwo to posiada wszelk ie  warunk]i a- 
ż e h y s ta ć  się n e t y lk o  prawdz iwą ozdobą 
hibijolcki dom owej,  ale również miłą pa­
miątką czynu spolec.-ńego dnkonanpgo 
w dziedzinie w-ycli. fiz. i przyśp. wojsk. 
Narodu

SŁONCE A PIEGI.
Słońce wywołuje pignwnłacjp i już 

(jjf kwietniu tiwarz, szyja i ręce pokry­
wają si(f sapecąeemi piegami. Przy­
pominamy, iż wystarczy jeden słoi- 
e-zek kremu „Yenus | by usunąć w 
ciągu kilku dni pierwsze piegi i pla­
my. Dalsze i stale używanie kremu 
,,Venu4yi' zapewnia twarzy kolor mło­
dzieńczy i świeży. Przed odparzeniem 
na słońcu chromi nas -wazelina w tu 
bach, słoikach i pudelkach firmy 
Górski. Pot i jogo przykrą woń usuwa 
po jedneim użyciu znany preparat 
„Bk-sikan-s" Górskiego. 2'316-G

dużą rudą kobietę, któru była moją 
przy jació łką? W  ciągu roku naszej zna­
jomości miała prócz mnie jeszcze trzech 
czy  czterech przyjaciół.  A Mariannę, ta 
brunetka o pięknej f igurze —  robiła to 
samo. A kob ie ty  z naszego towarzystwa, 
których |.izyjncielem byłem —  czy  były 
mężafkami wdowami czy  rozwiedzione- 
mi. Zawsze i wszędzie ta sama stara hi- 
stc r ja '

—  Słałeś się sceplyk-em, mój drogi]
—  Czy umiałbyś mi wskazać jedną ze 

znajomych pań- czy  młodych dziewcząt 
których uczuciu mógłbyś zaufać ca łko­
wicie?

—  No, nie, tak nie jest, istnieją k o ­
biety które jednego  ty lko kochają i te­
mu jedni mu pozostają wierne.

—  Dlatego ożeniłem się właśnie z 
Germaine ‘ą. Koclia mnie bardzo i je j 
rmłóści jestem pewien. Nie  mam z lem 
więcej kłopotu. Z r e jS ą  będziesz u nas 
jutro na kolacji,  czy  tak? Sam się. o 
wszystkiem przekonasz.

—  A więc, jesteś zupełnie szczęśliwy,
—  Najzupełnie j.  Mocne, ugruntowane 

szczęśijie, bez żadnych niespodzianek 
Tak, przyjacie lu, małżeństwo —  to nie 
przygoda w  garsonierze m iędzy  5— 7-mą.

—•: W  gruncie rzeczy, masz rację. No, 
do widzenia do jutra. 
haU^eisnęli sobie ręce. I  oraine odp ro ­

wadz ił  gościa-1 do przedpoko ju  i wrócił 
do swego gabinetu. W łaśn ie  siadał do 
biurka, k iedy usłyszał szelest w  przy le ­
g łym pokoju.

. ..Otworzył drzwi, które pod zawie 
szoną ciężką zasłoną były ty lko  przym 
kn.ęte. Na kanapie leżała Germaine^ ;  
mia ła twarz ukrytą w dłoniach i pła­
kała.

—  Tyś  była tu chły czas? Co się stało, 
d laczego płaczesz??- i

Energii  znym ruchem odtrąciła go od 
siebie.

—  Zostaw mnie, słyszałam wszystko. 
Mama nie mogła ze mną wyjść, więc 
w-tói iłam zaraz do domu Służąca pow ie ­
działa mi, żc masz gościa. Nie chciałam 
Cr więc przeszkadzać. P rzez  wpółprzym- 
knięte drz.wi słyszałam wszystko. Zostaro 
mnip' Puść mnie!

—  Ależ dziecko ja  nj'e nie rozumiem-
—  ?-ie rozumiesz, ale ja zrozumiałam. 

Poślubiłeś mnie me dlatego, że jestem 
ładna, ani, że mam ładną figurę, jak 
Iwoje przy jació łki.  T y lk o  dlatego, że 
przy mnie masz spokojne życie, żc me 
niepokoisz się o mnie, że szanujesz swój 
spokój ii kochasz równowagę  twoich ner­
wów, dlatego,, żę ja ciebie kochani, dla­
tego... A ja  jak głupia gęś hyłam dumna 
t  tego, żeś ty mnie w jb ra ł .  Ja nie jestem 
piękna nic jestem nawel ładna. Jestem 
niee fektowna i nie umiem w tow arzy ­
stwie błyszczeć. A le  uważałam się za pię­
kną, bo w ierzyłam, że ty  mnie kochasz. 
A le tyś się ze mną ożenił wlaśhfe dlate­
go, że jestem brzydka. T o  jest wstrętne!

Podszedł do m ej  i chciał ją  objąó 
Ale odepchnęła go.

—  Drogie  dziecko, ja ciebie prze c;.
kocha#* ?

—. T y  kłamięsz! Ani słowa więcej!
T w a rz  je j  płonęła wyrazem  ciężko 

zranionej ambicji, .łasnem było, że je^y- 
licm uczuciem jakie ta Kobieta może 
odtąd mieć dla męża —  było .  uczuci* 
zemsty.

Tłum. F. M.
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S PR A W Y  K O LE JO W E .

nid mcżn?. PXm atrc zdrowia
pracowników kolejowych.

NARAŻANIE ŻYCIA LUDZKIEGO FATALNIE CDBiJA SIiJ NA STANIE SŁUŻB Y I MAJĄTKU KOLEJOWYM 
PRZYKRE WARUNKI PRACY W  PAROWOZOWNIACH I WARSZTATACH.

Łwow, 11. kwietnia.
Wiadomą jest nzeozą,,. że praca w 

kdlejnijfiwie jest połączona z wielu ma 
niebezpieczeństwami dla życia i zdro­
w ia pracowników. Szeroki ogół społe­
czeństwa —  zdając sobie z tego spra­
wę, ma jednak prawie wyłącznie na 
uwadze pracownisów służby parowo­
zowej i kondnkiorskiej. Niewątipildwiie 
te kategarje służbowe, maijąc do czy­
nienia bezpośrednio z ruchem pocią­
gów, najwięcej są naraż-ome na nie­
szczęśliwe wypadki, szczególnie ipod- 

Jćzas
katastrof kolejowych,

podobnie też i na pracowników ruchu 
i drogowców czyhają różne niebezpie­
czeństwa..

Msiliłby się jednak ton, Lloby są­
dził, że

służba w Warsztatach 
i  parowozowniach nie jest połączona 
z licznemi możliwościami utraty 
zdrowia. Nieszczęśliwe wypadki i ka­
lectwa, częste w tym dziale służby 
nie są może tak jaskrawe, me przedo­
stają się tak łatwo do wiadomości o- 
pjijiji publicznej, niemniej są. nowsze - 
chueiu ijawiskiKm. A wiec odprysk 
metalu, kory lani oko, powodując jego 
utratę, zgniecenie ręki lub nogi, skale­
czenie, które często pociąga za sobą 
opłakane skutki, praca w  niezwykle 
nierównych warunkach atmosferycz­
nych, powodujących choroby płuc, a 
czasem i paraliż —  yfszyistiłco to są 

codzienne zja wiska 
w życiu pracownika wans-zlatów czy 
.parowozowni.

Nie chodzi tu jedinak o licytowanie, 
w jakim dzM e służby praca jest nie­
bezpieczniejszą gdyż mało jest zawo ■ 
dów, w któryehby praca nie była po­
łączona z większemi lub mniejszemi 
niebezpieczeństwami. ^-Chcemy tylko 
zwrócić uwagę, że. jeżeli wiadomą jest 
rzeczą,, że państwo nasze bardzo źle 
uposaża inwalidów pracy i ich rodzi­
ny, to w każdym razie pracownicy 
mają -najzupełniejsze moralne prawo 
domagać się od wiadz kolejowych, aby 
w miiumalnym przynajmniej stopniu 

roztaczały ochronę 
nad życiem pracownika.

Tymczasem dizieje się wprost prze 
ciiwnie. Na każdym Łn-oku -mamy do­
wody, że życie kolejarza jest wprost 
lekceważone. W ystarczy np. zwrócić 
uwagę na

sprawę umundurowania 
Niektórzy pracown-icy w kolejnłdt-wie 
je otrzymują rAle nie przyznaje się u- 
mundurowania pracownikom warszta­
tów, którzy tak często zatrudnieni są 
pod gołem niebem, którzy np. w pogo­
towiach -warsztatowych wyjeżdżają 
na linję w celu dokonywania różno­
rodnych napraw, luja..pełnią-c czynno­
ści kierownicze, jak np zawiadowcy 
ijekcyj waisztatowych —  zmuszeni są 
przebywać w remizach i na otwarłem 
powietrzu.

Podobnie dzieje się
w parowozowniach, 

gdzie pracownicy wykonują siwe czyn­
ności na przemian w wilgoci, stra.sz- 
nem gorącu, a nawet w wodzie, nie 
posiadając w znacznej części nie­
przemakalnych nbrań i butów. Natu­

ralnie, że ten brak odpowiedniego u- 
mundurowania pr.źycżynia się do ruj­
nowania zdrowia i przedwczesnej nie­
zdolności do nracy.

A  teraz zwróćmy uwagę na urzą­
dzenia' -parowozowni, gdzie ciągły 
dym, zaduch, brak wentylacji, prze­
ciągi —  -stwarzają podatny grunt dla 

szerzenia się gruźlicy, 
b-rak jakichkolwiek urządzeń hygjenh 
cznych. Od szeregu lat niepodobna 
wywalczyć w  dostatecznej ifóśoi rę ­
czników i mydła -dla robotników -paro­
wozowni i składów opalowych,kanumo 
to, że elementarne wyma-gania hygje-

ny wywołują, konieczność obmywani i 
przez nich rąk przy tak brudzącej 
pracy.

Wiele jeszcze możmaby -pisać o lek­
ceważeniu życia ludzkiego. Coraz czę 

iściej -spotykamy się ze zmuszaniem 
pracowników do wykonywani'’, takich 
czynności, któro połąbzone są z moż­
nością znacznego nadwerężenia zdro­
wia, co stanowczo nie poiwin-no się 
zdarzać. Zdrowie pracownika —  to 
kaipitał, -którego „szozętizanie państw u 
lepiej się opłaci, niż zaniedbywanie g-o 
i na to nałoży zwrócić baczną uwagę.

R ZĄ D  W Y A S Y G N O W A Ł  N A  

Bukareszt, w  kwietn-u 
(m ) Rząd ruminiski opracował 

projekt przekształcenia korpusu 
żandarm erji na korpus urzędniczy, 
złożony z dłużej służących podo fi­
cerów. Chodzi tu prz^lein o usiinię 
cic żandarmerii z pod wszelkich 
\vpł,\vo\v politycznych, jokoleż u- 
suniorie takiegoż je j wpływu na lu 
dność. Jak wiadomo, za rządów do 
Icchrzasowych, żandarmi hyli hier

T I N CEL 803 MIŁ.TOfNY LE I.

nem narzędziem w  ręku każdora­
zowego rządu i przeprowadzali w y 
bory zapomoeą metod, które czyn i- 

iiy ich zińienaw iidiztoinymi w  oczach 
ludności. Ponadto żandarmi nie hę 
dą już używani do doręczania po­
zw ów  ściągania podatkow ltp.

Rząd na cci stworzenia korpusu 
żandarmerji złożonego z 14 tysięcy 
dohrzjyplatnych i doborowych pod 
-oficerów, wstaw ił do budżetu 803

1 m iijonów  lei. Jednakże podniosły 
się głosy, że 1 żandarm wypadałby 
na 1000  osób ludności,,co jest pro­
porcją. niespotykaną gdzieindziej 
w  Europie. Należy Iccly poprzestać 
na 10  iys. żandarmów zgrupow l- 
iny|cb w 2000 posteruin-kaich. Rusźt 
tego korpusu w yniesie 716 m iij. te1 
W prowadzenie w  życie lego pro­
jektu zajm ie 1 — a lat, podczas któ­
rych ispciojailinie sżk-ofone Ibęldą Ikatciry 
nowego korpusu żandarmerji.

lE illE IIIE lt lE M E IIS E IIIE

isfsfsife nowości
na suknie, "łasuzs 

i garsonki damskie
poleca w olbrzymim 'wyborze Firma

mmm uwiera
LWÓW, UL. HAilCKA 10

uOtifizy równeż fiiji w Tarnopolu, Stryju, 
Drohobyczu, Tarnowie.

lE IIIE illE IIIE lilE IIIE IIIE I

CyrEf S îmir&iith
W ? u l Kopernika 1. 33.

Dziś 11 kwietnia 1&29 r. o  go* 
dżinie 8 PD w iecz.

otwgreje Cyrku
Proa ian . sk łada  s ię  z najjwybńt 
niejskiych dtraktji W szech św ia ­
towych dotąd w  Po lsce  n iew i­

dzianych.

PSYCHOLOGJA MAŁŻEŃSTW AMERYKAŃSKICH. —  NA WSZYSTKO JEST
UŚMIECH SZCZĘŚCIA, 

interes materjamy-
a posag jeszcze częściej jak w  Euro­
pie j&st przynętą bardzo ważna...

Nie należy jednak sądzi£, jakoby 
■małżeństwa z miłości wogóle w A- 
Tneryoe nie istniały. O takiern w ła­
śnie małżeństwie, którego jednak 
żeńska połowa w sposób bard-zo ory-

Nowy Jork, w kwietniu.
(= ) .  Zdawałoby się, iż -w Ameryce, 

w krainie kolosalnego dobrobytu, mał­
żeństwa z miłości są rzeczą bardzo 
częstą. Tymczasem sprawa przedsta­
wia się wręcz przeciwnie. Na ogół w 
państwie dolara o zwiąźku małżeń- 
skiim decyduje

SPOSÓB. —  NIESF ODZIERANY

- ginalny zdobyła sobie posag w cza­
sie podróży poślubnej, rozpisuje się 
obecnie prasa anf&rykańska. —  Oto 
bliższe szczegóły tej interesującej 
sprawy:

Edward Steniton, 26 letni urzęd­
nik jednego z banków nowojorskich, 
zakochał się w swej koleżance, 21-let- 
mej stenotypistce Marji Barkę. .Młodzi 
zdecydowali się na małżeństwo, choć 
wspólne ich pensję mogły im umożli­
wić tylko bardzo skromne i umiarko­
wane życie.

Tuż po zawarciu małżeństwa wy­
czytali nowożeńcy w gazetach, że 
znany mitĘoiner amerykański Samuel 
Brown wyznaczył na-gTodę 

10 tys. duł. 
tej kobiecie, kilofa pierwsza wejdzie 
na Mount Baker w paśmie Gór Skali­
stych. W związku z  tą notatką zdo­
byli się młodzi na

oryginalne postanowienie. 
Ponieważ oboje żywo zajmowali się 
sportem i byli dobrymi turystami, po- 
iśtanowili razem od-być turę na Mount 
Baker.

Otrzymawszy urlop czterotygod­
niowy na podróż poślubną, wybrali się 
w Góry Skali-ste i mimo wielu trudów 
i przeszkód osiągnęli szczyt, wysoki 
na 3.Estl mtT.

IV ten stiSjfo p. S-tenton wniosła 
swemu mężowi posag, zdobyty w spo- 
sćb dosyć niaocap-kiwany.
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Ze spraw miejskich

miasto laipa nowe MW
STATUT EMERYTALNY ARTYSTÓW TEATRU MIEJSKIEGO. —  CZYSZCZĘ NIE JEZDNI. —  SPRAWY TECHNICZ­

NE. —  SPIS ZAPASÓW MĄKI.
cel«m podjęcia formularzy zgłoszeń a 
następnie po ich wypełnieniu według 
stanu z dnia 15 kwietnia br. złożyli je 
w dw6ch egzemplarzach z powrotem 
w tem samem biurze w dniiu 16 kwie-

L w ó w ,  11 kwietnia. 
"(j'p) Na posiedzeniu Komisji admi­

nistracyjnej, odbytej pod przewodnict­
wem dr. Nowak - Frzygo,tLzkiego, u- 
chwalono statut emerytalny dla człon­
ków teatru tmejaKiego we u we wie w 
myśl referatu sen- Decykiewicz-a

Postanowiono następnie w  myśl re­
feratu dr Howykowycza unormować 
podstawę prawną, obowiązku właścicieli 
rea mości do Czy awzenia jezdni. W  koń 
cu zgodnie iz referatem r. Paamnera u- 
chwalono zakupić 96 kompletnych mnn 
ttnrow dla miejskiej straży pożarnej. 

f

POWIĘKSZENIE MAJĄTKU MIEJSKIE 
GO O NOWY OBJEKT

(Na posiedzeniu Komisji techniczno], 
odbytej pou praewoan, mż. Marynow- 
•tkiego, uchwalono po obszernej d yslcu- 
sji delegować dwóch członków du ko- 
laańcioji robót miicjukićh, wykonanych, 
przez przedsiębiorców prywatnych.

Następnie w j delegowano komisje 
dla zbadania większego objelktu na nl. 
Piekardkłdj, zaoferowanego miasta. —  
Sprawa ta jako nagła i pilna będzie 
omawiana n.a dzisiejszym posiedzeniu 
Rud'7 Przyhoaznej.

SPIS ZAPASÓW MĄKI.

Wskutek reskryptu Urzędu Woje­
wódzkiego we Lwowie Magistral prze 
prowadza we Lwowie trzecią, rejestra­
cję zapadów mąki ipszennej według sta­
nu z dnia 15 kwietnia 1929 r. Wobec 
tego Magistrat wzywa wtszystkich wła­
ścicieli miejscowych młynów oraz kup­
ców hurtownych i detailicznych, tru­
dniących .się sprzedażą mąki, ażeby 
najdalej da soboty dnia 13 kwietnia 
1929, godzina 13-ta, zgłosili się w  VI, 
Wy dziale Magistratu, referat aprowiza- 
oyiny —  ratnaz I. p. Nr. drzwi 51 —•

tnia br. W  zgł-oszenia-dh należy w y­
szczególnić zapasy wszystkich gatun­
ków posiadanej na składzie mąki pszen 
nej, nie wyłączając mąki gatunkowo 
lepszej, aniżeli 65 pruc. Jakkolwiek w,

myśl rozporządzenia Min. Spr. Wewn, 
ooowiązkowi ujawnienia podlegają za­
pasy w młynach nie mniejsze niż 50 q, 
ze składek hurtownych 25 q, a w detai- 
licznych 2 q, to jednak jest pożądane, 
aby zgłoszono dobrowolnie wszystkie 
posiadanie zapasy. Leży to w  interesie 
przedsiębiorców, albowiem ochroni ich 
od ewentualnych podejrzeń w czasie 
późniejszych kontroli. Winni zaniedba­
nia zgłoszenia zapasów zostaną pocią­
gnięci do odpowiedzialności administra­
cyjno - karnej, połączonej z konfiska­
tą mąk..

na zadania medycyn"
UTRZYMANIE ZDROWIA WAŻNIEJSZE, NIŻ LECZENIE ROZWINIĘTYCH jU Ź  CHORÓB. —  HASŁO AMERY­

KAŃSKIE PRZYJĘŁO SIĘ W  EUROPIE. —  LWOWSKA PORADNIA ZDROWIA.

Lwów, 11 kwietnia, 
(jpl Poglądy na zadania medycyny 

■uległy w  ostatnich lat dziesiątkach za­
sadniczym zmianom. Do niedawna je­
szcze wystarczało, że lekarz interesu- 
wal się chorym i starał się go wyle­
czyć rozmaitemi środkami przeważnie 
apieczneimi. Postęp w tych poglądach 
stanowiło już odosabutanie zakaźnie 
chorych, aby uchronić zdrowych. Je­
szcze później zaczęto pracować zapo­
biegawczo, aby nie dopuścić do zacho­
rowania jednostki zdrowej. Używano 
w  tym celu hartowania organizmu, sto 
sowano szczepionki, surowice, specjal­
ne odżywianie i td.

W  Ameryce poszli higjeniśti jeszcze 
dalej i zaczęli zajmować się 

pozornie zdrowymi.
Okazało się bowiem przy badaniu po 
borowych, żc olbrzymi procent mło­
dych ludzi, uważających się za zdro 
wyr-h, był dotknięty chorobami u- 
strojowemi, jak chorobami serca, płuc, 
gruczołów, systemu nerwowego, jak 
niemniej dziedzicznemi cierpieniami t. 
zw skazami.

Ten fakt potwierdził zasadę, że gra­
nica między zdrowiem a chorobą jest

bardzo izatarta To twierdzenie dało a- 
sumpt 'higienistom a także Towarzy­
stwom ubezpieczeniowym do tworzenia 

Poradni i Instytutów badawczych
dla zdrowych. Członkowie takich In­
stytutów bywają w  oznaczonych okre­
sach dokładnie badani i otrzymują 
szczegółowe wskazówki, jak mają po 
stępować, jak się leczyć, czy pozostać 
w danym zawodzie, czy go zmienić, 
aby być do pracy zdolnymi i zachować 
jak najdłużej zdrowie.

I istotnie rezultaty takiego posta 
wienia kwestji zdrowia nie dały na sin 
bie długo czekać. W ostatnipm dziesię 
cioleciu granica wieku podniosła się w 
Stanach Zj. tak, że .przeciętna długość 
jśycia ludzkiego wynosi tam teraz 56 
lat i podniesie jeszcze, wyżej, a nieza­
wodnie hy dojść do -owej biblijnej gra 
nicy, t\ t/rzy razy 20 lat i jeszcze 10, 
a więc 70 lat. Takie przynajmniej na­
dzieje żywią amerykańscy higjeniśęi, 
którzy w-związku z troską n przedłu­
żenie życia obywateli i uchronienia ich 
od chorób wysuwają troskę -o higjenę 
rasy, o dobór zdrowych jednostek, któ 
re mogłyby i powinny daćjyżycic no­
wemu, zdrowemu pokoleniu.

EOEAINiISTA SKOCZYł Z TRZECIEGO PIĘTRA NA PARTER TEATRU.

Ryga, w kwietniu.
(==) W  tutejszym teatrze miejskim 

rozegrała się podczas ostatniego przed­
stawienia „Gejszy" straszliwa scena, 
podczas której kilka otoób odniosło cięż- 
-ze lub lżejsze rany.

Pod koniec pierwszego aktu wstał 
nagie na trzecim balkonie jakiś męż­
czyzna, przelazł przez balustradę i 

skoczył w  przepaść ku parterowi. 
Straszliwy krzyk rozległ się w teatrze. 
Kilka kobiet popadło w omdlenie. Cia 
ło desperata zatrzymało się najpierw 
nr lamnie drogiego pietra, poczem ru­
nęło na parter, przywalając głowy sie­
dzącej tam właśnie pary małżeńskiej, 
która odniosła wskutek tego poważne 
obrażenia. Również kilka innych osób 
jeszcze doznało mniej lub więcej cięż­
kich poranień i potłuczeń.

A  tymczasem przedstawienie na. 
scenie odbywało sir normalnie, gdyż 
artyści nie zauważyli zupełnie tragicz­
nego wypadku. Rzecz ciekawa, iż ów 
mężczyzna sam doznał ^stosunkowo 
błahych potłuczeń i ma się doskonale.

Okazało się, że jest to znany dobrze; 
policji

kokaimista-

który od dawna już postanowił odebrać 
sobie życie. Nie uplanował on sobie 
wcale z góry, iż uczyni to w teatrze.
Wybrał się właśnie na przedstawienie 
„Gejszy" w nadzieji, że. ta operetka

dobrze mu zrobi na nerwy. W pewnym 
momencie jednak ogarnęła go taka nie­
przezwyciężona niechęć do życia, że 
nie 'zastanawiając się długo, zdebył się 
na niezwykły krok.

Londyn, yv kwietniu, 
ę—)  W  Indjach Brytyjskich to 

c z y  się obecnie sensacyjny proces,: 
którego objekl sporny przedstawia 
wartość 34 miUbnów. Kilku człon­
ków gmin}? Kodża wniosło skargę 
przeciwko Adze Khanowi mahome 
łańskienm „arcybiskupowi" zacho­
dniej części Indyj. o wydanie pe­
wnych nieruchomości, przedstawia 
jących wymienioną wyżej w ar­
tość. Oto how icm ów Aga Khan ko 
rzysta z olbrzymich sum, płyną- 
fejmh z tego majątku, a przeznaczo­
nych na cele filantropijne w  spo­
sób zupełnie niewłaściwy, uprawia 
jąc na szeroką skalę nepotyzm.

.Skoro zaś zwrócono się do niego

Proces o 34 miljony.
„ARCYBISKUP" M AHOM ETANS KI, KTÓRY H U LA  NA  R IW IER ZE .

#z żądaniem, aby zdał sprawę ze spo 
sobu użycia tych sum, Aga Khan 
stanowczo temu odmówił. Ponad 
to bawi on przez cały prawie rok 
na francuskiej Riwierze, gdzie hula 
szeroko,

wydaje olbrzymie sumy 
na piękne kobiety, na wspaniale, u- 
czty, a ponadto jest zapalonym 
sportowcem i z zamiłowaniem za j­
muje się golfem i żeglarstwem.

Na tem tle powstał ogromny 
skandal, który prawdopodobnie za- 
koiiczy sic bardzo przykro dla Aga 
Khana, choć ten jest człowiekiem 
bardzo wpływowym i posiadają­
cym władzę niemal autokratyczną.

— ~p— —

Te metody amerykańskie znalazły 
oddźwięk i na Starym Lądzie i wszyst­
kie państwa europejskie wprowadzają 
u siebie poradnie zdrowia, których ce­
lem jest wzbudzenie wśród społeczeń­
stwa wartości zdrowia i -poczmua odpo­
wiedzialności za własne zdrowie i drn 
giego osobnika, względnie swego potom 
stwa. Wszędzie też Poradnie te cieszą 
się dużą frekwencją i mnożą się z każ­
dym rokiem. W  Niprnczech naprzykłid 
istnieje od r. 1919, 77 Poradni zdrowia, 
zaś 52 znajduje się w przygotowaniu i 
organizacji.

Niemniej i 
Polska mobilizuje w  tyra kierunku 

swoje siły* 
a inicjatywa rządowa i prywatna sta­
ra się dotrzymać kroku Zachodowi w 
akcji społecznej 'higjeny. Tworzenie o- 
środkuw zdrowia, przychodni i poradni 
jest nakazywane przez władze central­
ne i wykonywane według możności 
przez Zarządy miast większych i po­
wiaty.

We -Lwowie 'została przed dwoma 
miesiącami otwarta Miej. Poradnia 
Zdrowia przy ul. Ghnrążczyzny 1. 22.
Z zadowoleniem należy stwierdzić, że 
instytucja ta rozwija się nader pomyśl­
nie. Poradnia udziela licznych porad 
młodzieży w  okresie biologicznego roz- 
woju, osobom pragnącym wstąpić w  
związki małżeńskie i małżeństwom 
Chętne zgłaszanie się do poradni stano­
wi dowód, że, -otwarcie jej było u nas; 
na czasie,

Jak 'było do przewidzenia, zgłasza­
ją się głównie osoby umysłowo pracu­
jące, choć zainteresowanie zdrowiem 
swojego przyszłegu towarzysza, czy to­
warzyszki "życia, jak zauważyli leka­
rze Poradni, istnieje także i w sferach 
robotniczych.

Gudziny beznłatnyeb przyjęć są bar 
dszo doigodne, bo dla kobiet w środy od 
6—8 wieczorem, dla mężczyzn w po­
niedziałki o tei samej po-ćze.

Lekarzom, pracującym w przycho­
dni, przyświeca myśl walki z“ zwyro­
dnieniem rasy, przedłużenia i uszczę­
śliwienia życia ludzkiego —  dlatego 
pracują ochoczo i z zapałom, za co na­
leży im się pełne uznanie.

f.eksrz chorób  sk ó rno -w en er.

w. i r a i sus «si§ y
P I  E C . I
1J,U )Y K A L M E  u / \ r # *  
O C 20 L A T  ZJ JAN
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W  KLASZTDRRE DERWISZÓW flLĘPZY HAMĄ A ALEPPO. —  NA PRżtf CZEPIONE j DO SUITTU LINIE. 
OGRÓD UDRĘCZEŃ. —  DROGA DO NIESKOŃCZONEGO oZCZĘŚCL*.

Kairo, w kwietniu, 
^■eawyikle interesująco pisze W . B. 

Seabrook, badacz mistycyzmu maho- 
metańskiegj o swej wizycie n derwi­
szów syri jskich.

W towarzystwie swego przyjaciela 
szeiika Szefieha-ial-MeyLeYi. iwj ruszył 
p. Sea.brook z Trypofeu w kierunku 
Damaszku, oczywiście auipełnie nowo­
cześnie, bo w lufcsusowem aucie. Ce­
lem ich wyprawy był klasztw derwi­
szów, położony vs górach uiięisy Fa­
mą a Aleupo. Po awnndiniiowoj podróży 
dotarli do budynku, izILnudawanegu z 
kamienia z dreiwinianami przybudów­
kami. Na ich spotkanie wyszedł szeik 
—  coś jakby oipait tego zakonu —  i w  
parę godzin potem nasz turysta miał 
sposobność r.aipaznać się z derwiszami 
„iprzy pracy". Przedtem jednak zwie­
dzono poszczególne cele, w których 
„biracia“ wprawiali się w „stan eksta­
zy1' W jednej z cel ujrzeli derwisza, 
nędznie ubranego, siedzącego na ma 
cie słomianej bez ruchu już od 10 go­
dzin. Przybyli nie potrzebowali zni­
żać głosu, ponieważ derwisz iznatidoiwał 
się już w transie, z którego niełatwo 
było go wyrwać.

W drugiej celi musieli przestrzegać 
ciszy: demwsz właśnie popadł w trans. 
Odbywało się to w sposób wielce ory­
ginalny. Wisia! on na przyczupionej 
do sufitu linie, do której włożył jedno 
ramię. Lina była okręcona dokoła jego 
naipiąstka, r^ka była od napłyniętej 
krwi barwy purpury, a paznokcie 
czarne. Derwisz miał oczy izJamknięt-c, 
na twarzy jago nie rysował się wcale 
wyraz zmęczenia czy bólu.

W trzeciej celi derwisz w inny spo­
sób podniecał się do transu. Oto przy • 
mocował do włosów linkę, która u- 
trzymywała, dzięki przypięciu jej do 
ściany głowę pochyloną w tył. Była 
to oczywiście znacznie łagodniejsza 
tortura, ałe leż wystarczająca do o-; 
siągnięcia celu.

Zbiorowe tortury.
Wreszcie nadszedł moment pro­

dukcji. 'Mister , Seabraotk wiszedł do 
półokrągłej hali, przepełnionej wonia­
mi oleju sandałowego, kadzidła i ja­
kichś ziół. Na podłodze w półkolu sie­
działo 20 derwiszów z długiemu, nie 
ozesauemi włosami. Białe turbany 
skrywały ich glowry, ciała ich były na­
gie do pasa. Wtszyscy śpiewali mono­
tonne ,,A.llab, Ałłahf. Przed nimi znaj­
dował się piedyk z źarżącemi wę,gila­
mi, z których Sterczały drewniane rą­
czki noży, zanurzonych w żarze.

Po dziesięciu minutach tego mono- 
■tonnogo śpiewu jeden glos ozwał się 
gwałtownym krzykiem. Był to znak, 
że „duch" w nich zstąpił. Szeik odpo­
wiedział „Ałłah, Akba.r", na co zerwał 
się.jadś szalony ryk z wszystkich tych 
piersi, wzywających Ałlahav; Nagle ic" 
den z derwiszów skoczył na równe no­
gi, zdarł z siebie odzianie i rzuEit je 
precz. Szeik porWSł się również, chwy­
cił z ogniska jeden z rozpalanych no­
ży i dziko nira wywijał. Inni derwisze 
zaczęli skakać dokoła niego i ryczeć. 
Wtem szeik przełożył głowę swą bo­
kiem do słupa drewnianego, otworzył 
■slatfi nagłym rucliem wbił sobie nóż 

do ust, przebijając poLczki i przy­
twierdzając pip w ten sposób do 
drzewa.

Było to hasłem dla innyc. ■^rwi-

&zów. Rzucili się do żarzących się wę­
gli, porwali noże : mizpaczęri jeszcze 
dzikszy taniec. Beawąitpłenia to wy­
machiwanie nożami służyło do icih o- 
chłodzenia. Gdy noże zmieniły barwę 
na ciemną, nastąpiły prouuiboje: edni

Rozkosz
Szalona la orgija trwała około 20 

minut. Jpden z derwiszów usiadł na 
ziemi, za nim uczynili to wszyscy in­
ni, szeik zajął miejsce w pośrodku. Po

Londyn, w  kwietniu. 
( —)  Rozegrała się tutaj niezwy 

kia tragedja, której bohaterkami 
są dw ie siostry Karolina i Barbara

ne były  dobrze w  Londynie i od • 
gryw a ły  wybitną rolę w  łutejszem 
życiu towarzyskiem .

28-letnia Karolina i 30-Iolnia 
Barbara są córkami m iejscowego 
przemysłowca. Po ukończeniu stu- 
d jów  średnich obie zapisały się ró ­
wnocześnie na medycynę, gdyż Bar 
hara straciła wskutek choroby dwa 
kąta i była w  sLudjach na rów ir z 
młodszą siostrą. Siostry w  tym sa­
m ym  czasie uzyskały dyplom  do • 
ktoeski i niebawem obie

Praga, w  kwietniu, 
ł-g o  kw ietn ia ub. r. dziennik 

„Pressburgcr Zc ilung" w  Bratisln- 
Avie,, podał wiadomość, żc w  okoli 
cach miusth1 odkryło szczątki m a­
muta.

T łum y ciekawych udały się na 
wskazane m iejsce; również i m in i­
sterstwo ośw iaty wydelegow ało do

wyciągał’ języki f ocierali o nie gorące 
noże, inni zaczęli kaleczyć sobie pier­
si i plecy, niezbyt jednak głęboko i 
z tlrwiącemi w ciele nożami dziko ska­
kali.

ekstazy.
ręce, wszyscy powstali i proeeajonal- 
nie wyszli z bali. Scena ta arebiła na 
naszym turyście potężne wrażenie. —  
Czuł jakąś wyżsizą siłę, która zniewala 
tych ludzi dc popełniania szaHeństiw.

BranJIey, obie z zawmdu lekarki. 
Oto bliższe szczegóły lej afery, któ­
ra wywołała niezmiernie żywe zain 
leresowanie, gdyż obie siostry zna-

zostały lekarkami w  miejtscowem 
sanator jum, 

przeznaczonym dla rozmaitych 
morfinistów, kokainislów i innycli 
nałogowców.
• N iebawem  w  duszy Barbary za­

szedł
tragiczny przełom.

Oto stykając się ustawicznie z nar 
kotykam i, zainteresowała się n ie­
mi i z  początku dla żartu, a pó 
znicj z  coraz to bardziej rosnącą

zbadania profesora-* kspertaj,' pole 
rając nxu aby udał się lam natych­
miast; żadnych jednak śladów m a­
muta nie znaleziono. Ministerstwo 
oświaty w ytoczyło redaktorowi 

i dziennika proces o odszkodowanie 
za „prima - apriłisowy * figieł; rok 
m inął, a procce dotąd jeszcze się* 
nie skończył.

Następnego poranku wabudait się 
w nim krytycyzni i chciał wzorem. 
Tomasza ,,włożyć rękę do rany". Bez, 
trudu zgodził się na to szeik, wezwał 
kilku braci i pozwolił ioh dokładnie 
zbadać. Rany były powierzoho ,me i 
■oz się goiiy.

Nasz badacz zapyłai pcćeim sze;ka  ̂
czy derwisza nnidozas zadawania sóbie 
ran czują ból. Teru odpowiedział, że 
przeciwnie, odczuwają rozkosz, w któ­
rej ciało i dusza znajdują się w  stanie 
wyżiszej szczęśliwości. Zakończył sło­
wami:

—  Marcisz zrozumieć, że praktyki 
nasze nie mają same w sobie celu. Są 
one tylko otwarciem drzwi, ■wiodąoycb 
do nieskończonego szczęścia..

poczęła zażywać morfiny.
Siostra je j zrazu nic nie zauw a­

żyła, ale wreszcie zorjentowała się 
w  sytuacji, urządziła Barbarze a 
wanturę i wym ogła oa niej p rzy­
rzeczenie, że zaprzestanie się morr 
fin izować.

A le  pewnego dnia Karolina, 
wszedłszy do laboratorjum sanato­
ryjnego, spostrzegła, iż siostra je j 
właśnie przed chw ilą odłożyła slrzy 
kawkę, przy pomocy której dopro­
wadziła do ży ł swoich truciznę, bez 
której już żyć nie mogła. Między 
siostrami doszło do

gwałtownej sprzeczki, 
w której toku rozdrażniona Barba­
ra chw yciła  szkłanną butelkę i u- 
derzyła tak silnie młodszą siostrę 
w  głowę, że Karolina padła bezj 
przytomności, a w  kilka dni pó-,: 
źniej umarła.

Nieszczęśliwa ofiara m orfiny 
stanie niebawem przed sądem, aby 
odpowiedzieć za swój potworny 
czyn, którego n iew ątp liw ie z całe­
go serca żałuje.

Zamiast franków 
„ kłosy‘ \

Paryż, w  kwietniu.
Francja ma wkrótce o trzym a j 

nowe m onety* wszyscy interesują 
się oczywiście, jakąby im dać na­
zwę. Paryski dziennik ,;Le Peli! 
Journal", który przeprowadził w 
lej sprawie wśród swoich czyteln i­
ków  ankietę, otrzymane odpowie 
cizi dzieli na trzy grupy:

Pierwsza chciałaby im dać na­
zwę polityczną, najw ięcej głosowi 
w  , lej grupie wypow iedziało  się za 
Poincarem, Clemenceau, Brian- 
dem.

Ci znów, k lórzy szukają nat­
chnienia we wspomnieniach wie! 
kiej wojny, proponują nazwy: 
Foch i Madelon. Ostatnia wreszcie 
grupa opiera się na rysunku monet; 
obok nazw  fantastycznych w ypo­
wiedziano sic m iędzy innemi i za 
„kwiatkiem"; olbrzym ia jednak 
większość lej grupy żąda nazwy 
„kłos".

Może w ięc będziemy słyszeli we 
Francji: „len  to ci ma kłosy’ - a l­
bo: „zapłaciłem  za kapelusz dziesięć 
kłosów” , albo jeszcze „może m i po­
życzysz kłosa?..."

  O—— r

kilku minutach milczenia klasnął w

LE C ZY ŁA  INNYCH, A  SAMA W P A D Ł A  W  SZPO NY MORFINY. —  F A T A L N E  ODKRYCIE. —  TRA
G łC ZNY  EPILO G  SPRZECZKI.

namiętnością

Primaaprilisowy mumut.
DOBRY ż a r t  t y n f a  w a r t .
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KRONIKA
5? W  i ń  B A

^1 C zw a rte k
1 B L e o n a  W .

REDAKCJA B E Z W A R U N K O W O  MANU­
S K R YPTÓ W  M E  ZW R ACA.

TEATR  W IE L K I:
Czwartek, 11. kwietnia, o godz. 7.30 

,,Dwaj panowie  B . ”
Piątek, 12. kwietnia o godzin ie 7.30 

„Carew icz  .
Sobota, 13. kwietn ia o g. 7.30 wiecz. 

„Gioconda
Sobola, 13. kwietn ia n g, 3.30 popol. 

„P an  D am azy ” przedstawienie dla m ło ­
dzieży szkolnej,

-4-
„D w aj panowie B ,“ głośna komedja 

M. Hemara, grana obecnie  na wszysl 
kich scenach polskie li z n iebywalem  po ­
wodzeniem, ukaże sic dziś w  Teatrze  
W ie lk im  po raz 1 I ty. Szalony humor 
i dowcip  urMela jący  się w  tej sztuce ze 
sceny wywołu ją ,  na każdem przedstaw ie­
niu burzliwe oklaski wśród ro .buw ioncj  
publiczności. Dwóch panów R., kreują 
z w ie lk iem  powodzeniem pp. kw iatków 
ski i Okornic.kj, a pleć nirwieScią- repre­
zentuje ulubienica lwowskiej  publiczno­
ści p. Helena M ilowska. Doskonałymi 
w ykonawcami innych głównych  ról są 
pp. Jerzmowska, Kw latk iew iczowa , Gutt 
ner, Kopczyński, Przystawski, Strzele­
cki, Szyndler, Zabielski i inni. Jutro jio 
raz cS-my prześlicznie m elody jna ope­
retka Pr. Lehara pt. „Carew icz ” .

Dla młodzieży szkolnej w.-sobotę po 
południu daje Tea tr  W ie lk i  wyborną ko- 
medję  konkursową Józe fa Rlizińskiego 
„Pan  D am azy11 z Gustawem Basińskim 
w roli tytułowej.

Na jubileuszowe przedstawienie p. 
Franciszki- Ostrow-skiej, k tóra obchodzi 
w  sobotę 13. lim. uroczystość 30-lecia 
pracy artystycznej na -scenie lwowskiej,  
wznawia Teatr  W ie lk i  wspaniałą operą ; 
G. Ponchicll i  ego „G iocondę” .

*
TE 4TR  M A ŁY

Czwartek 11. kwietnia, o godz. 7.30 
Kwadratura koła” .

Piątek, 12. kwietnia o godzinie  7.30 
Kwadratura ko ła ” .

Sobota, 13 kwietnia, o g. 7 30 wiecz. 
„Kwadra tura  koła” .

4
Teałr Mały gra w  dalszym ciągu w 

pełni powodzenia obf itu jącą w  bajecznjjy  
humor i dowcip  komcdję satyryczną Wtd 
Kata jewa „Kwadratura ko ła ”  z pp. L e ­
wicką. Ładosiówną, Kustowskim, Żu row­
skim, M odrzewskim  i RatSchką w  g łó w ­
nych rolach.

♦
REPER TUAR  K INO TE ATR Ó W :

A PO L LO ; Dama z loży Nr. 13” (Żar 
Miłości).

C H IM E R A :  „Zakazana kob ieta” .
COLOSSEUM : „Aw an tu ry  chłopczy­

cy!' oraz „Miłość; boks i dudy "  i „W i lk  
morski" .

G R A Ż Y N A :  „Dzikuska” .
FATAM O RG ANA : „Tu łaczka  księżny

Trubeckffej*.
CASINÓ: ..Biała sonata” .
K O PER NIK : „Rasputin  i ę.ie;rńis-ta 

droga księżnej W o ro n co w " .
L E W : „Car i Poeta”  (Puszkin).
L U N A :  , ,W otwarte ka r ty ” .
M A R Y S IE Ń K A :  „Rasputki i ciernista 

droga księżnej W o ro n c o w ” .
O AZA: „L o o p in g  The, L o o p ” ,
P A Ł A C E :  .Tamserka z M osk w y” .

*
Cyrk Staniewskieii początek p rzed ­

stawienia 8.30

POGRZEB ŚP. INŻ. EDMUNDA LI­
BAŃSKIEGO.

Lwów, 11 kwietnia. 
Ko,mitel obywatelski dla sprowadzę 

nią zwłok komunikuje, że pogrzeb śp. 
inżj Edmunda Libańskiego odbędziiLsię 
w niedzielę, dnia 14 bm. o godzinie 12 
w południe z Domu Pr-zedpogrzebcrw-e- 
go, przy ul. Kochanowskiego 96, na 
cm-cnlarz Łyczakowski. *Upras-za się 
wszystkich Obywaieli m. Lwowa o jak 
najliczniejsze wzięcie udziału w pogrze 
bie lego zasłużonego dla naszego spo­
łeczeństwa Obywatela. Przewodniczą­
cy Br. Lasjśownicki,

Powiatu l wowskiego
we Lwowie ul. Mochnackiego 4

(lokhl Wydziału Powiatowego)
przyjm u je oszczędności na ksiijżeczki wkładkowe i oprocentowuje od 
dnia 1 maja 1929 w  slosunku rocznym  8 % od sla, względnie za w yż- 
szem oprocentowaniem, co zależy od rodzaju wkładki. W kładk i do­

tychczasowa będą nadal oprocentowane w  stosunku 9% od sla.
Na podstawie slalulu Kasy, zatwierdzonego przez Urząd W ojew ódzk i 
w e Lw ow ie, W ydzia l Pow iatow y ręczy za całość i bezpieczeństwo

wkładów.
W kładki posiadają 'charakter land uszów ulokow anych z bezpieczeń­

stwem prawnem (pupilarnem ).

hhg Genu m i i ,  i
Lwów, 11 kwietnia.

1 (jp) Tymczasowy Za-rząd Gminy 
ustahi nowo ceny maksymalne na mię­
so, wędliny i tłuszcze, z ważnością, od 
12 kwietnia lir. Ceny mięsa wołowego 
pozostają bez zmian. 1 kg cielęcego, 
przedniego 1.70, tylnego 2.10, mię3a 
wirirrzowego z dokładką 10 proc. 2.70,7 
bez kości, mięsa„na kotlety, polędwicy 
bez dokładu 3.30, 1  kg -szynki wędzo­
nej i polędwicy 3 85, polędwicy wędzo 
nej bez kości i karczku 3.90, wędzćfrtki 
surowej 3.85; t kg szynki golowa-nej 
krajanej polędwicy i karczku aUŁO, 1 kg 
'kiełbasek chrzanówek 4.60, 1 kg rolady 
'zająca, kiełbasy krakowskiej, siekanej, 
mazurskiej i agramskiej 4,30, 1 kg kieł­
basy do go-tow.ania zwykłej siekanej,

'pasztetowej i salami 3-40, 1 kg kabano­
sów 460, 1  kg .salcesonu i głowizny
3.40, 1 kg salcesonu zwykłego 2.40, 1 
'kg 'salami suchego 7.50, 1 kg wędzonki 
gotowanej, 4.30, 1 kg kielbas-ek scrwc 
‘ladek 3.40, 1 kg kiszki 1.40.
1 1  kg smalcu wieprzowego topione­
go 430, sadła 3.70, 1 kg słoniny wę­
dzonej 3.70, słoniny paprykowanej 4.10, 
'1 kg słoniny z-wyczajnaj pjfśrkiej 3.20, 
1 kg słoniny zwyczajnej grubej 3.40.
1 Winni przekroczenia tych cen na­
rażają $ię na areszt do (Dc i u lygodtu, 
grzywnę do 3.000 z-l. ewentualnie ijkon 
hbkatę przedmiotów Publiczność we 
własnym interesie powinna donosić o 
każdem nadużyciu

życia prow inc ji.

Kronkti żółkiewska.
(O i ;  naszego 

żółkiew, w I. wletniu. 
Oczyszczeniem drogi rząd. Żółk iew—  

L w ó w  za ją ł  się ,uz Państw. Zarząd d ro ­
gowy! wobec  czego spojfe-i ęwJfcSedf m o ­
żna w  drugie j po łow ie  k w ie tn ia 'pod jęc ia  
upragnionego bardzo ruchu aulobusir-’” 
wego. W brew w^?,elkim pesymistycznym 
zapatrywaniom  jest droga dobrze zakon1, 
serwowaną i nie  będzie  prze łomów dra- 
gowyćlr.U }

Reorganizacja Zarządów  technicz­
nych wchodzi już w  życie  i  zamiast 
Państw. Zarządu drogow. i architekt, 
budowl. zostaje u tworzony  w  każdym po ­
wiecie polit.. Państw Zarząd architekt, 
budowl.  i Pow iat.  Zarzad d rogow y  obe j­
mujący wszystkie drogi wo jewódzk ie  (1). 
k rąjowęj,  państwowe i pow iatowe. K ie ro ­
wnictwo oku tych zarządów  będzie  spo­
czywało w  rękach urzędnika państw. 
W obec  tej reorganizacji ustaje kompe- 
tenćjs f ‘tuie.jsz. Państwowego  Zarządu dro 
gowego  na pow iaty  Rawa-ruska, Sokal i 
Lubaczów, gdzie o tw iera ją  s’.ę posztze- 
gólne zarządy.

Przywrócenie ruch autobusowego, na 
przestrzeni M osty  w ie lk ie— Żółk iew  na­
stąp yo już z dniem 2, bm.

Zamach na wyg jad /“wnętrzny Zarn-

k o re s p o T id e n la . )

ku. Oprócz zniekształcenia frontonu i 
krużganku ma przyjąć  inny wygląd  
skrzydło po łudn iowe^Zam ku ongiś S i e ­
dziba królewska. Front tej części o zdo ­
biony’ niegdyś nrkadow. galerjami w  ca­
łości —  juk świadczą ślady —  ma wedle 
projektu odbudowy otrzymać ly lko  w  
środkowej [części arkady. Fatum jakieś 
zawisło nadj-slaraniami odbudowy- Zamku 
od 12 lat wlecze się jego odbudowa i cią- • 
gie itszYze trzeba odpierać zamachy na 
jogo wygląd. Czyż nie istnieje jakiś, areo- 
pi»g konserwato rów , któryby- orzekał w 
każdym wypadku —  na podstawie d a w ­
nych rysunków i dostępnych źródeł n a ­
ukowych —  jak każdyjż jabytek  hislo- 
ryęwny. ma bvć odbudowany, a nie d o ­
zwalać na „ fa i ł  aGćompli” ?

Gdyby to było  w  rękach obcych —  
pow tarzamy słowa Luekendor fa  z 1807 
d  —  lin! takiegoby i żalu nie było; aloć 
gdy inaczej! to śmiało cudzoziemiec i-i- 
oiiąć. Uąm mużfeTw oczy len straszny- ża-, 
rzut, iż naród n :e um iejący szanować 
swych narodowych pamiątek, nie wart 
jest uwagi. Spodziewamy się in lerwem ji 
Departamentu kultury i sztuki, o raz . ‘i i  
ezpnyfth kraju

Notowania stacji meteorologicznej. JO
bm. notowano we Lwow ie*  o godz. 7-ej 
rano — f.fi C., o godz, 1.1-ej plus 4.0 C. 
W ia t r  południowo-wschodni. Ciśnienie 
bardzp- powoliżspada.

Składki na fundusz dyspozycyjny mi­
nistra spraw wojskowych. Na fundusz- 
dyspozycy jny  p. ministra.,ępraw wojsko­
wych żołnierze garnizonu lwowskiego 
z łoży li samorzutnie  kwotę  6.470 zł. 37 gr.

Lwowskie Tow. Lekarskie. Pos iedze­
nie naukowe odbędz,e się 12. bm. o 6

wiecz. w  sali Polik l in ik i,  ul. L indego  li.
1) Dr. W .  E lmer i dr. M. Scheps; 3 przy 
padki, diabetes insipidus lerzone dono- 
sowo pituitryna i vasopressyną (pokaz).
2) Dr. ż. Rych iowski W p ływ  encrgji 
p i fomieniotwpjcżej na obraz wz iern iko ­
w y  pęctierza m oczowego  w- przypadkach 
raka szyjj. nęacicy (wykład).  3) Dr. St. 
LiebłRjrW i dr. Chrząszczewski: L e c z e ­
nie, up ławów a stężenie jonów  wodoró- 
wych1. '^wykład).

Kota Przyjaciół Harcerstwa 7. D ru ­
żyny żeńskie j im. „L w o w sk ich  D z iec i”

i 5. męskie j im. „ O i l ą l "  zawiadamiają ,  
że staraniem obu Drużyn dnia 14. bm. 
w sali Sokoła l i .  (ul. Kętrzyńskiego) o g.
17-1ej odbędzie  się .Wie lka zabawa har­
cerska” . Dochód z zabawy p rzeznaczo­
ny na wy jazd  obu Drużyn na wystawę 
i Zlot harcerski do Poznania.

Piątek, 12. bm. odczyt Rafała Scher- 
manua na rzecz funduszu w d ów  j. sierót 
Tow arzys tw a  dzienn ikarzy  polskich.

Staraniem Kola Pań Politechniki Lw . 
odbędzie się w- piątek 12.,bm. o godz. 7 
wiecz, w  sali IV. na Politechnice odczyt 
prof. dr. W ilhe lm a Borow icza pt. „O  k o ­
munikacji m iędzyp lanetarne j” z przeżro 
czarni. B ile ty  W. .eenieipo 1 zł. i po-50 gr. 
do nabycia w  dniu odczytu przy wejściu 
na salę’  wykładową. Dochód przeznaczo­
ny na cele humanitarne.

„Kobieta w słowie, śpiewie i tańcu”.
Z powodu w ie lk iego  zainteresowania , j ą ­
knę; w yw o ła ła  w- mieście zapow iedź tego 
naje fektownie jszego w idow-iska ęsćzonu, 
połączonego z wiosenna rew ją  mód po­
dajemy, że odbędzie się ono w  sobole 
13, bm o godz1. 8-mej w ieczór  w  sali Ku 
syna j. Koła lit. art. Kom itet  Pań popie­
rania Powszechnej W j& ta w y  w Pozna- 
ni ii pod protektoratem p. konusarzowej 
Nadolskiej uczynił  wszystko, abj1 o r y g i ­
nalna ta imjireza powiodła, się w  całej 
pełni. W eso ły  tekst poetycki stworzy! 
Nerno. W  teńa styiowem, harw-nem i wy 
kw-intnem widowisku przesuną się przed 
oczyma publiczności czarujące a zawsze 
aktualne typy kobiece, jak :  M a rk iz !
Naiwna, Kob ieta  salonu, Chłopczyc a. 
Niebezpieczna i inne, a w  arcywesotym 
ski tchu u jrzym y żywe  modele na jśw ież­
szych strojów- wiosennych, dostąWzo- 
nyrh przez najw-iększe m agazyny repre ­
zentowane przez najp iękniejsze Lwo- 
wianki.  W  artystycznych produkcjach 
wokalno-tanecznych uczestniczyć będą 
wybitni artyści teatru m ie jsk iego z pp. 
T rapszo i Korabianką na czele. Konfe-  
rensiercm wieczoru będzie  król humoru 
Tatrzański,  przy  fortepianie  p. Ernst. 
Będzie to jedeń z najbarwniejszych i ną.j 
weselszych w ieczo rów  tegorocznego se­
zonu. B ile ty  wstępu po O^śjjń d siedzące, 
a po 2 zł. stojące przy  kasie do nabyciu.

Koruoraeja gospodnio-restaneacyjna i 
pokrewnych zawodów  w-e I w ow ie  zawia­
damia, że od 15. lun. Instytut Przem y 
stow-y urządza 6-cio ty godn iow y  kurs 
wykładów- 3 razy  tygodn iowo  na ktń- 

j rym uczyć będą- p ierwszorzędni fa chow ­
cy o wyrob ie  piwa, aparnlach p iwnych
1 ich obsłudze, przeprowadzanie insta­
lacji. .rozbieranie i robienie . naprawtk, 
oraz,- u trzym ywanie  aparatów w  czysto­
ści, locz.ęnie p iwa 11p. Zechcą' przeto 
1’ , P. właścicie le sami. oraz swych pra­
cow n ików  wpisać na len kurs. W pisy  
przy jmuje  Korporac ja  najdalej do 1 i 
luu. od godz. 9 do 1HJ Opłata dla samo­
istnych 10 zł., dla p racowników  5 zł.

W ielka zabawę taneczną urządza Org. 
nar. IV. w sobotę 13. lun. w ,sa l i  .Soko la  
IV . "  prjcy ul. Łyczakowsk ie j  99. W stęp
2 zł. i 1.50 zł. Dojdiód prz-eznaeżony na 
ochronkę- O. N. I\

(— ) Kradną futra, choć idzie w io ­
sna... Z mieszkania Abrahama Schera, 
jd. Benedyktyński 15. skradziono w c zo ­
raj futro wartości 85 dolarów. —  Na 
szkodę Jana Rzewuskiego, zam. przy  ul. 
Mikołaja skradziono futro wart.  Rot) zl.

(— ) Z kiosku inwalidy Kazim ierzmj 
Witkowskiego,; ' ! p rzy  ul. P i jarów , skra­
dziono wczoraj większa ilość tytoniu i 
papierosów —  Nieznani sprawcy w ła ­
mali się do mieszkania l/aka Poh m y le -  
sa przy  ul. Mochnackiego 9. i skradli 2 
lichtarze srebrne oraz sfebrnpy nakry, le 
wartości G00 zl. —  Na szkodę Eeigi 
Krebs, przy.-' ul. Źródlanej 31', skradzio­
no wczora j rozmaite rzeczy nieustalonej 
wartości. —  W  Czasie ja zdy  tramwaje,n 
skradziono Jakóbpwi Pro laczukow i port 
lei z go iów ką  19) zt.

(— ) Zamach samobójczy studentkj 
lin iwersyt i  lu. W czora j  w parku Kościu­
szki targnęła się na życie Anna I-'., stu 
denlka Uniwersytetu, która brz\Iwą pod 
cięta sobie ż y ł y .  u rak. Pogotow ie  ra­
tunkowe udzieli ło je j  pom ory i stwier­
dziwszy  -nieznaczne rany pozostawiło ją 
opiece domowej.

(— ) Do aresztów policyjnych oddano 
wc/.oraj: Leona Konicklogo za l is towa- 
ńą kradzież I I  z), z torebki Marji L a ­
chowskiej,  oraz Jadwigę Pasluszyńska 
i Erancfe.zka Lalf iwca za włóczęgostwo

R A CJO N ALN E  O D ŻYW IA N IE
Nić, ży jemy, aby jeść. lecz jem y. ab> 

żyć, lo ' znaczy, aby dostarczyć organi­
zmowi elementów, -wytwarzający'-ii e n ' r  

gję i siły, których potrzebujemy do pru- 
óy, czy to umysłowej czy  f izycznej.

N i« każde jednak odżywianie 2-aoewnJ
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K szlifie
N lE Z W Y K E E  DZIEJE W Y R A M N O W  A\EG O  ŁOTRA. —  I)L l'G A  L IT A N  IA OHYDNYCH  SPRAW LK.

—  SPR AW IED LIW O ŚC I STAŁO Sllg ZADOŚĆ,
(Do ryciny na str. 1)

organizmowi potrzebne mu siły, Należy 
w ięc  prze łewszystkicm uprzytomnić sn 
hi c zy  odżyw iam y  się celowo, czy
też nie.

Obserwując ludzi w  rozmaitych w a ­
runkach życiowych, lekarze doszli do 
wniosku iż n iezbędne dla organi mu są 
t z\v w ijam iny. Nie wszystkie  .jeszcze 
w itam iny są znane. W iad om o  jednak iż 
organizm ludzki anf zwierz, wy tw orzyć  
ich nie może, iż wytwarza ją je  ty lko r o ­
śliny i że dostają się one do organizmu 
ludzkiego przez odpowiedn ie  pokarmy, 
jak :  mleko, jaja, masło, jarzyny i owoce, 
'ko też w  normahnni rc iowcm o dżyw ia ­
niu pokarm y te pow inny  mieć jak  n a j ­
szersze zastosowanie-.;

Są jednak wypadki,  k iedy  zwyk łe  od 
żyw ian ic  nie wystarcza, np. u dzieci i 
m ło d z ie ż j^ w  okresie rozw o ju  organizmu, 
przy  przemęczeniu w  szkołep-ai dorosłych 
przy ogólnem wyczerpaniu , u osób w ie ­
kowych. dla których pokarm y w inny być 
dobierane ze szczególną uwagą; u rekon­
walescentów, k tó rzy  muszą odzyskać u- 
tracone siły, i1 którym lekarze w  tym ce­
lu zalecają forsowne odżywianie,  obf i lu  
jące w  witaminy.

Jak już  powiedzie liśmy, nadają się do 
lego celu najlepie j jaja . masło mleko 
ja r zyn y  i .iwoce. Nie zapom ina jm y j e ­
dnak, iż pokarmy te zaw iera ją  dużo w o ­
dy i  suhstam j i  c iężkostrawnych, k lórem i 
,iie na leży  obciążać żołądka, a podczas 
kuracji  odżywcze j  należałoby, poza z w y ­
k łem odżywian iem , pić jcszc.e  codzien­
nie kuka n trów  mleka, oraz jeść dużo ja j  
i masła. P ożyw ien ie  w  takie j ilości o b ­
c iąży łoby nanmiernn nawet najsl rów ­
niejszy żołądek, a przewód  pokarm owy 
chorego nie  by łby  w stanił? tej ilości 
znieść.

D okto r  Głanzman. którego badania 
i iad "  -'tarninami znane są w  całej Euro 
pie, zwraca uwagę na O YO M A LTIN E , 
jako  na odżywkę  skoncentrowaną, skła- 
daiąrą się ze świeżego mit ka, jaj, słodu 
i najlepszego holenderskiego kakao i po ­
siadającą wszystkie składniki, bez h.ó- 
rych nie m oglibyśm y . i f ć .  Na zjeździć  
pedjatrów szwajcarskich. Dr. Głanzman 
zdawał sprawę ze swych badań, którym 
poświecił  ;ię od wie lu łat i doszedł do 
wniosku, iż Ovomaltlne jest pokarmem, 
który  specjalnie  polecać należy  dla pon- 
trzym ywan ia  organizmu w  okresie roz- 
wo.|,i i gdy  chodzi o wzrost wagi ciała.

Dla chorych, c zy  zdrowych, OvomaI 
• ta* w  ilości 2— 3 łyżeczek na .śniadanie 
lul> podwieczorek  jest zawsze wskazana, 
jako naturalna odżywka działająca sku­
tecznie  na przyrost wagi ciała, na zacho­
wanie  'zdrowia i> wz ino ien ie  sił ż yw o t­
nych  organizmu

Dr. A. W A Ń D E R  S. A., BERN.
Gem ralny Przedstawiciel na Polskę
l i  FAVRE, W arszawa, Rymarska 16.

Związek zawodowy prace wników 
bantc wych zawiadamia, wszystkich 
członków i sympatyków, że począwszy 
od dnia 16. kwietnia b. <r. każdej so­
boty o godz. 6 w  lokalu Z-wiąziku (ul 
Lelewela 5, I p.) urządzać/. będzie ziy-T' 
brania towarzyskie, poprzedzane od­
czytami i referatami z dziedziny zdo­
byczy socjalnych i fachowych. Wstęp 
wolny. Geście mile widziani.

Z u  świata.
Dyplomatyczny ślub. Odbył się w  Rei- 

linie ślub posła austrjackicgo dra F e l ik ­
sa F iancka  ze maną poetką Małgorzatą 
Vitt. Świadkami ślubu był i Stresemann 
i gen. Sceckt.

Ciosy pubhcznet

O UŁATWIENIE KOMUNIKACJI 
Z  JANOWEM 

Urocze letnisko i poważne źródło apro- 
wizacyjne Lwowa powinno posiadać 

noiączenia kolejowe.
Lwów, 11. kwietnia.

Cip)- W związku z mającą na­
stąpić' niebawem wiosenną zmianą 
rozkładu jazdy na kolejach, otrzy­
mujemy od jedinego z naszych czy­
telników następuijąoe, niepozbawiio- 
ne słuszności uwagi pod adresem 
lwowskiej Dyrekcji P. K. P.

W szęd z ie  w oko licy  w iększych  
miast są zaprow adzone pociągi pod-

(  hicago, w  kwietniu 
( - - )  Onegdaj został tutaj straco 

ny m iody 2 f)-l(dni mężczyzna, nie­
zw yk le przystojny ajent handlowy, 
Frank Erwingslone. Został on ska 
zany na śmierć za zamordowanie 
pewnej starszej kobiety, która do­
wiedziała się'"o jego sprawkach i, 
powodowana zazdi ością i ci ęcia 
zemsty/, zagroziła mu doniesieniem 
poliaj jnem.

Dzieje tego. donżuana m ogłyby 
dostarczyć doskonałego materjału 
do jakiegoś sensacyjnego romansu 
c z y  też scenar jusza filmowego. ijyk 
się, bov icm okazało w  toku próSesu 
był E/wingstone

wyrafinowanym donżuanem 
i m lal na sumieniu szereg kobiet, 
klorc w trącił w  otchłań nędzy i nie 
szczęścia, a nawet doprowadził do 
samobójstw".

Jako ajent handlowy zmienia! 
Erwingstonc jpzęslo m iejsce pobytu 
i niemal w  każdem z miast amery-

Praga, w  kwietniu 
( — )  Jedna z najwybitniejszych 

artystek czeskich jest p. Sedlaczko- 
wa. Bawiła ona niedawno na w y ­
stępach gościnnych w Ołomuńcu. 
W  czasie drogi powrotnej do P ra ­
gi zajęta w raz z sw ym  partnerem 
osobne coupe II ki, w  pociągu po­
śpiesznym. Ponieważ czuła się źle 
i nerwy miała zupełnie rozstrojonej 
zażyła środek nasenny.

miejskie, łączące w sposób dogodny 
centrum, pobliskie gminy, miejscowo­
ści i letniska. Stanów* to olbrzymie 
ułatwienie dla młodzieży szkolnej, ro­
botników i urzędników, pracujących 
w wiiclkieim miepcie, a zamieszkałych 
w Okolicy. Szczególniej w obecnych 
czasach mifzorji mieszkaniowej takie 
dogodne pociągu podmiejskie pozwata- 
jące na odciążenie wielkiego centrum 
i zamieszkanie -wielkiej liczby ludzi 
w okolicznych miejscowościach, po­
siadają wielkie znaczenie.

Lwów niestety jtast Dod tym wzglę­
dem szczególniej upośledzony. Zwła­
szcza linia kolejowa Lwow-Janów jest 
dotychczas Łraikitowana ipo macosze­
mu. Mimo że wspaniałe te okolice 
ściągają w lecie tycznych wycieczikow- 
gów i letników, niema żadnych sezo­
nowych udogodnień kolejowych, żąd­
nych pociągów nadzwyczajnych, kur­
sujących w  leci©, jalk to bywa np. na 
peryferiach Warszawy.

A jednak rzeicct ta zasługiwałaby 
na rozwagę kompetentnych sfer. Do­
godne połączenie z .Tanowem nieitylllko 
w lecie, ale i przez rok cały byłoby z 
rozmaitych względów pożąda neS&a nie 
przedstawia wielkich trudności do po­
konania. Doskonale jest bowiem już 
teraz rannejpołączeinie Tanowa z Lwo­
wem. Natomiast brak jest pociągu po­
południowego ze Lwowa do Janowa.

Na tę usterkę podnoszą się liczne, 
uzasadnione żale. Sam Janóiw i jego 0- 
koliea prowiantuje Lwów w znacznej

kańskich, w  których dla celów han 
dlowych przebywa] dłuższy lub kró 
tszy czag, naw iązyw ał stosunki z ko 
bielam i i to z kilkoma równocze­
śnie. Bzecz ciekawa, iż —  ja t  to 
wyszło n > ja w  podczas procesu — 
Erwingstone postępował lak nic- 
tylko pod w pływ em  wrodzonych 
w" tym kierunku skłonności, ale ta­
kże za przykładem osławionego swe 
go pierwowzoru owego hiszpań­
skiego Don Juana, którego nazw i- 
sko^stalo się nazwą dla tego typu lu 
dzi.

Wobec kobiet postępował w  spo 
spb bardzo bezwzględny. Szereg ta­
kich szczegółów, świadczących na­
der ujemnie o charakterze i sercu 
tego młodzieńca, ujawnił się pod­
czas rozprawy. Oto np. przed dw o­
ma laty zawarł znajomość z pc 
wną
zupełnie młodziutką dziewczyną, 
córk ą  solidnego k u p ca  nowojor­
skiego 16-to letnią Klarą Wanning.

Gdy sie aktorka obudziła w  Par 
dtibicach, zauważyła ku swemu 
przerażeniu

brak torebki podręcznej, 
w  której znajdow ały się. dokumenty 
1 kolczyki brylantowe wartości 120 
t y s j  koron czeskich oraz 10 tys. k. 

czeskich w  gofówce. P. Sedlaczko- 
\\fa wyznaczyła 10  tys. kor. czes. na 
grody za odnalezienie skradzionych 
rzeczy.

mierze, zwłaszcza w  lecie. Również 
wiele młodzieży szkolnej z tej okolicy 
jeźdz/i codziennie rannym pociągiem 
do Lwowa. Brak pociągu powrotnego 
“.musza do przebywania w poczekalni 
kolejowej do godziny 7.30 wieczór. —  
Wprowadzenie pociągu popołudniowe-' 
go ułatwiłoby znacznie komunilkaetję, 
pozwoliłoby korzystać z tego pociągu 
pracownikom biurowym i robotnikom, 
którzy zajęci we Lwowie, z braku 
mieszkań w mieście, mieszkają na 11- 
nji Lwów-.lanow. W obecnym stanie 
rzeczy są oni zmuszani wskutek bra­
ku odpowiedniego połączenia prowa­
dzić dwa domy, co narażą ich na zna­
czne koszta i niewygody.

Wprowadzenie pociągu oopoIkidnTO- 
wego z p  Lwowa do Janowa byłoby 
nadto znaeznem Jidogodnieniam dla 
tych, kitórzy w miesiącach letnich ii- 
mi es z czają swoje rodziny na wilegija- 
turze.

Taki garnitur podmiejski do Jano­
wa mógłby wyjeżdżać ze Lwowa oko­
ło godz.. 3 poroołudniu. Spotykałby W 

.lamowie o godz. 4.15 pociąg z Jaworo­
wa, tak, że z garnituru tego możnaby 
uczynić w drodze powrotnej pociąg to­
warowo-osobowy, połączony z pocią­
giem jaworowskim.

Wprowadzenie takiego udogodnie­
nia byłoby ze wszech miar 'wskazane, 
to teżjj,sądzimy, że apel nasz znajdzie 
chętny posłuch w lwowskiej Dyrekcji 
P. R. P.

Jeden z interesowanych.

Łotr uwiódł prześliczną dziew rzy- 
nę^jskionil ją do opuszeżenia domu 
rodzicielskiego, lecz gdy Klarą, za­
szła w  ciążę, zostawał ją na bruku , 
kazał powrócić do rodziców. N ie ­
szczęśliwa dziewczyna, nękana" bo­
tem i wstydem,

popełniła samobójstwo.

Podobnych zbrodni m ial E rw ings­
tone na sumieniu znacznie więcej, 
to tez zupelnię słusznie spotkała go 
zasłużona kara.

Doszło bowiem do tego, że Er- 
wingslone

zamordował pew ną nieszczęśliwą 
kobietę,

która przez dłuższy czas łożyła na 
jego utrzymanie znaczne sumy, a 
gdy dow iedziała się o jego  spraw­
kach zagroziła mu doniesieniem. 
Erwingstonc który po dokonaniu 
mordu natychmiast w yjechał z 
Chicaga i m iał nadzieję że zdoła się 
wymknąć z rąk sprawiedliwości, 
przeliczył się jednak i zapłacił gło­
wą za swój potworny czyn.

 o------
Proszę o głos.

KSIĄŻKA LEKARSKA, KTÓRA MOŻĘ 
NABAWIĆ CHOROBY.

Lnów, 11 kwietnia.
%>) Już niejedniokrotni© dochodziły 

do redakcji naszej skargi na Katowic­
ką. firmę wydawniczą Groh, której a- 
jenci wpychają za po-mocą nagabywań 
i natrętnych namów, rozmaitym naiw­
nym książkę '©karską na dogodne rze­
komo spłaty. Gdy laki naiwny podp 
sze zamówienie, wówbzas firma o Ja- 
nusowem obliczu ukazuje się pod nową 
nieprzęczuwaną dotychczas, groźną 
postacią.

Podobną skargę przesyła nam obećk 
ni© pan Jan Ruasowski, 1'unkcjonarjusz 
M. Z. E. Przed rokiem agend firmy 
Gróh wszedłszy bez zezwoleń.a kiero­
wnictwa Ruchu do hali maszyn Af. Z. 
E., upatrzył sobie p. RussoWskiego na 
ofiarę i począł natrętnie namawiać go 
do kupna owej książki. Zaabsorbowa­
ny swą pracą p. R. nie mial uzasu do­
kładnie rozważyć propozycji i laoztj 
dla pozbycia sie natręta, podpisał za­
mówienie. Wróciwszy do domu, przy­
szedł do przekonania, że książka n:e 
przedstawia dla niego żadnej wartości. 
Wobec tpgo napisał natychmiast do 
firtmy Groh w  Katowicach odwołania 
^amowifccaia.

Książki rzeczywiście nie otrzyma?, 
sądził więc, żc sprawa jest załatwiona. 
Aliści dopiero po upływie roku otrzy­
mał wezwanie do Sądu Okręgowego w 
Katowicach do zapłacenia książki niaz 
kosztów procesu, wraz z wyznaczeniem 
terminu rozprawy w Katowicach na 
dzień 19 hm,

Wykiwany w  ten sposób łatwnwier 
ny kontrahent przestrzega za naszem 
póśrndnictwera innych przed podobnDm 
Wpadnięciem, jakie stało się jego 11 * 
działem

Uboga staruszka. 65 lat liczącą kaleka, 
ma am putowaną nogę i uszkodzoną rę­
kę, wskutek czego ;es. zupełnie n szdo ną 
do pracy, prosi o łaskawą pomoc, i  a 
skierować należy do Adm inistracji, a 
staruszki kaleki.

Okradzenie sławnej artystki.
PRZYKRA PRZYG O DA P. SEDLACZKOW EJ.
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Ł e  s p o r t u .

„rsifzt"" Earamf me uwiodła ?!j horoi;:cia.
FAŁSZYWY RACHUNEK. —  SZTUKA PRZEGRYWANIA. —  ŁAPAJ ZŁODZIEJA. —  HUZTA NA KOSTKI. —  ZRO­
ZUMIAŁY ŻAL. —  NIEFOF.ONALNA AUSTRJlA. —  TRZY RAZY PO TRZY. —  REHABILITACJA SRODKUWEJ

EUROPY —  WIEDEŃSKI CZARNOKSIĘŻNIK.

Lwów, 1 1  kwietnia.
Dzień 7 kwietnia 1929 t .  zapisał się 

w annałach włoskiego sportu czarne- 
mi zgłośkamu. Hiob i owa wieść o cięż­
kiej porażce w  Wieomn odmła się w 
kraju głośnym lamentem i bezsilną 
złością, Kto zna iuiipalsry wność W ło­
chów, identyfikujących każde niepo­
myślne wydarzenie

z  klęską narodową,
•Len potrafi wczuć się w nastroje pa­
nującej na poiwyapie itaEkim. Jest 
rzeczą przykrą dowiadywać się o prze 
granej, stokroć przykrzej jest nato­
miast liczyć z całą pewnością na suk­
ces, a w  rzeczywistości ispotkać się z 
ipotężnymi cięgami, f to od kogo? Od 
maluśkiej Anstrji, tej Austrji, której 
przy lada demonstracji studenckiej w 
■Irtśbrucku przeciw u ciskow i rodakow  
w Trydencie, groza się piórkami kara­
binierów ustawionych na Brennerze! 
Nie, to doprawdy za wiele! Duma na­
rodowa cierpi i boleje, czarne koszuliu 
jeszcze bardziej poczerniały, zaciskają 
się pięści w bezsilnej złości i gdyby 
we Włoszech istniał piękny, japoński 
zwyczaj

„harakiri",
usłyszelibyśmy zapewne o masowych 
■samobójstwach, począwszy od najwyż­
szych dygnitarzy sportowych, a skoń­
czywszy na wymierającym lazzaroni! 
A  w  końcu co powie On —  „Tl Duce", 
Który toż po remisowej rozgrywce- w 
Rzymie miał dla „swoich" cierpk’ u- 
śmiech sarkazmu i ironji. Piłkarska 
armj,a włoska wyjelżdżała do Wiednia 
wprawdzie ze spartańskiem hasłem 

„z tąrczą albo na tarcizy", 
w rzeczywistości nikt jednak nie wąt­
pił, że na tarczy pozostanie przeciw­
nik, a zwycięzca okryty laurami po­
wróci triumfalnie iprzy dźwiękach 
„G iiw inezzy" do ojczyzny. Staio się 
[inaczej!

A  najgorsza rzecz w  tern, że wbrew 
zapewnieniom nie wrócono nawet „na 
flarczy". Piłkarze włoscy utracili bo­
wiem nad Dunajem nietylko trzy 
bramki, ale sł’ wę sportowców - dżen­
telmenów, umiejących z honorem
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Lydja zaśmiała się swobodnie:
—  No... tego od pana nie żądam.

Ale mam za to inną prośbę: oto musi 
pan dla mnie... popełnić kradzież z 
włamaniem...

—  Gdzie? do Banku Poldkiego? 
Czy do Hersego? —  spytał Nowak zu­
pełnie spokojnie.

—  Nie, nie... Do perwnei wilłii.
—  Kto jest jej właścicielem?
—  Ja sama.
Nowak wyjął fajkę z ust, spojrzał 

na Lyd-ją i odipaił srooktjnie:
—  Pozwoli pani, że wyrażę moje 

zdziwienie.
—  Ależ proszę bardzo, —  odparła 

ze śmiechem. Natychmiast jednak 
spoważniała:

— Pan'” Adamie1*? sprawa wcale 
nie jestozabawna. I owszem, połączc­
ie to jest nawet z pewnem niebezpie­

czeństwem. Musi pan się włamać do

przegrać. Jest to strata bolesna, nawet
bardzo bolesna, którą należycie oceni 
-się depiero -po Uspokojeniu -się umy­
słów  . Na nic zda się bowiem lament 
cfzęsua Prasy włoskiej, oskarżającej 
W iedeń<:(zyków o brataraą grę. Świad 
kicm zawodów 'było

50.000 wudżów, 
wśród nitch znaleźli się przedstawicie 
le najznamienitKŁych gotęg piłkarskich 
i  światowej prasy, c ’ już wydali sąd, 
-kto właściwie ceiował w brutalnej, 
akryrej grze na kostki przeciwnika. Je 
śli Włochom nic wystarczy opinja W ę­
grów, Czechow czy Austriaków, to niech 
wystarczy im zdania s«flziego Angiffita 
Prine Goj.a, który wyraźnie oś'wi,ad - 
czył, że od wykluczenia kilku graczy 
Wstrzymywał go jedynie wzgląd na 
wMkie znaczenie zawodów. Jeśli 
sportowiec angielski mówiąc o W ło­
chach doda jej jeszcze wicloznacząeą 
uwagę, że w  Anglji gra is-ię ostro „na 
ciało", nigdy jednak poza plecyma nie 
kopie się Bogu ducha winnego przeci­
wnika —  to aluzja jest aż nafdł.o przej- 
.rzysta i nie wymaga żadnych komen­
tarzy. .

Żale Włoflbów
są. zresztą zupełnie zrozumiałe. Od 
dwóch łat reprezentacja ich nie prze­
grała ani jednego meczu, na Olimpia­
dzie doszli do finału, w ostatnich tygo­
dniach jeszcze zadali klęsKę Czechosło­
wacji, do ostatecznego -uzupełnienia 
wieńca 'brakował im jeden listek —  
zwycięstwo nad Austrją. I to tą Au-strją,

której dotychczas mimo dziewicciokrot- 
nych prób nie udąło się amoc. Do
trzech razy sztuka —  powiada przy­
słowie, Austijacy dokonali jej trzy rrzy 
po trzy, cóż zatem dziwneg-o, iż biedni 
Wło-si liczyli wreszcie na zmianę ko­
lejki? Inna rzecz, że do nadmiernego 
optymizmu nie było podstaw. Dlaczego 
miało się to udać teraz, kiedy nie po­
wiodło się ani .przed awoma lary Bolo- 
nji, ani przed rekiem w Rzymie, mi 
cno, że grano na własnym terenie, a 
przeciwnik nie Ibył w najlepszej for­
mie? Jeśli koła wiedeńskie przystraja­
ły się nawet w zasępione miny, 'to by­
ła to jedynie maska „na wszelki w y­
padek", w rzeczywistości bowiem li­
czono się ze zwycięstwem, gdyż były 
ku temu dane.

Bezapelacyjne s wycięstwo Anstrji 
odbiło 'się radesnem echem nietylko 
wśród łdzipośrećJInio zainteresowanych, 
ale toż w Uzeahoki owacji i na W ę­
grzech. Państwa środkowo europejskie 
oceniają sukce's jako rehabilitację ich 
•pilkarstwa, no i 'spodziewają się przy 
itnj sposobności upiec własną pieczeń. 
Zaw'ody niedzielne wchodziły w pro­
gram 'rozgrywek o „pahar Europy". 
■W razie 'zwycięstwa Włosi staliby -się 
■też zdany wicami puharu. Tak jednak 
■sytuacja się zmieniła, przyczem nie' 
jest ona pozbawioną traaizmu, ponie­
waż Austria, która w ostatniej jeszcze 
chwili uratowała puhar przed za­
chłannością Włochów, ma najmniej 
szans, by dostać go w  posiadanie.

Tabela -rozgrywał
■przedstawia się chwilowo następująco:

1) Włochy —  7 gier 9 pkt.
2) Austrja —  7 gier 8 pkt.
3) Węgry —  5 gier 6 pkt.
4) Czechosłowacja —  5 gier 5 pkt.
5) Szwajcaria —  4 gry 0 pkt.
Dra.sa włoska skonsternowana na

całej lmj. miast szukać przyczyny 
klęski we własnych szeiegacn i syste­
mie gry, kładzie ją na karb brutalno­
ści (!) przeciwnika. Nie brak jednak 
głosów bardziej trzeźwych, a wśród 
tych znaidu-je się jeden, krtói-y całe nie 
szczęście przypisujef.' widkwmiu cza­
rownikom i —  H. Meistowi.

Przyznać trzeba, że 
Hago Measi 

okazał raz jeszcze wielki swój talent 
strategiczny, zasługując y tern bardzie-j 
na po-azw, że tym razem szef sztabu 
armji austriackiej kierował operacja­
mi z łóżka, do którego przykuła go 
zdradliwa grypa.

Podając skład Austrji zaznaczyli­
śmy, że H. Meisl chce wybić klin kli­
nem ' przeciwstawia imippuojwi włos­
kiemu bojowość Rapid-n i Adimiry. Po­
ciągnięcie okazało się trafne, Austrja- 
cy walczyli w całem tego słoiwa zna­
czeniu i już w pienwszj połowie zajpe- 
winiti sobie zwycięstwo, uzyskując 
pi zez Hcrwaitha d Wescelika 'trzy 
bramki. Stan ten ultrzytmał się do 
końca, mimo silnej przewagi gospo­
darzy po pauzie, głównie dzidki feno­
menalnej grze bramkarza włoskiego 
Combi.

Prasa zagraniczna stwierdza jedno 
głośnie, że Austrjacy nie mieli słabe­
go pnrktn poza Wesselim. Tak to się, 
już dziwnie składa, że gracz, który w, 
najcięższych peryipeitjaicL swej druży­
ny zysidwał pokiasK i uznanie, w] 
dniu jej największego trjumfu —  nią 
dopisał.

Włosi podenerwowani niepowodze­
niem rozpoczęli brutalna grę, kttórei 
doskonały ziresztą sędzia angielski, 
Price Oox należycie nie ukrócił, po-; 
niew-aż nie miał oczu z tyłu, by wi­
dzieć, jak to dżentelmeni sportowcy 
kopali przeciwników z chwilą, gdy 
piłka była już daleko. Dziwny ten sy­
stem gry wywołał duży niesmak -i po­
zbawił Włochów sy.nipatyj, jakiemi się 
naogót cieszyli. Dał temu, zdaje się 
wyraz włoski poseł, który bezpośre 
dni-o po zawadach zamknął się z gra­
czami w kabinie i wypalił im należy­
tą reprymendę.

IX.

Tymczasem słońce już weszło, wy 
złacając siwomi cieplarni promieniami 
całą okolicę.

Adaim Nowak szedł spieszn.ie w 
stronę will-Ii. Był w  różowym humo­
rze, gotów cały świat przytulić do ło­
na. Co miu tam, że ma się włamać i' 
wykraść jakieś rzeczy!... Lydja go po­
całowała! To najważniejsze...

Wkrótce stanął pized furtką 
wchodową. Zamknięta była. Więc 
trzeba obejść parkan i wejść od tyłu.

Alle gdzie się podział Nero? Czyż­
by potrafił wyswobodzić się z więzów 
i uciec?

-Nie długo sobie łamał nad tern 
głowę. W  każdym razie jednak pasta-' 
nowił być ostrożnymi.

Drzwi wchodawe do willi stały o- 
tiworem, tak, jak je zostawił. Przebiegł 
szybko po schodach na pierwsze pię­
tro i wszedł do znanego mu pokoju.

(G. d. n.J

s-or

ftmsmza rperetka K?!nana.
TŁEM DZIEŁA —  EPO KA BIEDERMEIERA.
Periin, w kwiptniu.

( = )  Znakomity kompozytor operet­
kowy, Emeryk Kalman, ukończył o 
becnie nową operetkę. Znużony modne- 
mi jazzami i m-etodj-ami murzyńskiemi, 
cofnął się Kalman w

eDokę Biedermeiera 
i stworzył dzieło, pełne wdzięku i swoi-

asfiUsSffltóaMSsBB

stego uroku. Libretto opracowali znani 
libreciści Brammer i GrunwŁld, Pre- 
mj-ora lej operetki, -której tytuł jest na- 
razie nieznany, m a odbyć się jeazoze 
w  bież. sezonie w  Bedinie, a główną 
rolę w niej kreować będzie sławna di- 
w a  oipereitkowa Kathe DoiSich.

mojej własnej willi. Nawat sama to 
panu ułatwię: będę czekać przy wej­
ściu i objaśnię pana, jak -to się da naj­
łatwiej zrobić. Najważniejsze, aby pa­
na nikt, nie widział i by pan rzeczy­
wiście te przedmioty wyniósł z willi.

—  I do tego trzeba aż włamania? 
i®łie dałoby isię to urządzić w  jakiś
mniej skomplikowany sposób?

—  Ha, skoro pan nie chce... —- 
wzruszyła z rezygnacja ramionami.

—  Tego nie powiedziałem! Ale na­
prawdę nie pojmuję...

—  Więc niechże mi pan wierzy 
na słowo, łnaczej to się zrobić nie da. 
Może kiedyś, później, wyjaśnię to pa­
nu... na razie proszę o bezwzględne 
zaufanie... i posłuszeństwo.

Nowak skinął w milczeń iii głową.
Lydja wydobyła maleńki notesik, 

napisała pospiesznie parę słów i po­
dała mu wydartą kartkę:

—  Ma pa;n tu doikfadny adres. 
Dziś wieczór będę w tej w ill’ , mam 
zaproszonych parę osóib. Najlepiej bę­
dzie, jeśli będzie pan czekał przed 
domem... skoro tylko znajdę sposob­
ność, zejdę do pana i daru panu dal­

sze informacje, co trzeba robić. No, 
zgoda ?

—  Zgoda! —  odparł. —  i mam na­
dzieję, że się pani na mnie nie za­
wiedzie.

—  Ach, jaki -z pana poczciwy 
chłopak, —  szepnęła. Nagie pochyliła 
się bu niemu. Na ustach poczuł ’ej 
gorące wargi...

Nowak zeirwał sie na równe nogi.
Ale już zdążyła uskoczyć na bok, 

nieco zarumieniona.
—  No, a teraz... panie sekretarzu, 

—  odezwała się z szelmowskim u- 
śmiechem, —  proszę mi przynieść u- 
branie.

Nowak stał przez chwilkę, jakby 
oblany zimnym tuszem.

Potem skłonił się w milczeniu 
ruszył w drogę.

—  Czekam tutaj na pana! —  rzu­
ciła za odchodzącym.

Całe szczęście, że ludzie nie umieją 
odgadywać przyszłości. Bo Nowak na- 
pewno nie byłby odszedł tak z leik- 
kiem sercem, gdyby mógł przewidzieć, t  
co go spotka w ciągu najbliższych 
godzin
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Życie gospodarcze.

W idoki va wielki rozzaói turystyki w Polsce 
w zw ązku z Wystawą Kraj. w Poznaniu.
D1.A U Ł A T W IE N IA  7 W IE D Z A N IA  POLSKI M IN. KOM UNIKACJI W P R O W A ­

DZA N A  CZAS T R W A N IA  W Y S T A W Y  ZN A C ZN E  U LG I K O LE JU W F .

Na u/rtagę zasłiuiguje jeszcze 
szereg ouinij, 

wydanych przez fachowców. Sędzia 
Prince Cox oświadczył, że Austriacy 
zasłużenie wygrali, bruitalna gra nie­
których graczy oburzała go, w Anglii 
nigdy się nie ztdar-za, by gracz poza . 
plecyma sędziego pozwalał scmie na 
akty brutalności. Mógłby był wylklu- 
ćzyć kilku Wtoc.hów,, aile wzgląd na 
wielkie znaczenie zawodów, poiwslirzy 
:nał go od lego kroku.

Schoiier uważa, że W łoohów prze­
cen ian o, rozczarowali go oni swą na- 
iwuij taktyka, l o  też Austriacy w y ­
grywali, jak sami obcieii.

Dr. Fodor z Węgierskiego Z. P. N. 
ma zastrzeżenia -przeciw modnemu 
stylowi włoskiemu i nie uw aża za po­
trzebne wobec tego rodzaju gry rezy­
gnować ze śroukowo-enropeji-kiego sy­

stemu.
tylęska Włochów wprowadziła na 

międzynarodową arenę wielkie oży­
wienie i z zainteresowaniem śledzić 
się będzie dalszy przebieg bogatego 
tegorocznego programu, w feZczegól- 
nośc spotkania Włochów z Niemcami 
i Węgrami

  0; -

G IE ŁD Y »

G IE ŁD A  W A R SZA W SK A .
Warszawa, 10. kwietnia- ^Tel.__ G- !■•)

4-prc. pożyczka inwestycyjna 105 i pól.
5-iprc. pożyć zna d o ł ih w a  9B i pól, 5-pia. 
pożyczka konwersyjna 37, 5j prc. pożyczka 
kolejowa 1920 oto 0 pre* pożyczka do la ioua 
W  i pól, 10-prc- pożyczka kolejowa 10ŻŹ4, 
8 j prc. 'Listy zart- Bk u Gosp. Kraj. 44, 8-prc 
L is ty  Bk u Rolnego 04, S-iprc. Oblig. Bk-u 
Gosp- .Kra,. 94 —  te same 7-prc. 83G.

Waluty i d ew izy ; Bdtóa 13iJ.53,_ Ho- 
l-atKlja 357-10, Londy-r. 18.17 i pól, Nowy 
Jork «.fW, Barył#’ 34.76, Praięa_3Kd52, Szwaj 
carja 1*71.86, Sżkokbolm 267.53, W . « ® ó f ’ 
404.95, W iochy  40.64.

Yrtarsaawa, 10. kwietnia- Ciel. G* P-) 
Bank Dyskontowy .107. B an i  Polski 163/4, 
Rams 'Z-w. Sp. 7,ar. s f .  Spiess 265, Ele^tr. 
Dąbrowa 105, Węgie l  79, Lilpop 3414 ęlSU 
rach-owice 2.9 Zieleniewski *03 i pól.

GIE ŁD A  KRAKOWSKA.
Kraków, 10 ko .eln:a, (Tej. G. ,P.) Z ie ­

leniewski: 134, Azot 3.40-sSiersza gór. 120, 
Cho(łowów 008, Otiybie 50-

G IB Ł D a  2URYCHSKA.
Zurych, 40. kwietnia, jft-m- G. P-) Pa-pż 

0OJ2O 3/4, Lcmdym 35,.2.1 5/«, (Nnwy Jork 
5 j 19.58 i pól, Belgia 7B..W), W iochy 2.7.17, 
Hiszpanja 77 i pól, Hokuid-ja 208-55, Ber­
l in  183.13 i pól, 'Wiedeń 72,’96:, 'Sztokholm 
‘•138.75, Oslo 138.'57 i pól, Kopenhaga 
138.47 i pól,. Sof ja 3.75 1/18, Praga 15.38, 
W arszawa 58,26, Budeipt-szt 90-54 i ,pól, 
jB.alogród 9.U2 5/8. Ateny 6.72. Konstauty- 
'noipnl &J5524, Bukareszt 3.0914, Helsi-ng- 
fors 16.09, Buenos Aires 018 i pól,

GIEŁDA W IEDEŃSKA,
Wiedeń, 10. kwietnia. jT-el. G i P . )  A m ­

sterdam 'SK&ii j2*G , Belgrad 13.49, Berlin 
108-fil, Bruksela 98-74, Budapeszt 18$.84, 
Bukareszt 4.81 ki) Kopenhaga 189.40, bon- 
dyn Madryt 106.30, Medij-olani. 37J18*
N ow y  Jork 7jIO 75, 0|jk> ]'-89.tp, . Paryż 

P raSa 31-00 1 .pól, Sofjn, 5.11.8, W ar 
s/.awa 70.95, Z u iy d iFfdi3C.77, Amerykań­
skie Rl 0.-50, Niomicc-kie IBS,36, Włoskie 
67,19. ,lii®osk)\viańsk'lo .12.-41, Polskie 79.90, 
Merkury 31.70, -Kolej pól-n 11-67.50. Zivno- 
stenske 1,18.5-0, Gzerniowre f i ] , A-ustr. kol. 
państw- 41-50, Browary 100, Alpi.ny 44.60, 
Beng u. Jlutten 1008, Krup 11 50, Skoda 
3S2, Zieleń.ewsiki 111, Fan to 5.60, Karpa­
ty 10.12, Galicja 64.

GIEŁDA LONDYŃSKA
Londyn, 10- kwńeinia. (Tek -G. 4>.) Nowy 

Jpr-k 485.Ś6, Holandja 18-09 , pól. Prancja 
1.24.2,3, -Bplgja 64.95 3;'S, W łochy  90.80, 
Niemcy 30.-40 7/8, Szwajcarja 25.2J 5/8, 
Hiszpania 36.60, Danja 16-20 7,8, Szwecja 
JS.16K, Norwegja t'i8.20, Ilelsingfors
193.07, - Praga 163.87, Wiedeń 34.57, War- 
s^waysę.30.

g i e ł d a  p a r y s k a .
Fc iyż ,  10. kwietnia. (Tol. G. P.) Lon ­

dyn 124.-2S, Nowy Jork 25.50 i pól, Bekgja 
355 . pól, Hisz.pa.nja ggg, W iochy  13S-80, 
Szwajcaria 490 5/’8, Danja 683, Holandja 
1027, Norwegia 682 1 -pól, iSz-wecja 683^ ,  
Praga 75-80, ftumunja 15.20, N iemcy 607, 
Wiedeń 300

Lw ów , 11 kwietnia.
(.) Powszechna W ystaw a  K ra jow a  w  

Poznaniu posiadać będzie  ogromne zna­
czenie dla rozw o ju  turystyki w  Polsce, 
tak k ra jowe j jak i zagranicznej, na ćo 
wskazują liczne zgłoszone wycieczki z 
kraju ■ i zagranicy W  pelnem zrozum ie ­
niu tego stanu rzeczy Min. Kom unikacji  
wprowadza 3 nowe typy  udogodnień ko­
lejowych w  zw iązku z Powszechną W y  
stawą K ra jową, a m ianowicie :  ulgowe bi. 
lely zeszytowe, ulgowe bilety okręgowe i 
ulgowe bilety zbiorowe.

Z  ulgowych biretów zeszytowych k . 
rzystać będą mogli ci1, k tó rzy  obok zw ie 
dzeiiia W ys taw y  w  Poznaniu, mają  za 
m iar odbyć podróż po Polsce. Bilety  te 
za opłatą 2/3 normalnej taryf}- ko le jowe j 
(33.3-% znizki) odnośnej kiasy i katego- 
rjj  pdciągu, wydawaiL  będą agentury i 
oddziały biur podróży, tak w  Polsce, jak  
i zagranicą, według żądanej marszruty. 
Czas ważności takich biletów- wynosić 
będzie 2 miesiące. Ulgow e b ilety zesży- 
low e  w j  dawane będą w  czasie trwania 
Powszechnej W ys taw y  Krajowej,  i na 30 
dni przed je j  otwarciem.

Uigowe bilety okręgowe będą mogły 
być wydawane dla wszystkich osób, k tó ­
re w- zw iązku ze zw iedzen iem  Pow szech ­
nej W ys taw y  -Krajowej mają zam iar p o ­
d różować  po Polsce w  dowolnych  kWb 
runkach oraz dow o lną  ilość ra zy  w  pe­
wnym okresie czasu. Bilety te za waż­
nością na 15 dni, hcząc od daty jaką 
wskaże nabywca, kosztować będą: ki. III 
101* zf., ki. II 150 zł., ki. I 250 zł. Zam ó­
wienia na takie b i lety  uskuteczniać się 
będzie  11.1 specja lnych formularzach 
do nabycia w  kasach osobowych na 
dworcach kolejowych, a następnie trze­
ba j e  skierować do jednej z dyrekc.yj 
kole jowych. Do zamówien ia  dołączyć

Poczta
Lw ów , 11. kwietnia.

Woboi pojawia jących się w  ostatniFh 
czasach w  prasie, a nawet w  prasie lot 
niczej,  ar tyku łów  o poczcie lotniczej,  

ą k tórych autorowie  nie są należycie  poin- 
( formowani o warunkach korzystam.^., vt, 

poczty lotniczej,  Zarząd „L in i j  L o tn i­
czych L o t “  wyjaśnia, co następuje:

Pocztę lo ln iczą nadawać można we 
wszystkich urzędach pocztowych  na ca­
lem terytorjum Rzpltejf Polskiej, t. zn. 
nadawać ją można nawet w miejscowo- 

| SSciaeh, które nic posiadają komunikacji 
pow ietrznej,  W  h 111 wypadku poczta 
przewożoną jest najszybszemi środkami 
lokom oc ji  (koleją ilp.) do najbliższego 
miasta, posiadającego komunikację p o ­
wietrzną, a stanila.d dalej samolotem.

W  miastach, które posiadają kom uni­
kację powietrzną, rozmieszczone są przy 
nllicrich specja lne skrzynki dla poczty 
lotniczej.

Tendencja niezmieniona.
W A L U T Y : Dolary unieryk. 8,97.00 —

8.98.00, do la ry  kanihl. 8.89.00— 8.90.00, 
korony czeskie >0.26.50 —0.27.00, szylingi 
austr 125.n0— 120.00, fcje 0.05.00—  
0.05.50, franki franc. 0.34.50-4j'.3.4.80, 
franki szwajcarskie 171.50 -172.00, funty 
szterl ingi 43.50—43.80, ezerwie iice sow. 
za jeden 17.50— 18.00

Ż Ł O T O :  20 koron 30.35.00— 36.60.00, 
26 f ran ków  33.20.00— 33:60.00 20 marek 
41.25 -41.80, 10 rubli  46.00— 46.00

SREBRO: Kor. austr. 0.67.00— Ó.67.50, 
5 kor. ■ astr. 3.45.00— 3,50,00, flor. austr. 
1.72— 1.75, ruble rosyjskie 2.80— 2.90, 
kopie jki za rubel 1.40— 1.45.

U waga. Przy dolarach za 1— 2 jd a c a  
o %  gr. mniej. '

  O -
Kącik rcdjowy.

PROGRAM  AUD YCJI R A PJO W YC H .

Gzrw; rtek, 11, kwietn:a 1929.

W arszawa 1385 17-5ę'(4-ty koncert mu 
zvki współczesnej, orga.riz. przez, Mm. W. 
R. i O. P. 29.30 Koncert orkiestry P. R. 
pod dyr. J. Ozmiińskiego, 21.15 W ieczór l i ­
teracki pod lyt. .,Pamięfn'k W ató-ew sk i"  
(Warszawa).  22-30 Transm sja muzyki ta­
necznej.

należy rotografjję z własnoręcznym pod­
pisem oraz pokwitowanie kasy głównej 
odnośnej dyrekcji z odbioru opłaty za 
biiet. Należność można wnosić za p o ­
średnictwem P. K. O

Grupy podróżnych, które w  zw iązku 
z Powszechną W ystaw a  K ra jow ą  zw ie ­
dzać będą Po l  kę, będą m ogły  na iączną 
odległość rnnajmniej 809 km., korzystać 
z zbiorowych biletów Migowych. Podróż 
grup korzysta jących z takich b i letów 
musi się rozpoczynać z Poznania lub też 
prowadzić przez Poznań. P raw o  do u l­
gowych  p rze jazdów  przyznane będzie  
grupom, z łożonym  cona jmniej z 25 osób, 
cz łonkowie  jednak tow arzystw  nauko­
wych, turystycznych, sportowych itp. 
podróżować będą mogli  w  grupach od 
10 osób. W  razie  zgłoszenia się grupy w  
liczbie mniejszej n iż 25 osób względnie 
10 osób, oplata ulgowa pobierana bę ­
dzie  za 25 lub 10 osób. Zasadniczo p rze ­
ja zdy  ulgówe odbywać się będą m ogły  
ty lko  pó.Ciągami osobowemi lub iniesza- 
nemi, zaś w  w y ją tkow ych  jedynie  w y ­
padkach pociągami pośpiesznemi

Ceny zbiorowych biletów ulgowych 
ob l i& ane  będą według nast, zasad: a) 
p rzy  prze jazdach na odcinkach, których 
stacją wy jazdu  lub przeznaczenia jest 
Poznań, za opłatą połowy taryfy nor­
malnej, b) przy  przejazdach na innych 
odcinkach, za opłatą 2/3 taryfy normal- 
ncj. W yją tek  stanowić będą p rze jazdy 
klasą 2-gą i 3-cią młodzieży szkolnej, za 
które pobierane będą opłaty na wszyst­
kich odcinkach w  wysokości 33.3% tary­
fy normalnej. Jak i poprzednie rodzaje', 
b i letów ulgowych, tak i u lgowe bilety 
zb io rowe będą musiały być ostemplowa­
ne przez Powszechną W ys taw ę  Krajową, 
naturalnie w  czasie pobytu wycieczki w 
Poznaniu.

lotnicza.
i Ponadto  pocztę lotniczą w  miastach, 

jiosiadającą komunikacje  powietrzną, na­
dawać można jirzez całą noc w  urzędach 
pocztowo - te legraficznych. W  W ars za ­
wie  w  ro zm ów n icy  publicznej przy  p la­
cu Napoleona.

Opłaty za lotnicze przesyłki dslowe 
(listy, karty, gazety, druki, próbki towa 
rowe ild.) w  obrocie europejskim wyno  
szą ty lko  podwó jne  zw yk łe  porto pocz­
towe.

Przesyłk i listowe lotnicz należy o- 
pła. ać, nalepiając specjalne znaczki pocz 
ty lotniczej. Znaczki te nabywać można 
w  urzędach pocztowych  i u rozsprze- 
dawców  prywatnych.

Poczta lotnicza w obrocie krajowym  i 
nadchodząca z zagrartir.y, bezzwłocznie 
po midsjściu na miejsce przeznaczenia 
doręczana jest w  m ie jscowym  okręgu 
doręczeń, bez żadnych dopłat, podobnie 
jak  te legramy lub listy ekspressowe.

Krak/hm 3 l t  47.55 Transmisja kcn^erlu 
po,p. z Warszawy. 20.05 Koncert kompozy­
torski p-rof. St. Lipskiego. W yk .  Z. Maza- 
nowska (śpiew), S. Dorthoimerówna. (skrż,) 
i sam kompozytor (forh). 22.30 Transmisja 
muzyki ianeozinej.

Poznań 839 17.55 Koncert muzyki współ 
* ‘ oy.csnej. CTramsmisja z W arszawy).  W  pro 

gramie muzyka rofeyjsŁa. 8060 Recital for 
tepianowy w  wykonaniu p. N. Padlew- 
skiej.

Kałowieci 416 16.00 Muzyka z p ly l  gra­
mofonowych. 20.05 Transmisja koneer‘ u 
wieczornego y, Krakowa. 28.39 Transmisja 
muzyk: lekkiej z  kawiarni ,,As4orja“ .

Wilno 4j&5 17.55 Transmisja koncertu z 
Warszawy. 19.J5 Muzyka z płyt gra.mofo- 
nowydh. 20.25 Koncert duetów. W yk .  J. 
rużanka . Kussewicki.

W rocU.w 381 30.00 Transmisja z Teatru 
Miejskiego. K .F ide l je "  oppra w  2 aista-ch 
Beethovena.

Praga 3-43 J960 Koncert symfoniczny 
Filharmonji  czeskiej. 28.20 Produkcje mu­
zyczne.

Londyn 358 19.45 Podstawy muzyk 
Sonaty Haydna. 30.45 Koncert zespołu 
Aelian Plaąerś. 2.365 Muzyka taneczna.

Szfnłgart 374 20.00 Transmisja z Lieder 
halle. Koncert symfoniczny orkiestry fil- 
iiarmoaśoznej.

Sztokholm 438 80-15 Komcm.t sawzyki
rosyjskiej.

R zym  443 17.30 Koncert wotoaLno-instru 
mentalny. 20.45 Koncert orkiestry symfo­
nicznej. W  programie m iędzy  innemi „ T a ­
ko rzecze Zaratustra1 poemat symfonicz­
ny R. .'Straussa.

Lar-gbUDCiij 462 20-00 Lekka muzyka 
wieczorna, jjłO-45 W ieczór  muzykii westfal­
skiej.

Daventrv 488 81.00 Iransmis ie  koncertu 
Wagnerowskiego i Profi le  s Pałace.

jdeniolan 594 20.30 „bafo  ‘ opera Pucci­
niego., 'Ś3.15 Jazz band.

Bruksela 5111 29.15 Franmenta- z ope­
retki .,Dzw-ony z Cornevil Ie“  Piaquetta. 
21.40 Muzyka taneczna

Wiedeń 519 16.00 Lekki- koncert kwar­
tetu Siiłwinig. M- Elscbing śpiew, 20.05 Dkie 
opery Operlertnnera „A frodyta "  i  „Das Hei- 
dentor".

*
Piątek, 12. kwietnia 1929,

W arszaw a 1395 17.55 Koncert popo­
łudniowy orkiestra Oaza Band pod dyr. 
W .  Roszkowskiego. 20.15 Koncert sym 
fon iczny z F i lharmonji  Warszawskie j.

Kraków 314 20.00 Transmisja hejna­
łu z W ie ż y  Marjackiej.  20.15 Transmisja 
koncertu symfonicznego z Filharmonji  
W arszawskie j.

Poznań 369 17.55 Koncert wokalny. 
G. KrJfgier-BeriuiGka (sopran), A. W ar- 
chalewski (baryton), , J, Kom orowska 
(akomp.). W  program ie  Schubert, Men 
iielsohn i Schumann. 22.20 Muzyka ta 
neczna.

Katow ice  416 17.55 Transmisja kon ­
certu popoł. z W arszawy.  20.15 T rans­
misja koncertu sym fon icznego  z W a r ­
szawy.

W i ln o  17.05 M uzyka z p łyt gramof. 
19.3G Muzyka z płyt gramofonowych . 
20.15 Transmisja z W arszaw } ' .  Koncert 
sym fon iczny z F i lharm onji  W ars za w ­
skiej.

Praga 343 16.25 Muzyka kameralna. 
1) Sonata Ilaendla. 2) Sonata Roussela.
19.00 Transmisja z Teatru Niemieckiego 
. Okręt w id m o "  opera W agn era  22.20 
Muzyka popularna.

Sztutgari 374 22.15 Koncert muzyki 
operowe j W y k o n a  sztutgarcka orkiestra 
f i lharmoniczna. Sol. Bulimann (bas).

Tu luza (382) 20.30 A r  je  operowe. 21.00 
Koncert konstruktorów francuskiej T  
S. F.

Sztokholm 438 20.15 Koncert Marji  
l łapold (sopran). T ransm is ja  z Akademji 
Muzycznej. W  program ie: Donady, W o l f  
Rcger i Grieg. 20.50 Recital w io loncze lo ­
wy .Romana Dokslulskiego, 21.45 Pieśni 
z towarz. lutni, wyk. Gunar Bohman.

Rzym  443 20.45 „Pagan in i" ,  operetka 
w  3 aktach Lehara.

Mcdjo lan 504 20,30 Koncert symfo 
niczny. 23.00 Jazz band.

Wiedeń 510 16.00 Lekk i  koncert kn 
peli Pauscher. 17.26 Akadonija. W  p ro ­
gramie:  Novak, Schubert i .Smetana.
20.50 W iec zó r  austrjackiej pieśni ludo­
wej.

Ryga  528 20.00 Koncert poświęcony 
twórczości Debussyego.

Budapeszt 545 17.50 Muzyka cygań­
ska. 20.00 Recital w oka lny  Ferenc Kiss.
21.00 Sonaty na skrzypce i fort. w  w y ­
konaniu p ro f  Hubaya i Stefaniak 22.20 
Koncert popularny.

O G Ł O S Z E N IA ,

a W O L N E  P O S A D Y .  1
iO groszy za wyraz. jfl

Sokreta^ks
p o l s k  o - f f i r a r a c u s k a ,

biegłe stenogrr/ująca i pisząca 
na maszynie w  obu językach, po­
szukiwana na wyiaz i do Borysła­
wia. Oferty: Towarzystwo Nafto­

we „Lim anowa", Batorego 6.

CHCESZ OTRZYM AĆ POSADĘ? Musis? 
ukończyć kursa fachowe, kore.spoi.Jen 
cyjne, profesora Sekulowjcza, W a r ­
szawa, Żórawia 42. Kursy wyuczają 
l istownie; buclialtcrj i handlowej, ku­
pieckie j. korespondencji  handlowpj, 
stenografji, nauki handlu, prawa, ka- 
ligrafj i,  pisania na maszyn a h, towa­
roznawstwa, angielskiego, francuskie­
go. niemieckiego, pisowni oraz grama­
tyk i polskiej Po  ukończeniu świade­
ctwo. Jadajcie prospektów. 2874-

OBISO1 Y P ŁY W A J  NE.
Lw ów , 10. kwietnia.
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P IE R W S Z O R Z Ę D N Y ,  samodzie lny e lek­
trom onter obeznany również /, napra­
wą  maszyn e lektrycznych znajdzie  sta­
le zajęcie  w  przedsiębiorstwie '- 'instala- 
c y jnem  w większcm mieście prow incjo  
nalnem. Zgłoszenia z odpisami św ia­
dectw i podaniem warunków  pod 
„M on ter  natychmiast" do Adm in is tra­
cji dziennika. 3083

M IE R N IC ZY  przys ięgły  poszukuje asy­
stenta z praktyką. Zgłoszenia pod 
„T eo d o l i t "  do administracji .  3092-2

I p o s a d y  p o s z u k iw a n e ,
3 otobzs za wvraz. i

G O R ZE LN IK  agronom, lat 43, z bardzo 
dobremi poleceniami, z ukończoną 
szkołą gorzeln iczą i  rolniczą, w  Dubla- 
nach, kursem rachunkowości gospo­
darczej. 24 lat p raktyk i poszukuje po ­
sady gorzeln ika lub agronoma na or- 
dynarję .  Może objąć gorzeln ię  i g o ­
spodarkę w  jednej osobie. ,Na żądanie 
odpisy świadectw lub osobiste zg łosze­
nie się. Zgłoszenia pod „G orze ln ik " ,  
K o z łó w  ad Busk p. M ilatyn nowy.

3070-2

PO M O CNIK  ogrodnika z 3-lo*mą p ra ­
ktyką poszukuje posady. Jan Bućż.% 
kowski w  Rudzie, poczta H n izdyezów- 
Kochawina. 2980-6

I MIESZKANIA, SKLEPY. 
10 groszy za wyraz. i

P O k óJ  eleganck-' z kom fortem  osob 
nem wejściem do wynajęc ia na biuro 
ewentualnie  mieszkanie. Kołłąta ja 3,111 
p na prawo, 3087

2 POKOJE w  parterze na biuro w  śród­
mieściu do wynajęcia.  W iad om ość  „N o  
w a  Rek lama",  Batorego 26. 3075-3

E LE G A N C K O  um eblowany pokój w y ­
najmę, Sakramentek 20. d rzw i 4.

3095

I KUPN O  I  S P R Z E D A Ł .
12 groszy za wyraz.

P aR A  SZAF antycznych z epoki Bieder 
mayer i stół m ahon iowy sprzeda sto 
larnia. Turecka Ę boczna Pełczyn 
skiej. 3Ó85’-

BIURK O  męskie w ygodne  sprzeda oka ­
zy jn ie  „Lam us" ,  Rom anow icza  10.

FO R T E P IA N  „ W i r th a "  p ierwszej jako  
ści i pianino nowe znakomite, piękne, 
za go tówkę sprzedam niedrogo. Koper 
njka 26. Sklemarski, 3076-4

M E B E LK I antyczne, bronzy, kryształy, 
obrazy  starych m is trzów  i małarzy poi 
skich, oraz bogaty dobór ryc in  angiel­
skich poleca Lamus",  Rom anow i­

cza 10, 3037-6

G A R N ITUR Y  salonowe sty lowe w  w ie l ­
kim wyborze  po cenach um iarkowa­
nych do nabycia w  „Lam usie" ,  R om a­
nowicza 10. 3036-6

KON wierzchowy,  wałach gn iady w 8 
roku dobrej krwi, rosły, okazałe j bu­
dowy, bez wad, dobrze  ujeżdżony, tak­
że dla ce lów sportowych, do sprzeda 
nia. W iadom ość  D ow ództw o  6. p. a o. 
ul. Teatyńska. 3034-3

KOLEJ l inwowa dla przestrzeni 7 km. 
Kom pletny  materjał bez motoru do 
sprzedania. Bliższych in form ac ji  udzie 
li Dyrekcja  lasów liebiegowskich w 
Stanisławowie, skrytka pocz low a 16.

3033-3

K S IĄ Ż K I  powieśc iowe kupuje płacąc naj 
wjyższe ceny, sprzedaje zaś najtaniej 
bo w  kiosku. P lac  Krakowski naprze­
ciw 'Nr. 5. 2963-3

L U K R A T Y W N E  obuwie-' w  fi m iesięcz­
nych spłatach wykonuję  do miary. 
Kieda,.. Turecka 1. 1. 3088-2

K IN O -A PA R A TY  teatralne, szkolne i p o ­
dróżne Z. Kalinowski, W arszawa, No- 
wy -Św iat  70 Tcl. 411-22. 3080-10

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną książeczkę 
wo jskow ą wydaną przez. PKU . Czort- 
ków, Krzesinskj Jan. 3086-3

U N IE W A Ż N IA M  książeczkę wojskową 
wydaną przezt .PKU. w  Gródku Jag. 
dla Józefa Sywenkiego z Mszany.

T INTFW AŻNIAM  zgubioną książeczkę 
wojskową wydaną przez PKU . Kałusz, 
Szczerbij Fil ip . 3086-3

L E IB  W E R N E R  ur. w  r. 1898 un ieważ­
nia zgubione dokumenty w o jskow e  w y  
dane przez PK U .  Sambor. 3052-3

D M YTR  P R O K G PIW , Kniażowskie,  unie 
ważnia zgubioną książeczkę wojskową 
wydaną P K U .  Kałusz. 3032-3

O SO BO W E  samochody ,„ P r a g a "  Repre­
zentacja Jagiellońska 7 )»T e l .  305,

2456-2

WOKICZ-Zdrdi
SikJąd gfrojowo-bapidowy « klaityaay

N a j s i l n i e j s z a  s o l a n k a  j o d o w a ,  s z c z a w ą  ż e l a z i s t a  
- z n a k o m i t a  b o r o w i n a .

W Maiop cisie ns Podkarpaciu Województwo lwowskie, powiat Krosno

Ssz9iw 30 i oia'3 Oa Msa i& łz J rts .
W roku bieżącym uruchomiona

HUBĘ IR3RŁ0 S ID R Ę  . J T l f f

k  BilpGlE 
FG1M IJ

&

T O M A S Y N A
P O D

Z  A S I  E W Y  

W I O S E N N E

lomasi/na 
T O M it ó  

Tom̂ sina 
lomesiirte 
Tomasyna

Jó ze f K I R A C H

jest d ługotrwałym na js ta teczn ie j  działającym, 
zatem najtańszym nawozem  io s fo row ym  
zawiera kwas fos forow y  w e  formie  rozpuszczal­
nej i na ty thm ia -t  skutecznie działającej,  
zaw iera  obok  kwasu fo s ro row ego  także 40—  
f .0 %  skutecznego w a p n i  — 1 ezpłatnie 

syp ie  się przed s iew em  lub przy s iew ie  ziar­
na, a także pogłów nie.

jest na w iosnę  n ez -ó w n an ą  i jedyn ą  na łą­
ki, pastwiska, i roś l iny pastewna.

L W  Ó W ,
Kościuszki 18

Cenniki i prospekt r pouczające darmo i opłainie.

SESSBHSOBBni

O M flE  w-osram i letme w  najnow szych  fasontich  
poleca znany z taniości katolicki m agazyn pod firm ą

J  > T - E S M L w ó w ,  p la c  K a p i f i l l i l y  2. I .  p .

i rn n m  ziiżHs eeci
u it e r a  - mak u

PO ŃCZO CH Y

F i  Id E c o s s n w e  
P ó ł  j e d w .  t r w a ł e  
J e d w a b n e  t r w a ł e  
• l e d w a b n c  B e n i b e r g a  
P r a w .  j e d w .  I. s o r t a

ż ł  1.90 
ż ł  2/7.5 
Zł 2.95 
Zł. 4 50 
Zł. 5.90

Damskie  rękaw. ■/. mankiet,  haft. od 2.60 
Damskie rękaw. skór. Glase od 6.25
Reform y damskie f-ld Ecoss od 1.90
Refo rm y damskie jedw. od 5.50
Skarpetki męskie  trwałe 1/4 luz. 3.50
Krawatk i męskie od 0.75Damskie rękaw  pół jedw. od Zł. 1.90

Swetery damskie, męskie i dziecinne, oraz wykw intna  bielizna damska. Szale 
batik. i [. p. Uwaga: P r zy  kupnie każdy uwierzy, żę. to nie jest reklama ty lko na 

papierze. Baczność: numer domu 14. ,

Tnkarki, Wierta. ki, 3 t ugarki, 
Gatry, P ły. Motory, Turbiny, 
Mtyńskia maszyny, Transmi­
sje, Pasy, Pralnie dla nakła­

dów —  polesa
P I  B f | T i {  L w ó wyjB 11-w I B a to reg o  4

Najrozmaitsze pantofle I papucze poleca 
i wykonu je  na zamówienia

FABRYKA PANTOFjL!
L w ów ,  id. W ron ow ska  4.

(boczna Kopernika) telefon 59-83

Mebli petrzobaiesz. 
a nia mass ptektetty?

N IE  M A R T W  SIĘ!
Fabryka mebli.,,’,Eamcta“ Lwów , Krasic­
kich 18 a, sprzeda je każdemu bez porę­
czyciela także na prow incję  meble wsze l­
kiego rodzaju, po cenach ściśle fabrycz

Ł y ° h i t a  r a t y  o d  5  z ł .  poczawsz j
i9ii;:eiu"

Di sprzedania skrzynie 
drewniand

w dobrym stanic w  ilości 30 s/l. 7 0 x . : 
40X85 .-nn., oraz 30 szt. 80 5^45X50 cm. 

Oglądnąć można Batorego 26, portjer 

wskaże. 3089

N O W O Ś Ć !!
I-a krajowa fabryka kapeluszy

i m  wrnrn
sprzedaje

u m m i l  ^ĘSKiE
pierwszej jakości, najnowszych 
modeli odznaczone na Wystawie  

w  P a ry żu  iy29 r.
W  SKŁADNICACH : ul. KŁŹmie- 
rzow&ka, ul. Gródecka, pl. Marjac- 
ki 8, ul. Krakowska i w  Drohony- 
czu po zł. po zł. 1 7 *5 0

i zł. 1 4 *óO .

Dostarczamy 
także jako  
antyseptycz- 

I nie preparo- 
| wane. Udo- 
jwodnione od 

dziesiątek 
fiat, że „OL- 

L A “  jest
przodującą pod względem jakości mar. 
rą światową. Pełna gwarancja za każdą 

sztuki,. 1026

Pinomethyl zarejestrowany w  Minister 
stwie Spraw W cw n. p. Nr. 1198 

KATAR GDY GRYPA  
Cena Zł. 1.75 poleca się Cena Zł. 1.75 

P IN O M E T H Y L  
Pinomethyl jest środkiem przeciw  kata­
rom nosa i krtani, chrypce, kaszlowi 
i duszności, Pinomethyl używa się przy 
katarze i usuwa następstwa kataru. Pi 
uomethyl jest znakom itym  środkiem de 
zyn fekcy jnym  dróg  oddechowych —  chro 
ni od chorób in fekcyjnych  nosa, gardła 
i piersi. Pinomethyl używają  dzieci, s tar­
cy —  wszyscy! —  W in ien  być w  każdym 

domu.
Cena 1.75 zł. —  0 o  nabycia we wszyst­

kich aptekach w  Polsce. - 
Zast. na Wschoil. Małopolską „O ZO N “ 

Lwów . 3094

C E NY  OGŁOSZEŃ:
Za wiersz 1-szpaltowy milimetrowy 

(szer. 30 mm.) ogłoszenia zwykłe za tek­
stem 15 gr.. za wiersz l-szpa!t. milime­
trowy (szer. 60 mm.) nadesłane 40 gr., 
za wiersz 1-szpalt, milimetrowy (szer. 
60 mm.) po kronice 45 gr., za wiersz 1- 
szpall. milimetrowy (szer. 60 nim.) w 
tekście (kronika, repertuar) 55 gr., za

wiersz 1.szpalt, milimetrowy (szer. 60 
mm ) w  artykułach 100 gr., za wiersz 1 
szpalt, milimetrowy (szer. 60 mm.) na 
pierwszej stronie 70 gr., drobne ogłosze­
nia za słowo 10 gr., kupno i sprzedaż za 
słowo 12 gr., matrymonialne, korespon­
dencje i prywatne za słowo 12 gr„ dla 
potrzebujących pracy lub posady 3 gr. 
Ogłoszenia drobne przyjmujemy łylko za

gotówką. Cala strona ogłoszeniowa 30(1 
zt„ cała strona tekstowa 600 zł., cala 
Strona pod nagłówkiem (1-sza) 700 zł. 
Ogłoszenia zamiejscowe 30 proe droższe 
Za ogłoszenia w miejscu zastrzeżeniem, 
ogłoszenia osobno stojące i bez numeru 
doliczamy 25 proc. Odpowietlziahiości za 
terminow-y druk nie przyjmujemy. Porta 
przekazów nie bonifikujemy. —  Uwaga

Kolumny ogłoszeniowe są podzielone: na 
te lamów (szpalt), tekstowe na 4 łamy 
(szpalty).

PR E NUM E R  4TA M IESIĘCZNA:
Z  dostawą na miejsce łub prze­

syłką pocztową . . zł. 6 50
Bez dostawy . . . . z ł .  6.—
Za g r a n i c ę ..................................... zl. !).—

Z drukarni Spółki Wyuiawniczej G R O D K I I  SPÓŁKA, pod zaiz. J.Płockiego we Lwowie, Odp. Rei STEFA N  K R ZYŻAN O W SK I.


